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W Y S O K I S E J M IE !

M in ę ły  t rz y  la ta  obecnego 
p la n u  5 -le tn iego. B y ły  to  la ta  
k o nse kw e n tn e j re a liz a c ji p o li ty ­
k i  spo łeczno-gospodarczej, za­
począ tkow ane j decyz ja m i V I I  i 
i  V I I I  P le nu m  K C  P ZP R  i roz­
w in ię te j w  u chw a ła ch  V I  Z ja z ­
du  p a r ti i.

I  K ra jo w a  K o n fe re n c ja  P ZP R  
m ia ła  w sze lk ie  p odstaw y, aby 
s tw ie rd z ić , że w  c iągu  la t  1971 
— 73 uzyska liśm y  znaczn ie  w y ż ­
sze n iż  p rz e w id y w a ły  u chw a ły  
V I  Z ja zd u  j  . wyższe n iż  w  in ­
n ych  p o ró w n y w a ln y c h  okresach 
tem po  ro z w o ju  ca łe j gospodarki. 
W  ty m  czasie dochód n a rod ow y 
zw ię kszy ł się bez m a ła  o jedną  
trzec ią , os iąga jąc średn io roczny 
w z ro s t p rze k racza ją cy  9 p ro -

cent. P ro d u k c ja  p rze m ys ło w a  
w zros ła  o 36 p rocen t, a p ro d u k ­
c ja  ro ln a  n ie m a l o 19 procenfc

(C iąg  d a lszy  na  s tr. 3y

Pierwsze czytanie kodeksu pracy i uchwała w sprawie ochrony zdrowia ludności

Sejm zaakceptował
rządowy program realizacji

postanowień I Krajowej Konferencji PZPR
©  Podnóżki płac d la  4,5 m iliona pracownikom  
©  W zrost zasiłków rodzinnych, em erytur i stypendiów  
©  Zm iany cen alkoholu i  produktów  naftowych

WARSZAWA PAP. Do późnych godzin wieczornych 
obradowa! 19 bm. Sejm PRL. Ale też ranga spraw, które 
tego dnia znalazły się na forum Izby — była ogromna. 
Przedstawiony w sobotą Sejmowi rządowy program reali­
zacji postanowień 1 Krajowej Konferencji PZPR, aprobo­
wany poprzedniego dnia przez KC PZPR -  to program na 
miarę ambicji dzisiejszej Poiski. Zawarty w nim bilans do­
konań narodu w ciqgu 3 minionych lat -  ma szczególnie 
optymistyczną wymowę u progu 30-lecia PRL. Decyzje 
i zamierzenia w tej mierze zreferował premier Piotr Jaro­
szewicz.

PO DEBACIE Sejm pod ją ł 
uchwałę, akceptującą program 

przedstawiony przez szefa rządu.

wia, dziedzinie żywo tyczącej każ­
dego z nas. Posłowie wysoko oce­
n ia li dotychczasowe poczynania 
rządu na tym polu oraz ambitny 
program rządowy ochrony zdrowia 
do 1990 r.

S P R A W O Z D A W C Y  p a r la ­
m e n ta rn i P A P  re la c jo n u ją :

—  O sta tn ie  ju ż  w  ses ji je ­
s ienne j posiedzenie  p a r la m e n tu  
o tw o rz y ł m a rsza łe k  S e jm u  S ta ­
n is ła w  G ucw a.

W śród  p os łó w  obecny b y ł E d ­
w a rd  G ie re k .

(D okończen ie  na s tr. 2)

Dziś w  rad iu  i  T V

Przemówienia
E. Gierka

i P. Jaroszewicza
W A R S Z A W A  19.1. PAP. 

T e lew iz ja  Polska i Polskie 
Radio odtworzą w  niedzielę  
2» stycznia o godz. 12 w  pro 
gramach I  przem ówienie  
prezesa Rady M in is trów  
P iotra Jaroszewicza, w ygło­
szone w  czasie wczorajszych 
obrad Sejm u oraz nadadzą 
przem ówienie końcowe I  se­
kretarza K C  P ZP R  E dw ar­
da G ierka  wygłoszone na 
X I I  P lenum  K C  partii.

Przem ów ienie prem iera  
P iotra Jaroszewicza T V P  i 
P R  powtórzą rów nież w  
program ach I I  o godz. 15.

Tego dnia  Sejm rozpatrzył rów­
nież dwa zagadnienia związane z 
polityką społeczną. Zapoznano się 
wstępnie z projektem „kodeksu 11 
m ilionów" — pierwszym w dziejach 
naszego ustawodawstwa kodeksem 
pracy, regulującym aktualnie pro­
blemy takie j w łaśnie liczby pra­
cowników naszej gospodarki.

Dyskusja poselska, jaka wywią­
zała się nad in form acją rządu o 
sytuacji zdrowotnej w kraju — wy­
kazała, ja k  w iele ostatnio doko­
naliśmy I ile jest jeszcze do zro­
bienia w sprawach ochrony zdro-

0 9 ÍX G B I
odwiedzi ZSRR
19.1. W A S Z Y N G T O N  P A P . R zecz­

n ik  B ia łe g o  D o m u  p o tw ie r d z i ł  w  
s o b o tę , że p re z y d e n t N ix o n  m a  z a ­
m ia r  z ło ż y ć  w  ty m  r o k u  w iz y tę  w  
Z w ią z k u  R a d z ie c k im . R z e c z n ik  d o ­
d a ł,  że w iz y ta  p re z y d e n ta  U S A  w  
Z S R R  w  1974 r .  zo s ta ła  u s ta lo n a  w  
czas ie  z .e sz lo ro czn e j w iz y t y  w  S ta ­
n a c h  Z je d n o c z o n y c h  s e k re ta rz a  g e ­
n e ra ln e g o  K C  K P Z R  L e o n id a  B re ż ­
n ie w a . Z g o d n ie  z o d p o w ie d n im  p o ­
ro z u m ie n ie m  r a d z ie e k o -a m e ry k a ń -  
s k im ,  s p o tk a n ia  na  s z c z y c ie  p r z y ­
w ó d c ó w  o b u  p a ń s tw  b ę d ą  o d b y w a ć  
s ię  c o ro c z . lie .

J A K  w iadom o, 18 bm . na  
101 k ilo m e trz e  szosy K a i r—  
Suez podpisano  p o rozu m ie ­
n ie  e g ip sko -iz ra e lsk ie  w  
sp raw ie  ro zd z ie len ia  w o js k  
v,a fro n c ie  suesko -syna j- 
sk im .

N a  z d ję c iu : dow ódca  D o ­
raźnych  S il Z b ro jn y c h  O N Z  
na B lis k im  W schodzie  gen. 
E nsio S iila svu o  sk ła da  o- 
św iadczenie  d la  p ra sy  po 
p odp isan iu  p o rozum ien ia .

(C A F  -  A P  -  te le fo to )

Obradowało
XII Plenum 

KC PZPR
POD P R Z E W O D N IC T W E M  1 

sekre ta rza  K C  P ZP R  E d w a rd a  
G ie rk a  18 bm . o b rad ow a ło  X I I  
P le nu m  K o m ite tu  C e n tra ln e go  
P ZP R  z udz ia łem  Rady M in i­
s tró w  i  C e n tra ln e j Rady Z w ią z ­
k ó w  Z a w odow ych . G łó w n y m  te­
m a tem  o brad  b y ł p rzeds taw io ­
n y  w  re fe rac ie  w yg ło szon ym  
przez cz łonka  B iu ra  P o lityczne ­
go K C  P ZPR , prezesa R ady M i­
n is tró w  P io tra  Jaroszew icza p ro ­
g ra m  rządu  w  zakresie  re a liz a c ji 
postanow ień  I  K ra jo w e j K on fe ­
re n c ji P ZPR . W  d y s k u s ji zabra ­
ło  g łos 21 osób, a w śród  n ich  I  
sekre ta rz  K W  P ZP R  w  Szczeci­
n ie  Janusz B rych .

Na zakończenie  obrad  zabra ł 
g łos E d w a rd  G ie rek . P le nu m  
je d n o m yś ln ie  p od ję ło  uchw a łę  
aprob u jącą  rzą d ow y  p ro g ra m  
re a liz a c ji postanow ień  I  K ra jo ­
w e j K o n fe re n c ji P ZP R  i zale­
c iło  p rze ds ta w ie n ie  go pod obra ­
d y  Sejm u.

Od przyszłego ro ku

D ł u ż s z e  
„biot®  w a k a c je ’*

J A K  się d o w ia d u je m y , od ro­
ku szkolnego 1974 75 m łodz ież  
o trzym a  d odatkow o  d w u ty g o d ­
n iow e  z im ow e  fe r ie , n ie  w iążące  
się ze św ię ta m i Bożego Narodze­
n ia . W  m y ś l tego p ro je k tu , w  
d n ia ch  od 1 do 14 lu tego  trw a ć  
będą „b ia łe  w a k a c je “  u czn ió w  
szkó ł pods taw ow ych , ś re d n ich  i 
zaw odow ych .

O D  p rz y s z łe g o  r o k u  s z k o ln e g o  
l ic z b a  d n i  w o ln y c h  od  n a u k i  zo ­
s ta ła b y  p o w ię k s z o n a , p o n ie w a ż  p r z y ­
p a d a ją c e  w  g r u d n iu  ś w ię ta  n ie  po ­
łą c z ą  s ię  z fe r ia m i .  D z ię k i  t e j  d e ­
c y z j i  o tw ie ra  s ię  m o ż liw o ś ć  z a p e w ­
n ie n ia  p ra w d z iw e g o  w y p o c z y n k u  w  
z a k ła d o w y c h  d o m a c h  w c z a s o w y c h , 
na  o b o z a c h  i  b iw a k a c h  z n a c z n ie  
w ię k s z e j i lo ś c i  u c z n ió w  n iż  d o ty c h ­
czas.

W e d łu g  w p ro w a d z o n e j n ie d a w n o  
r e o rg a n iz a c j i  r o k u  s z k o ln e g o , p ie r w  
szy s e m e s tr  k o ń c z y  s ię  w  p la c ó w ­
k a c h  o Ś 3 v ia to w ych  28 s ty c z n ia . L u ­
to w e  fe r ie  s ta ły b y  s;ę w ię c  p r z e r ­
w ą  m ię d z y s e m e s tra ln ą , p r z e rw ą  po» 
p ó łro c z u  n a u k i .

W  n o w y m  u k ła d z ie  f e r i i  s łu ż y ły ­
b y  o n e  z d r o w iu  u c z n ió w  ą i  n a u -  
c z y c ie le  — c h o ć  n ie  b ę d z ie  to  d la  
n ic h  u r lo p  — z y s k a ją  m o żn o ść  o d ­
p o c z ę c ia  i  p rz y g o to w a n ia  s ię  d o  n a ­
s tę p n e g o  s e m e s tru . ( J f l

B R A K  O P A L U

OtfwaSaraRs zag ę f
w  srî'OÎBcJ'i 

B t © v s s ’ @ r s k t « t a

19.1 N O W Y  J O R K  P A P . P o n a d  409
ty s . u c z n ió w  n o w o jo rs k ic h  p o z o s ta ło  

p ią te k  w  d o m a c h , p o n ie w a ż  300 
s z k ó ł w  ty m  m ie ś c ie  z o s ta ło  z a ­
m k n ię t y c h  z p o w o d u  n ie d o g rz a n ia . 
S y tu a c ję  p o g a rs z a ją  s iln e  m ro z y . 
T e m p e r a tu ra  w  N o w y m  J o r k u  s p a d ­
ła  d o  m in u s  15 s to p n i C e ls ju s z a .

D t ŚŚ 12 S tro n  ♦  Jesteśmy młodą gwardią... ♦  Współczesne dywagacje ♦ '  Ludzie naszych scen ♦  C fin a  1 z ł
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Sefm zaakceptował 
rzcądowy program

(D okończen ie  ze s tr. 1)

W  ła w a ch  R ady P aństw a  za­
ję l i  m ie jsca  je j  cz ło nko w ie  z 
p rzew ód« iczącym  R ady H e n ry ­
k ie m  Ja b ło ń sk im . O becny b y ł 
p re m ie r P io tr  Ja roszew icz w raz  
z cz ło nka m i gab inetu .

kia wstępie sobotniego posie- 
izen ia  postanowiono, rozszerzyć 
porządek obrad o wystąpienie  
prezesa Rady M in is trów  w  
■prawie rządowego programu w  
■akresie realizac ji postanowień 
I  K ra jo w e j Konferencji PZPR .

N astępnie  o dby ło  się p ierw sze  
czytan ie  rzą d ow ych  p ro je k tó w  
us ta w : kodeksu  p racy  oraz
p rzep isów  w p ro w a d za ją cych  
ten  kodeks —  opracow any p rzy  
u dz ia le  CR ZZ.

Z  upow ażn ien ia  rządu  p ro ­
je k ty  te p rz e d s ta w ił Izb ie  w i ­
ceprem ier F ra n c iszek  K a im .

W IC E P R E M IE R  p o d k r e ś li ł  m . in . ,  
* e  p r o je k t  z n o s i p o z o s ta ło ś c i a n a ­
c h ro n ic z n e g o  o b e c n ie  p o d z ia łu  na 
p r a c o w n ik ó w  f iz y c z n y c h  i  u m y s ło ­
w y c h .

N o r m y  k o d e k s u  a k c e n tu ją  w s p ó ł-  
ka le żn o ść  p r a w  i  o b o w ią z k ó w , zgod 
n ie  z za s a d a m i s p r a w ie d l iw o ś c i s p o ­
łe c z n e j.  J e d n o c z e ś n ie  z m ie rz a ją  one 
t lo  p o d n ie s ie n ia  r a n g i p r a c y  r z e te l-  
» e j  i  z d y s c y p l in o w a n e j.

K o d e k s  p rz y n ie s ie  p r a c o w n ik o m  '

Pr powiedziało się p rze ds ta w ić  go na n a jb liż s z y m  program  rządu P R L  w  zakre-
” ■ __ _ p le n a rn y m  fo ru m  S ejm u. sie realizacji postanowień I

Przem ów ienie prem iera za- K ra jo w e j Konferencji PZPR. 
micszczamy oddzielnie. Sejm »tw ierdza, iż program

W  im ie n iu  K lu b u  Poselskiego ten oznacza nowy doniosły krok

służb«; z d ro w ia .
w  'n ie j  m ó w c ó w . n le n a r n v

P o d k re ś la n o , że w  s y s te m ie  n a sze j ^  
o c h ro n y  z d r o w ia  n a jw a ż n ie js z a  ro la  
p rz y p a d a  le c z n ic tw u  p o d s ta w o w e ­
m u , k tó re g o  ś w ia d c z e n ia  s ta n o w ią

P Z P R  a proba tę  d la  p rze ds ta - na drodą. polepszania w » « » -  
te g o . J a k o ś ć  fu n k c jo n o w a n ia  te g o  w ionego w  p rze m ów ien iu  p re - kow  życia luazi pracy i siuzyc 
o g n iw a  o p ie k i z d r o w o tn e j -  p o d -  m ie r a  rz ą dowego p ro g ra m u  d a l będzie dalszemu dynamicznemu 
Terbu* <pżpK)T- em . « e g o  spo łeczno-ekonom icznego rozw ojow i k ra ju . Przedstawiony
na  o g ó ln e  o d c z u c ie  spo łe czn e  d o ty -  ro z w o ju  k ra ju  i polepszenia  w a przez rząd program  jest w y ra ­
czące d z ia ła n ia  s łu ż b y  z d ro w ia . ru n k ó w  życ ia  o b y w a te li w y ra -  zem konsekwentnej realizacji
n, S r ‘ 'y,wmu“ T cS “ „ ^ \ d i o * a l  z ił pos. Jan  S zyd lak . M ów ca  zadań wytyczonych p c r a  V I  
co  w y r a z i ło  s»e p rz e d e  w s z y s tk im  s tw ie rd z ił, iż  p rze ds ta w io ny  Zjazd Polskiej Zjednoczonej 
o b ję c ie m  całej n ie m a l lu d n o ś c i p r o r r a m  so c ja lny  i  p łaco w y  rrTS P artii Robotniczej i stanowią- 

y S :  g łęboko hum an is tyczny , s o c ja l i-  e p h  p latform ę Frontu Jednoś- 
z w ra c a n o  je d n a k  «wagę, że —  m i-  s tyczny  i  k la sow y  ch a ra k te r, ci Narodu .
m o o g ro m n e g o  p o s tę p u  — p o z io m  j e's t  w yraze m  k o nse kw e n tn e j W  osta tn im  p u n kc ie  p o rząd - 

re a liz a c ji zasad soc ja lis tyczne j k u  dziennego Izba  pod ję ła  u - 
P os. D a n ie la  T e re s a  L ib e ra d z k a  s p ra w ie d liw o ś c i społecznej, gwa ch w a łę  w  sp ra w ie  zam Am ęcia 

(z s l )' p o s tu lo w a ła  w  z w ią z k u  z  ty m  ra n tu ją c e j w s z y s tk im  o b y w a te - jes ie nn e j sesji S e jm u, 
d a ls z y  r o z w ó j « « e g e j s k i c h ; ® środ - j Q m  tro s k ę >  pom oC i  opiekę

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :
m /s  ,,B o g in k a ”  ze S z w e e ji : 

d ro b n ic ą ,
m /s  „ K r a s n a l”  z A n tw e r p i i  :

. .R u sa łka * ’ S z w e c ji z
celulozą,

m  's „ K o p a ln ia  M a rc e l”  z D a n ii
w  ba laśc ie ,

m /s  „ D u n a je c ”  z H a m b u rg a  z 
że la zem .

m /s  „ H a jn ó w k a -* z AngW i w  
b a la śc ie ,

s/s „S z c z e c in ”  z D a n ii  w  b a ­
la śc ie ,

s s „W ie c z o r e k ”  z D a n ii  w  
b a la śc ie ,

m /s  „S ta ra c h o w ic e * ’ z D a n ii  w  
b a la śc ie .
S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „ C ie c h o c in e k ”  d o  N o r ­
w e g ii  z d ro b n ic ą , 

m /s  „ N e r ”  d o  A n g l i i  z  c e b u ­
lą ,

s/s „ M a lb o r k ”  d o  S z w e c ji z
w ę g le m ,

s /s  „G n ie z n o ”  d o  D a n ii  z  w ę ­
g le m ,

s/s „S o łd e k ”  d o  D a rn i z w ę ­
g le m ,

s 's  „ K ie lc e ”  d o  D a n i i  z w ę ­
g le m .

k ó w  z d ro w ia , z a b e z p ie c z a n ie  d ia  
n ic h  k a d r y  fa c h o w e j,  n o w o c z e s n e  państwa, 
w y p o s a ż a n ie  le k a rs k ic h  g a b in e tó w  P rze m a w ia ją cy  w  im ie n iu  
s p e c ja l is ty c z n y c h , ró w n o m ie rn e  ro z -  K } u b u  Poselskiego Z S L  pos. JÓ- 

a u i b y  s u r o -  ze f O z g a -M ic h a ls k i p o d k re ś lił,  
w ia  są c o ra z  w ię k s z e . Z n a c z n a  ic h  ¿e  p rzeds taw ione  przez p re m ie - 
część p o c h o d z i ze s k ła d e k  s p o łe -  f a  d e C y Zj e  Są  dow odem  k o n - 

sekw en tne j re a liz a c ji a m b itn e - 
n y  Z d r o w ia .  P os. J e rz y  H a g m a je r  go p ro gra m u  naszej p o l i ty k i spo- 
(be zp . „ P A X ” ) p r z y p o m n ia ł,  ze w  {eczno_gOSpodarCZej. M ów ca  W  
n ie rw s z y m  r o k u  is tn ie n ia  fu n d u s z u  . °  r  , . .  . .
z e b ra n o  p o n a d  2,3 m ld  z ł. P ie n ią d z e  im ie n iu  swego k lu b u , W  im ie - 
te  je d n a k  m u s z ą  b y ć  w y k o -  n ju  P re zyd iu m  N K  Z S L  i ca - 
r z y  s ta n ę  r a c jo n a ln ie .  T y m c z a s e m  j ęg0 s tro n n ic tw a  w y ra z ił po-

e z ło n k o m  ic h  r o d z in  szere g n o w y c h  re a łi zi ^ . j a  in w e s ty c j i ”  s łu ż b y
w y n ik a d e b a ty

u p r a w n ie ń  i g w a ra n c j i  p r a w n y c h :
1. P rz e w id u je  s ię w p ro w a d z e n ie  je d  

n a h o w e j d la  w s z y s tk ic h , w z m o ż o n e j 
o c h r o n y  p rz e d  n ie u z a s a d n io n y m  
z w o ln ie n ie m  z p r a c v . W z m a c n ia  sie 
o c h ro n ę  p rz e d  z w o ln ie n ie m  W w ie ­
k u  p r z e d e m e ry ta ln y m  o ra z  w  cza ­
s ie  c h o ro b y .

2. R ozsze rza  s ię  p r z y w i le je  d la  k o
h i  e t p r a c u ją c y c h  z t y t u łu  c ią ż y  i  
M a c ie rz y ń s tw a . w

3. P ro p o n u je  s ię  w p ro w a d z -c  o g ra  w y c j ,  o b ie k tó w  te re n o w y
n ic z o n ą  o d p o w ie d z ia ln o ś ć  m a te r ia ł -  - • . . .  - -

p a rc ie  d la  ty c h  decyz ji.
O brad y  ko n tyn u o w a n o  powia b y ła  w u b . r o k u  d la  re s o r tu

p r z y s ło w io w y m  t r u d n y m  o rz e c h e m  p r z e r w j e  p o d  p r z e w o d n ic t w e m
do  z g ry z ie n ia . Pos. M ie c z y s ła w  h a -  * . , ,  „  . . _  , ___
czor (p z p r ) podkreślił wprawdzie, w ice m a rsza łka  S e jm u  A nd rze - 
że rok ten przyniósł pewien postęp j a W erb lana , 
jeśli chodzi o terminowość odda-

Uchwała Sejmu PRL
w sprawie ochrony zdrowia
ludności w krain

**ą p r a c o w n ik a  za szko d ę  p o w s ta łą  ie '^ C 7.e m ó w ić  o k o r z y s tn y m  p rze - 
"! je g o  w in y  w  m ie n iu  z a k ła d u  p ra -  , o m je

w y s o k o ś c i 3 -m ie s tę c z n e g o  in n y  p ro b le m  p o ru s z a n y
k u s j i ,  to  z a g a d n ie n ia  ja k  n a jle p s z e -  w i o n ę  p r z e z  p r e m i e r a  p r o p o z y -

u je d n o ł ic o n y  ęo  w y k o r z y s ta n ia  ju ż  is tn ie ją c e g o
w y n a g ro d z i 

4. Z r e fo rm o w a ł 
■na b y ć  s y s te m  ro z s trz y g a n i 
r ó w  ze s to s u n k u  p ra c y .

Z  K O L E I p rz e m a w ia ł w ic e ­
p rzew odn iczący C R Z Z  pos. Eu 
geniusz G rocha l.

S i “

ir u d n io n y c h ,  s ia n ie  s ię  s o c ja l is ty c z -  ^ t n e i  m es .e  ^ o w f f ‘ra tu n k o w e -  
n ą  k o n s ty tu c ją  p ra c o w n ic z ą . . p̂o^ w a la  n a  o szczę d n ie jsze  gos

O m a w ia ją c  sze re g  n o w y c h , k o r z y -  p o d a ro w a n ie  fu n d u s z a m i,  
s tn y e h  d la  p r a c o w n ik ó w  ro z w 'ą z a ń  R ó w n o c z e ś n ie  n ie z b ę d n e  je s t  dal- 

w n y c h . pos. G ro c h a l z w ró c i!  m . S7e k s z ta łc e n ie  k a d r  m e d y

S EJM  P R L  z sa tys fa kc ją  p od - m ocn iczych  w  dotychczasowe o - 
. k re ś lą  pow ażny dorobek P o lsk i s iągn ięc ia  o raz w y raża  p rzeko- 

P opa rc ie  d la  p ro po no w a nych  L u d o w e j  w  dziedz in ie  o ch ron y  nanie, że podejm ą  on i jeszcze 
przez rząd d ecyz ji w y ra z ił w  ? drow ia  ]ud n o ści. o rg a n iz a c ji i ty m  a k ty w n ie js z y  w y s iłe k  na 
im ie n iu  K lu b u  Poselskiego SD dz ia la ln o śc i soc ja lis tyczne j s łu ż - rzecz re a liz a c ji zadań, w y n ik a ją -  
pos. S ta n is ła w  Lenczew sk i. Pod by zd ro w ia  o raz powszechności cych  z rządowego p ro gra m u  o- 

............— ........  k re ś lą ją c , iz  w  nowoczesnej . .  św iadczeń W ytyczone  w  ch ro ny  zd ro w ia  oraz k sz ta łto ­
w i d z ie d z in ie  nie można gospodarce ru c h y  cen i p łac  są '  , V I  Z ia7du" P ZPR  cele w a n ia  w  sw ym  środow isku  w y -

* * " '  *  P ra w id łow ośc ią  o b ie k ty w n ą , Sp ^ [eCznej są p om yś ln ie  so k ie j e ty k i zaw odow e j,
m ów ca s tw ie rd z ił, ze p rzedsta - £ a Ii’ ow an c , s tw a rza ją  k o rz y -

stne w a ru n k i d la  da lsze j p o p rą - W yraża ją c  uznanie  d la  szero- 
w v  w  d z iedz in ie  ochrony zd ro - k iego  p oparc ia  o b y w a te li d la  
w ia  w  k ra ju . S e jm  w yraża  a p ro - Narodow ego Funduszu O ch ron y  
batę d la  dotychczasow ych  p o - Z d ro w ia , S e jm  a pe lu je  o dalszy 
czyhań  rządu  o raz d la  założeń ro z w ó j o fia rno śc i społeczeństwa 

na ten sz lache tny cel.

w a n ia  do  u ż y t k u  o b ie k tó w  s łu ż b y  
z d ro w ia , t y m  n ie m n ie j w y k o n a n ie  
c e n tra ln e g o  p la n u  z a le d w ie  w  9"! 
p ro c . i p o w a ż n e  jeszcze  o p ó ź n ie n ia  

ro b o ta c h  b u d o w la n o -m o n ta ż o -  
d o w o -

dzą , że

c je  w z ros tu  n ie k tó ry c h  cen są

In .  u w a g ę  na  z m ia n ę  n ie k tó
p rz e p is ó w  u r lo p o w y c h  o ra z  na  n o -  ¡n _ p o s ło w ie  H a lin a  
w e  u p r a w n ie n ia  s łu żą ce  u m o c n ie n iu  (j>ezp.) i S ta n is ła w  R o s tw o ro w s k i 
i  ro z w o jo w i r o d z in y .  K o d e k s  z w ; e k  (be zp . C H S S ). J a k  w y n ik a  z w y -  
sza w y m ia r  u r lo p u  m a c ie rz y ń s k ie g o  p o w i Cd z i —  a n a liz a  d z is ie js z y c h  i 
w  ra z ie  u ró d z e n :a b l iź n ią t ,  z a p e w -  p rz e w id z ia n y c h  w  p ro g ra m ie  rz ą d n - 
n ia  p ra w o  do  u r lo p u  m a c ie r z y ń s k ie -  W y m  m o ż liw o ś c i d y d a k ty c z n y c h

p o te n c ja łu  k a d ro w e g o  s łu ż b y  z d ro -  - . , . , ,
w l "  Z d a n ie m  p o s . F ra n c is z k a  Bo- w  p e łn i uzasadnione w  św ie tle  
r ia n a  (S D ) s p r z y ja ją  te m u  w p r o w a -  c a ło ksz ta łtu  p o l i ty k i społecznej 
d za ne  z m ia n y  o rg a n iz a c y jn e . N p . le -  pa ^s tw a  i  s y tu a c ji p a liw o w o - 

Ä Ä —  energetycznej na ry n k a c h  ś w ia - 
p r a k t y k i  w  n ia r C k k a r , . .  . - « ■  ch ro n y  z d ro w ia  i  o p ie k i społecz-

m . in .  g ło s  m ó w c y  re p re z e n tu ją c y  nej.
- _ k o ła  p o s e ls k ie . W sz y s c y  o n i — w

o p ie k i z d r o -  im ie n iu  s w y c h  k ó ł  — w y r a z i l i  p o -  S E JM  z w ra c a  m . in .  u w a g ę  n a  p o ­
p a rc ie  d la  p rz e d s ta w io n e g o  p rz e z  trz e b ę  s ta łe g o  d o s k o n a le n ia  p o d s ta -  
r z ą d  p ro g ra m u . w o w e j o p ie k i  z d r o w o tn e j,  p o d e jm o -

l*o s . Z e n o n  K ö rn e n d e r  (b e zp . w a n ia  . k o m p le k s o w y c h  d z ia ła ń  za - 
, P A X )  p o d k r e ś li ł ,  że p o l i t y k a  p ła c o -  p o b ie g a w c z y c h , p rz e c iw d z ia ła ją c y c h  

w a  r e a liz o w a n a  w  o s ta tn ic h  la ta c h  c z y n n ik o m  c h o ro b o tw ó rc z y m  o ra z  
tw o r z y  s p rz y ja ją c e  w a r u n k i  d la  c h r o n ią c y c h  ś ro d o w is k o , w a r u n k i  ży

(P A P)

go  p ra c o 1 k tó r a  a d o p tu ie a k a d e m ii m e d y c z n y c h  o ra z  s ta le
1« d z ie c k o , w p ro w a d z a  u p ro s z c z o n y  ro s n ą c a  i i C7.b a  m ło d z ie ż y  p rz y jm o -

w a n e j na  s tu d ia  —  p o z w a la ją  o cze ­
k iw a ć ,  ^że  u d a  s ie o s ią g n ą ć  w z ro s t 
k a d r  le k a rs k ic h  i  fa rm a c e u ty c z n y c h  
d o  IWO r . ,  z a k ła d a n y  w  ty m  p r o ­
g ra m ie .

Z w ię k s z e n ie  l ic z b y  k a d r  le k a r ­
s k ic h  i  p ie lę g n ia r s k ic h  je s t  t y m  k o ­
n ie c z n ie js z e , że  s p o łe c z e ń s tw  
sze s ta rz e je  s ię . O b e c n ie  4,! 
o b y w a te l i  n a szeg o  k r a ju  p r z e k ro ­
c z y ło  ju ż  «0 r o k  ż y c ia .  L ic z b a  
w z ra s ta  ro c z n ie  ' tis .

s y s te m  e g z e k w o w a n ia  a l im e n tó w  
w y n a g ro d z e n ia  za p ra c ę . E . G ro ­
c h a l s tw ie r d z i ł ,  że z w ią z k i z a w o ­
d o w e  u w a ż a ją  p r o je k t  k o d e k s u  za 
s łu s z n y . B ę d z ie  o n  s p r z y ja ć  u g r u n ­
to w y w a n iu  s o c ja l is ty c z n y c h  s to s u n ­
k ó w  w  p r a c y  i  ż y c iu  m ił io n ó w  o b y ­
w a te l i  naszeg o  k r a ju .

N IE  P O D E JM U JĄ C  tedo dn ia  
d y s k u s ji nad p ro je k te m  ko d e k ­
su p ra cy  i w p ro w a d za ją cych  go 
p rzep isów  —  S ejm  s k :e ro w a ł 
oba a k ty  p ra w n e  do K o n rs j i  
P rac  U staw odaw czych  oraz K o ­
m is ji P racy  i S p ra w  S oc ja ln ych  
w  ce lu  w spólnego rozpa trzen ia .

PO P R Z E R W IE  p rz e w o d n i­
c tw o  obrad  o b ją ł w icem arsza ­
łe k  S eim u A n d rz e j Benesz.

M in is te r  z d ro w ia  i o p ie k i 
społecznej M a ria n  Ś liw iń s k i 
z ło ży ł in fo rm a c ję  o s y tu a c ji 
z d ro w o tn e j w  k ra ju , a następ ­
n ie  o m ó w ił g łów ne  założenia 
rządow ego p ro g ra m u  ochrony 
zd ro w ia  i o p ie k i społecznei do 
1990 r .  P ro g ra m  ten  zak łada  
znaczny p rz y ro s t k a d r  m edycz­
n ych  i w z ros t w y d a tk ó w  na in ­
w estyc je  s łużby  zd row ia .

D Z IĘ K I  z n a c z n ie  z w ię k s z o n y m  w  n o d i a ł  u c h w a le  d o t y ­ty m  5- le c iu  n a k ła d o m  in w e s ty c y j-  s e j m  p o . l j ą i  u c n w a ię  u u iy

. p r a c y  W s k a z u je  s ię  n a  p o trz e b ę  za -
P os. K a z im ie rz  K u ra ś  (P Z P R ) p e w n ie n ia  w s z e c h s tro n n e j o p ie k i 

s tw ie r d z i ł  m . in . ,  że p e łn a  re a liz a c ja  z d r o w o tn e j m ło d e m u  p o k o le n iu  
za sa d y  w y ż s z e j p ła c y  za le p szą , d a lsze g o  d o s k o n a le n ia  p rz e m y s to -  
b a r d z ie j w y d a jn ą  p ra c e  — w y m a g a  w e j  s łu ż b y  z d ro w ia  i  po-dno- 
od  k ie r o w n ic tw  g o s p o d a rc z y c h , sa - sze n ia  k u l t u r y  s a n ita rn e j m ia s t i  
m o rz a d ó w  ro b o tn ic z y c h ,  o r g a n iz a c j i  WSj f a ta k ż e  ro z b u d o w y  i u n o w o -  
z w ią z k o w y c h  d o s to s o w a n ia  do  n ie j  c z e ś n ie n ia  s y s te m u  k s z ta łc e n ia  i d o - 
w s z y s tk ic h  s y s te m ó w  p ła c  w  z a k la -  s k o n a le n ia  k a d r .  N ie z b ę d n e  je s t  p e ł­
l i ’.ch  p ra c y  i  z a p e w n ie n ia  s p ra w ie -  n e i  te rm in o w e  w y k o n y w a n ie  o k re s -  
d l iw e j  o ce n y  w y s i łk u  k a ż d e g o  p r a -  lo n y c h  w  p la n a c h  za d a ń  łn w e s ty c y j-  
c o w n ik a .  n y c h  o ra z  w  z a k re s ie  p r o d u k c j i

P ro p o n o w a n e  z m ia n y  cen  n ie k tó -  a p a r a tu r y  i  s p rz ę tu  m e d y c z n e g o , 
r y c b  a r ty k u łó w  są k o n ie c z n e  d la
m o b il iz a c j i  o d p o w ie d n ic h  ś ro d k ó w  S E J M  p o d k r e ś la  w k ł a d  p r a c y  

d z a n y e iT  S S  S - S “ '  W ^ r z y ,  f a r m a c e u t ó w ,  p ie lę g n ia -
R e a liz a c ja  a m b itn y c h  z a m ie rz e ń  r e k  i  p r a c O W m k O W  SiUZD p O -  

rz ą d u  — p o w ie d z ia ł po s . K o n s ta n ty

N ic  je “ im i a iS  ie fa e B  wZ po dz ia leP<a "? S o -
d u  n a ro d o w e g o  i  s t r u k tu r z e  in w e ­
s t y c j i  —  z m ia n y  n a  k o rz y ś ć  zasp o ­
k a ja n ia  p o trz e b  lu d n o ś c i.  O zn acza ć  
to  b ę d z ie  le p szą  r e a liz a c je  p o l i ty k "  
g o s p o d a rc z e j z a in ic jo w a n e j p rz e z  V I  
Z ja z d  p a r t i i .

P os. M ie c z y s ła w  F u r m a n e k  (P Z P R )

p o ś w ię c i ło  w ie le  u w a g i s p ra w o m  
o p ie k i  n a d  lu d ź m i s ta ry m i i  o b ło ż ­
n ie  c h o r y m i.

P e łn e  z a s p o k o je n ie  p o tr z e b  lu d z i 
c h o ry c h  i  w y m a g a ją c y c h  o p ie k i le ­
k a r s k ie j  u z a le ż n io n e  je s t  w  o g r o jn -

s to p n iu  o d  . . „ p o t r i e j n ^ s w a y  ,  » » • « . » «
z d r o w ia  w  le k i
w e  o ra z  a p a ra tu rę  i  s p rz ę t m e d y  
n y .  T y m  s p ra w o m  p o ś w ię c i ł  w y s tą -  . 
p ie n ie  po s . Z d z is ła w  N o w a k  (P Z P R ) . J“ - 

W re s z c ie  — je d n a  z n a jw a ż n ie j -  * '  
s z y c h  s p ra w , k tó re  w  t e j  c zęśc i d y s ­
k u s j i  p o s e ls k ie j p o ru s z a n o  
b u n y  s e jm o w e j.  T o  s p ra w a  
i  j e j  z n a c z e n ia  d la  p ra w id ło w e g o  
r o z w o ju  p s y c h ic z n e g o  i f iz y c z n e g o  
m ło d e g o  p o k o le n ia . P os. H e n ry k  
R a fa ls k i (Z S L ) w s k a z a ł t u  m . in . 
n a  c e lo w o ś ć  p o w o ła n ia  m ię d z y r e ­
s o r to w e g o  ze s p o łu  d o  s p ra w  k o m ­
p le k s o w e j o p ie k i  n a d  ro d z in ą .

n y m  na  le c z n ic tw o  
m . in .  M . S liw ió .' 
d o  u ż y t k u  p o n a d  
s z p ita ln y c h . 196 o ś ro d k ó w ’ z d ro w i 
45 ż ło b k ó w .  D o  k o ń c a  1975 r .  s io -  
łe c z e ń s tw o  o t r z y m a  d a ls z y c h  8 400 
łó ż e k  s z p ita ln y c h , p o n a d  300 o ś ­
r o d k ó w  z d ro w ia  i  p rz e s z ło  80 ż ło b ­
kó w ’ .

Z n a c z n a  cześć sw e g o  p rz e m ó w ie ­
n ia  M . Ś l iw iń s k i  p o ś w ię c  i  p rz e d s ta ­
w ie n iu  s ta n u  z d ro w o tn o ś c i n a s z - ro  
sp o łe c z e ń s tw a . P rz e c ię tn a  d łu g o ś ć  

ż y c ia  w y n o s i 66,8 ł a t  u  m ę ż c z y z n  
i  73.8 u  k o b ie t .  U z y s k a l iś m y  p o ­
w a ż n o  s u k c e s y  w  zw a Ł cza n iu  c h o -  

vrób z a k a ź n y c h .
DEBATA

*I1 V '

r e a liz a c je  p rz e z  rz ą d  p ro g ra m u  
le cz n o -g o s p o d a rc z e g o  r o z w o ju  k r a -  

p rz y ję te g o  n a  V I  Z je ź d z ie  
P Z P R . O b ecn e  d e c y z je  d o ty c z ą c e  
r o ln ic tw a  — s tw ie r d z i ł  on  —  p r z y -  

z i r y -  c z y n ią  s ię  d o  d a lszeg o  w z ro s tu  p ro -  
Im o w c t.  T »  s p ra w a  r o tM n y  « u K r j l  w  t e j  d . le ń r m ie  ( to s p o ła r k i

— • ----------  i  d o  p o p r a w y  w a r u n k ó w  ż y c ia
m ie s z k a ń c ó w  w s i.

P O S . Z y g m u n t  F i l ip o w ic z  (bezp. 
C H SS) o ś w ia d c z y ł m . in . ,  że p rz e d ­
s ta w io n y  p rze z  p re m ie ra  p ro g ra m  w  
p e łn i s a ty s fa k c jo n u je  lu d z i  p ra c y .

J a k o  o s ta tn i z a b ra ł g lo s  w  po se ł 
s k ie j  d y s k u s j i  po s . C zes ła w  K o n c z a l 

P O  Z A K O Ń C Z E N I U  d y s k u s ji (F Z P B ) . z w ra c a ją c  u w a g ę  na  g lg M -  
k o  h u m a n is ty c z n y  c h a r a k te r  p rz e d ­
ło ż o n e g o  p ro g ra m u , z a w a rtą  w  n im  

lu d z i p ra c y
m ó w c a  w s k a z a ł

.  . =v, , ,  .  .  iz  te g o  re a liz a c ja  b ę d z ie  s łu ż y ła
c h w a ły  zam ieszczam y o d d z ie l- r6 w n 0 i .7eśn ie  d a ls z e m u  u ja w n ia n iu  
nie). ,  s p o łe c z n y c h  i in d y w id u a ln y c h  re -

Po p rz e rw ie  p rz e w o d n ic tw o  z e rw  w y d a jn o ś c i p ra c y , 
obrad  o b ją ł m a rsza łe k  S t. G u c - N A  Z A K O Ń C Z E N IE  dyskus ji 
wa. G łos z a b ra ł prezes R ady S e jm  podja.ł u chw a łę  w  sp ra - 
M in is tró w  P io tr  Ja roszew icz, w ie  rządowego p ro gra m u  re a li-  

rzą d ow y  za c ji postanow ień  I  K ra jo w e j 
P ZP R . U ch w a ła

iw o  — s tw ie r d z i ł  c z ą c ą  zagadnień o c h r o n y  z d r o -  g łę b o k ą  t ro s k ę  o łu ć  
¡’Ki — o d d a n o  ju ż  w ; a  s p o łe c z e ń s tw a  ( s k r ó t  l i -  r u n k i  ic h  ż y c ia  —  :
’? 1«. tys. Ió>ek ,h„ .  • oddziel- Jggo r-aBgjcta

P re m ie r p rz e d s ta w ił
p ro g ra m  w  zakres ie  re a liz a c ji K o n fe re n c ji 
p os tanow ień  I  K ra jo w e j K o n - g łhsi:
fe re n c ji PZPR . P ro g ra m  ten  S e jm  P o ls k ie j Rzeczypospo-

.........______  zosta ł —  ja k  w ia d o m o  —  z a - l i t e j  L u d o w e j a kce p tu je  p rze d -
le w a t a  poselska nad informacją a n rob ow nn y przez X I I  P le nu m  s ta w io n y  przez prezesa R ady 
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R O Z R Y W K A  I  N A U K A

P ro b le m ó w  n u r tu ją c y c h  a k tu a ln ie

Powołanie
Prokuratury

dla m. Szczecina
Z D N IE M  1 s ty c z n ia  1974 P r o k u r a  

to r  G e n e ra ln y  P R L  p o w o ła ł P r o k u  
r a tu r ę  P o w ia to w ą  w  C ho szczn ie , 
k tó r a  m ie ś c ić  s ię  b ę d z ie  ty m c z a s o ­
w o  w  g m a c h u  P r o k u r a tu r y  P o w ia ­
to w e j w  S ta rg a rd z ie  Szczec.

Z tym s a m y m  d n ie m  p o w o ła n a  zo 
s ta ła  ta k ż e  P r o k u r a tu r a  d la  m ia s ta  
S zcze c ina . W  te j  s y tu a c j i ,  P r o k u r a ­
tu r a  P o w ia to w a  w  S z c z e c in ie  o b e j­
m ie  s w y m  d z ia ła n ie m  je d y n ie  p o ­
w ia t  s z c z e c iń s k i. P r o k u r a tu r a  d la  
m . S zcze c in a  m ie ś c i s ię  w  b u d y n k u  
P r o k u r a tu r y  W o je w ó d z k ie j p r z y  u l.  
S to is ła w a .

SPOTKANIE
w Urzędzie miejskim

N A  p ią tk o w y m  s p o tk a n iu  p r e z y ­
d e n ta  m ia s ta  J a n a  S to p y ry  z d y ­
r e k to ra m i a r ty s t y c z n y c h  i  k u l t u ­
r a ln y c h  p la c ó w e k  S zcze c in a  p rz e d ­
s ta w io n y  z o s ta ł n o w y  k ie r o w n ik  
W y d z ia łu  K u l t u r y  i  S z tu k i U rz ę d u  
M ie js k ie g o  — m g r  W ie ń c z y s ła w a  M a ­
tu s z .

Q „Stop! Dziecko 
na drodze”

® 80 imprez 
w województwie

T R O S K A  o  b e z p ie c z e ń s tw o  d z ie c i 
n a  d ro d z e  je s t  na szym  w s p ó ln y m  
o b o w ią z k ie m . W zm o żo n a  a k c ja  p r o ­
f i la k ty c z n a  s ta n o w i je d n ą  z fo rm  
p o g łę b ia n ia  w ie d z y  o  p rz e p is a c h  k o  
d e k s u  d ro g o w e g o .

W  ty m  r o k u  w  c a ły m  k r a ju  o d ­
bę dą  s ię  s p e c ja ln e  im p r e z y  a r t y ­
s ty c z n e  p o łą c z o n e  z k o n k u r s a m i do  
ty c z ą c e  z n a jo m o ś c i p o d s ta w o w y c h  
p rz e p is ó w . W  w o je w ó d z tw ie  szcze­
c iń s k im  p o n a d  80 im p r e z  e s t ra d o ­
w y c h  p o d  h a s łe m : „ S to p !  D z ie c k o  
na  d ro d z e ” . „C h o d z ę  i  je ż d ż ę  be z ­
p ie c z n ie ” , z o rg a n iz o w a n y c h  z o s ta ­
n ie  w e  w s z y s tk ic h  m ia s ta c h  p o w ia ­
to w y c h ,  g m in n y c h  a ta k ż e  w ię k ­
sz y c h  w io s k a c h  i  P G R . F in a ło w a  
im p re z a  o d b ę d z ie  s ię  p o d  k o n ie c  
lu te g o  b r .  w  S z c z e c in ie .

A k c j i  te j  p a t r o n u ją :  Z a rz ą d  O k rę  
g u  P Z M o t ( K o m is ją  B e z p ie c z e ń s tw a  
R u c h u  D ro g o w e g o ) , T o w a rz y s tw o  
P r z y ja c ió ł  S zcze c in a , T o w a rz y s tw o  
T rz e ź w o ś c i T r a n s p o r to w c ó w , K o m i­
te t  P r z e c iw a lk o h o lo w y ,  a ta k ż e  n a ­
sza re d a k c ja . P m rw s z e  im p r e z y  o d ­
bę dą  s ię  ju ż  w  p o n ie d z ia łe k  (21 
b rr..)  w  K a m ie n iu  P o m o rs k im , n a ­
s tę p n e  w  Ś w in o u jś c iu  o ra z  w  D ę b ­
n ie  L u b u s k im .  N a  p ro g rą m  e s t ra ­
d o w y  p t .  „P r z e z  ró ż o w e  o k u la r y  — 
w e s o ło  i  b e z p ie c z n ie ”  z ło ż ą  s ię  w y ­
s tę p y  a r ty s tó w :  J a n a  M ic h o tk a ,  J a ­
na  G a łą z k i z n ie o d łą c z n y m  B a r ­
tk ie m , R y s z a rd a  W o jt.k o w s k ie g o  
(p ie rw s z e g o  s o l is ty  O p e r e tk i W a r ­
s z a w s k ie j) ,  E lż b ie ty  R y ł— G ó rs k ie j,  
T e re s y  K e n d z ie r s k ie j ,  K r y s t y n y  J ę - 
d r z e je c k ie j  i  p ro w a d z ą c e j p ro g ra m  
A l in y  L e s z y c z y ń s k ie j.  \

N a  k a ż d y m  z k o n c e r tó w  o d b y w a ­
ją c y c h  s ię  na  te re n ie  w o je w ó d z ­
tw a  s z c z e c iń s k ie g o  p rz e p ro w a d z o n e  
zo s ta n ą  w ś ró d  p u b lic z n o ś c i k o n ­
k u r s y  ze z n a jo m o ś c i p rz e p is ó w  k o ­
d e k s u  d ro g o w e g o . N a jle p s i s p o tk a ją  
s ię  * na  w o je w ó d z k ic h  e l im in a c ja c h  
w  S zcze c in ie . D la  z w y c ię z c ó w  p rz e ­
z n a czo n o  szere g c e n n y c h  n a g ró d .

(z)
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Przemówienie premiera P. Jaroszewicza w Sejmie
( C iąg  dalszy ze s tr. 1)

P o d ję liś m y  n a jw ię k s z y  w  h is to r i i  
P o ls k i L u d o w e j p ro g ra m  in w e s ty ­
c y jn y ,  k tó re g o  k o rz y s tn e  e fe k ty  
w y ra ż ą  s ię  z a ró w n o  w  ro z s z e rz e n iu  
i  u n o w o c z e ś n ie n iu  p o te n c ja łu  w y ­
tw ó rc z e g o , w  s tw o rz e n iu  w a r u n k ó w  
d la  w ię k s z e g o  z a t ru d n ie n ia , j a k  i  w  
p r o d u k c j i  n o w o c z e s n y c h , w y s o k ie j 
ja k o ś c i to w a ró w . G o s p o d a rk a  n a ro ­
d o w a  z a t ru d n i ła  w  ty m  o k re s ie  p o ­
n a d  1 150 ty s . n o w y c h  p ra c o w n ik ó w ,  
z a p e w n ia ją c  p ra c ę  l ic z n y m  r o c z n i­
k o m  m ło d z ie ż y  o ra z  k o b ie to m .

S y s te m a ty c z n ie  p o s tę p u je  m o d e r ­
n iz a c ja  g o s p o d a rk i,  zw ła s z c z a  p rz e ­
m y s łu . M a ją te k  p r o d u k c y jn y  z w ię ­
k s z y ł  s ię  o je d n ą  trz e c ią . W z ro s ła  
je d n o c z e ś n ie  je g o  n o w o cze sn o ść  i  
e fe k ty w n o ś ć .

S y s te m a ty c z n ie  z w ię k s z a  s ię  w y ­
d a jn o ś ć  p r a c y , co w y n ik a  z le p sze ­
g o  u z b r o je n ia  te c h n ic z n e g o , j a k  ró w  
n ie ż  k o n s e k w e n tn e g o  u m a c n ia n ia  i 
r o z w i ja n ia  m o r a ln y c h  i  m a te r ia l ­
n y c h  m o ty w a c ji  p o s ta w y  c z ło w ie k a .

Pomyślna realizacja programu 
V I  Z jazdu stworzyła dobry k li ­
m at społeczny w  naszym kraju , 
um ocniła w iarę narodu w e w ła ­
sne możliwości, w yzw oliła  a k ­
tywność ludzi pracy, czyniąc z 
n ie j decydującą silę postępu i  
rozwoju.

Przed 3 laty  K om ite t C entra l­
ny Polskiej Zjednoczonej P artii 
Robotniczej stw ierdził, iż na­
czelnym  zadaniem naszej poli­
ty k i jest urzeczywistnianie za­
sady, iż  każdy osiągnięty i  w y ­
pracowany przez ludzi pracy  
postęp w  rozwoju gospodarczym 
powinien owocować odpowied­
nim  wzrostem poziomu życia. 
Dobro człowieka jest bowiem  
głównym  celem naszej polityki.

K ie ru ją c ; się> niezm iennie tą  
socjalistyczną zasadą w  m inio­
nych 3 latach realizacji progra­
m u . społeczno-gospodarczego roz 
w oju k raju , osiągnęliśmy we  
wszystkich dziedzinach po lityki 
społecznej efekty znacznie w ięk ­
sze niż przew idyw ały to uchwa­
ły  V I  Żjazdu.

W  U C H W A L E  V I  Z ja z d u  u s ta lo ­
n o ,  że w  1975 r .  w z ro s t ś re d n ie j 
p ła c y  re a ln e j w y n ie s ie  18 p ro c e n t w  
s to s u n k u  d o  r o k u  1970, ty m c z a s e m  
ju ż  d z iś  u z y s k a l iś m y  w z ro s t ś re d ­
n ie j  p ła c y  w y ż s z y  p r a w ie  o  je d n ą  
c z w a r tą . Ś re d n io ro c z n e  te m p o  w z ro ­
s tu  p rz e c ię tn e j p ła c y  re a ln e j b y ło  w  
la la c h  1971—1973 p ra w ie  c z te ro k ro t ­
n ie  szybsze  n iż  w  u b ie g łe j p ię c io ­
la tc e  i  w y n io s ło  7,6 p ro c e n t.

W zę o s l p la c  o d b y w a ł s ię w  w y ­
n ik u  w y s o k ie g o  o p ła c a n ia  w z ro s tu  
w y d a jn o ś c i p ra c y , w  re z u lta c ie  r e ­
g u la c j i  p la c  i  p o d w y ż e k , a ta k ż e  
d o s k o n a le n ia  s y s te m ó w  w y n a g ra d z a ­
n ia  za p ra c ę , w re s z c ie  w  d ro d ze  
a w a n s ó w  i  p rz e s z e re g o w a ń .

W  U C H W A Ł A C H  V I  Z ja zd u  
i  w  p lan ie  5 - le tn im  z a k ła d a li­
śm y, że w  . la tach  1971— 75 pod ­
w yżkę  p iać  iiżyska  4,6 m in  p ra ­
c o w n ik ó w ' g ospoda rk i uspołecz­
n io n e j. W  p ra k tyce , d z ięk i w y ­
tw o rz e n iu  wyższego dochodu 
narodow ego, zd o ła liśm y  o b ją ć  
p o d w y ż k a m i p łac  w  c iągu  ubieg 
ły c h  3 la t  ok. 6,4 m in  lu d z i p ra ­
cy, c z y li p ra w ie  2/3 ogó łu  za-^ 
tru d n io n y c h . W  w y n ik u  tego 
w y d a tn ie  p o p ra w iła  się sy tua c ja  
m a te r ia ln a  w ie lu  g ru p  p ra c o w ­
n iczych, w  ty m  g łó w n ie  n isko  
uposażonych, w  szczególności 
zaś n auczyc ie li i  w y c h o w a w ­
ców , p ra c o w n ik ó w  s łużby  zd ro ­
w ia , p ra c o w n ik ó w  p rze m ys łó w : 
spożywczego, lekkiegO j s z k la r­
skiego i p o lig ra ficznego , p ra ­
c o w n ik ó w  h u tn ic tw a , o d le w n i­
c tw a , e ne rg e tyk i i  g azow n ic tw a , 
p rze ds ię b io rs tw  b u d ow la nych  i 
p rze m ys łu  ceram icznego, p ra ­
c o w n ik ó w  ko le i, żeg lug i m o r­
s k ie j i  łączności, a d m in is tra c ji i 
w y m ia ru  sp ra w ie d liw ośc i.

P rzeprow adzone re g u la c je  
w p ly p ę ły  na p op raw ę  system ów 
w yn ag ra d zan ia  i  p o z w o liły  z l ik ­
w id o w a ć  zadaw n ione , n a jb a r­
d z ie j rażące d ysp rop o rc je  po ­
m ięd zy  poszczególnym i g ru pa m i 
za w odow ym i.

R Ó W N O C Z E Ś N IE , j a k  o b y w a te lo m  
p o s ło m  w ia d o m o  z w ie lo k r o tn y c h  
in fo r m a c j i  rz ą d u  s k ła d a n y c h  n a  fo ­
r u m  S e jm u , re a liz o w a liś m y  p o l i t y ­
k ę  s ta łe g o  w z ro s tu  p r z y c h o d ó w  p ie ­
n ię ż n y c h  lu d n o ś c i r o ln ic z e j,  p o l i ­
t y k ę  o p a r tą  n a  in te n s y f ik a c j i  p r o ­
d u k c j i  r o ln e j .  W  c ią g u  trz e c h  la t  
p r z y c h o d y  r o ln ik ó w  z t y t u łu  s p rz e ­
d a ż y  a r ty k u łó w  r o ln y c h  z n a c z n ie  
w z ro s ły .  W y d a tk i w s i n a  k o n s u m p ­
c ję  i in w e s ty c je  n ie p r o d u k c y jn e  
z w ię k s z y ły  s ię  w  c ią g u  3 la t  o 28.9 
p r o c e n tu , to  je s t  ś re d n io  o 8,8 p ro c . 
ro c z n ie , o s ią g a ją c  te m p o  z b liż o n e  do  
s k a l i  w z ro s tu  p la c  re a ln y c h  w  go s ­
p o d a rc e  u s p o łe c z n io n e j.

K o n s e k w e n tn ie  re a liz o w a n y  je s t  
ró w n ie ż  s o c ja ln y  p r o g r a m  V I  Z ja ­
z d u , s łu ż ą c y  p o p ra w ie  s p o łe c ^ n o - 
m a te r ia ln e j  s y tu a c j i  r o d z in v .  R oz­
sze rzo n o  u p r a w n ie n ia  k o b ie t  w y ­
c h o w u ją c y c h  d z ie c i d o  z w o ln ie ń  
c h o ro b o w v c h  z p r a c y ,  p rz e d łu ż o n o  
p ła tn e  u r lo p y  m a c ie rz y ń s k ie  i bez­
p ła tn e  u r lo p y  n n ie k u ń c z e . Z w ię k ­
szo n o  z a s i łk i  r o d z in n e . P o m o c ą  s ty ­

p e n d ia ln ą  o b ję to  z n a c z n ie  w ię c e j

n iż  u p rz e d n io  u c z n ió w  i  s tu d e n tó w . 
W z ro s ły  r e n t y  . i e m e r y tu r y ,  z w ła ­
szcza n a jn iż s z e .

Z o s ta ła  w c ie lo n a  w  ż y c ie  d e c y z ja  
V I  Z ja z d u  o z r ó w n a n iu  u p r a w n ie ń  
r o b o tn ik ó w  d o  o t r z y m y w a n ia  z a s ił­
k ó w  c h o ro b o w y c h  z u p r a w n ie n ia m i 
p r a c o w n ik ó w  u m y s ło w y c h .  W p ro ­
w a d z o n a  zo s ta ła  b e z p ła tn a  o p ie k a  
z d ro w o tn a  d la  c a łe j lu d n o ś c i w ie j ­
s k ie j ,  w  re z u lta c ie  czeg o  w s z y s c y  
lu d z ie  p r a c y  w  n a s z y m  k r a ju  k o ­
r z y s ta ją  n a  r ó w n i  z u s łu g  u s p o łe c z ­
n io n e j s łu ż b y  z d r o w ia .
W Y S O K A  IZ B O  !

O cen ia jąc w yko n a n ie  w  ub. 3 
la tach  zadań w  d z iedz in ie  pod­
n ies ien ia  poz iom u życ ia  lu d z i 
p ra cy  i ro z w ią z y w a n ia  podsta ­
w o w y c h  p ro b le m ó w  soc ja lnych , 
m a m y p ra w o  pow iedz ieć, że ju ż  
obecnie  u p rogu  1974 ro ku , ro ­
k u  30-lec ia  naszej lu d o w e j o j­
czyzny, w  obu ty c h  dziedzinach  
zosta ł z re a lizo w an y  p ro g ra m  
zapow iedziany na V I  Z jeźdz ie .

Po raz pierwszy w  historii 
Polski Ludow ej w  ciągu trzech  
la t w ykonane zostały w  dzie­
dzinie wzrostu płac realne zało­
żenia całego planu pięcioletnie­
go i to planu pod tym  w zglę­
dem szczególnie ambitnego.

Jest to  w ie lk ie  osiągn ięcie  
naszej p a r t i i  i naszego państwa, 
a zarazem  d ob itne  św iadec tw o  
s iły  i  żyw o tnośc i u s tro ju  soc ja ­
lis tycznego, pow ód do w ie lk ie j 
s a ty s fa k c ji d la  k la sy  ro b o tn i­
czej i  .w sz y s tk ic h  lu d z i p racy  
w  naszym  k ra ju .  Ic h  w y s iłk o m  
i  p ra cow ito śc i, o b y w a te ls k ie j 
p os taw ie  i  społecznej a k ty w ­
ności zaw dzięczam y te  osiąg­
n ięc ia .

Stanęło obecnie przed nami 
pytanie, jaką  politykę powinniś­
m y prowadzić nadal. Czy po­
przestać na realizacji planu za­
dań społecznych ustalonych na 
lata  1974— 1975? Czy też podjąć 
dalsze dodatkowe wyższe zada­
nia placowe i socjalne, co o tw ar­
łoby szerzej drogę dalszemu 
wzrostowi produkcji i gospodar­
ności, um ożliw iając skuteczną 
m oblizację rezerw?

Ten zasadniczy problem  byl w  
dniu wczorajszym przedmiotem  
obrad X I I  Plenum  Kom itetu  
Centralnego Polskiej Zjednoczo­
nej P artii Robotniczej z udzia­
łem Rady M in is trów  i  P rezy­
dium  CRZZ. K ieru jąc  się du­
chem uchw al V I  Z jazdu i po­
stanowień I  K ra jo w e j Konferen­
c ji P arty jne j, Kom itet Centralny  
udzielił rządowi jednoznacznie 
pozytywnej odpowiedzi na to 
pytanie.

W Y S O K I S E JM IE !
Ja k  ju ż  m ó w iłe m , w  c iągu u - 

b ieg łych  3 la t  o ko ło  6,4 m in  
p ra c o w n ik ó w  uzyska ło  p o d w y ż k i 
p łac z ty tu łu  re g u la c ji, a p ra ­
w ie  w szyscy —  z ty tu łu  w z ro ­
stu  w yd a jn o śc i pracy.

Jednakże zda jem y sobie spra­
wę, że 4,5 m in  p ra c o w n ik ó w  go­
sp od a rk i uspo łeczn ione j w ciąż 
jeszcze oczeku je  na re g u la c je  
p łac. W ed le  usta leń  p la n u  je d y ­
n ie  część z n ic h  m o g łab y  je  uzy­
skać w  b ieżącym  5-lec iu . Resztę 
trzeba  b y ło  przesunąć na na­
stępną 5 -la tkę . W śród  te j 4 ,5 -m i- 
lio n o w e j rzeszy p ra c o w n ik ó w  są 
g ru p y  zawodowe, k tó ry c h  p ra ­
ca m a n ie z w y k le  ważne znacze­
n ie  d la  ro z w o ju  k ra ju  i  d la  p o ­
z iom u  życ ia  całego narodu.

Dlatego też Kom itet C entra l­
ny P ZP R  zaakceptował program  
rządowy zm ierzający do doko­
nania maksymalnego wysiłku, 
aby w  ciągu pozostałych dw u lat 
tego pięciolecia, najpóźniej do 1 
stycznia 1978 r., przeprowadzić  
regulacje i  podw yżki plac dla  
tych pracow ników, którzy w  u- 
biegłych trzech latach regulacja­
m i nie zostali objęci.

Z a ry s o w u je  się w ię c  m o ż li­
wość, ja k ie j dotychczas n igd y  
n ie  m ie liś rh y . O to  w  c iągu  je d ­
nego p ięc io le c ia  w szyscy p ra co ­
w n ic y  g osp od a rk i uspo łeczn io ­
n e j, a w ię c  ponad 11 m in  lu d z i 
p ra cy  w  Polsce, o trz y m a  p od ­
w y ż k i p łac  i  uzyska  ko rzys tną  
re g u la c ję  system ów  w yn a g ra ­
dzania , n ieza leżn ie  od w z ro s tu  
p łac  zw iązanego z w yd a jno śc ią  
p ra cy , a w ansam i i  p rzeszerego­
w a n ia m i.
O B Y W A T E L E  P O S Ł O W IE !

Rząd p rze ds ta w ia  S e jm o w i 
k o le jn y , d o d a tk o w y  p ro g ra m  
pod w yże k  i  re g u la c ji p łac oraz 
w z ro s tu  św iadczeń  so c ja lnych  
w  la ta c h  1974— 1975, a także 
w n io s k i w  sp ra w ie  m o b iliz a c ji

środków niezbędnych dla za­
pewnienia realizacji tego pro­
gram u, m iędzy innym i w  dro­
dze podniesienia cen niektórych  
tow arów  i usług.

C hodzi w  sum ie o p ro g ra m  
śm ia ły  i  ro z le g ły , k tó rego  re a li­
zacja  w  odn ie s ie n iu  do sam ych 
re g u la c ji i  p odw yżek  p łac —  
n ie  licząc kosztu  zw iększonych  
św iadczeń  so c ja lnych  —  w y m a ­
gać będzie w  s k a li roczne j 20 
m ld  z ło tych . Razem  z do tych ­
czas p o d ję ty m i decyz ja m i koszt 
w s zys tk ich  re g u la c ji p łac  w  la ­
tach  1971— 76 w yn ie s ie  44 m ld  
z ł w  s k a li roczne j.

Z A M IE R Z E N IA  te  o b e jm ą  w  p ie r ­
w s z e j k o le jn o ś c i s p ra w y  p ła c o w e  
w a ż n y c h  o d d z ia łó w  k la s y  r o b o tn i­
c z e j.  N a  cz o ło  w y s u w a  s ię  t u  p ro ­
b le m  p o d n ie s ie n ia  z d n ie m  1 lu te g o  
b r .  p ła c  d la  p o n a d  p ię c iu s e t ty s ię ­
c y  p r a c o w n ik ó w  g ó r n ic tw a  w ę g la  
k a m ie n n e g o , b ru n a tn e g o  i  m ie d z i, 
k o p a lu  r u d ,  s u ro w c ó w  m in e r a ln y c h ,  
n a f t y  i  k a m ie n io ło m ó w .

N a  te n  c e l p o w in n iś m y  p rz e z n a ­
czy ć  2 m ld  400 m in  z ł w  s to s u n k u  
r o c z n y m . W y s u n ię c ie  t e j  g r u p y  z a ­
w o d o w e j n a  p la n  p ie rw s z y  je s t  w  
p e łn i  u z a s a d n io n e  z a ró w n o  je j  
s zcze g ó ln ą  r o lą  w  g o sp o d a rce , o f ia r ­
n y m  t r u d e m  i  w y s o k ą  ra n g ą  sp o ­
łe c z n ą , j a k  i  u c ią ż liw o ś c ią  p ra c y . 
Ł ą c z y  s ię  to  ta k ż e  z w ie lk im i  d o ­
d a tk o w y m i z a d a n ia m i z w ię k s z e n ia  
w y d o b y c ia  w ę g ła  .

J a k k o lw ie k  w  o s ta tn ic h  t rz e c h  la ­
ta c h  w y d o b y c ie  w ę g la  ro s ło  b a rd z o  
s z y b k o , to  je d n a k  z a p o trz e b o w a n ie  
g o s p o d a rk i i  lu d n o ś c i n a  w ę g ie l 
w z ra s ta ło  jeszcze  s z y b c ie j.  O b o k  
p o tr z e b  k r a jo w y c h  m u s im y  ta k ż e  
w  z n a c z n ie  sze rsze j s k a l i  u w z g lę d ­
n ia ć  p o tr z e b y  e k s p o r tu .

R ó w n ie ż  w n io s k i  w y p ły w a ją c e  z 
k r y z y s u  p a liw o w o -e n e rg e ty c z n e g o  w  
k r a ja c h  k a p i ta l is ty c z n y c h  n a k a z u ją  
n a m  p o d e jm o w a ć  k r o k i  na  rzecz 
szybsze go  r o z w o ju  w y d o b y c ia  p a l iw  
w  P o lsce . W  is to tn y  spo sób  p o w in ­
n a  p rz y c z y n ić  s ię  do  te g o  p ro p o n o ­
w a n a  p o d w y ż k a  p ła c  w  g ó r n ic tw ie .  
J e s te ś m y  p rz e k o n a n i,  że ta  d e c y z ja  
z a p e w n i d a ls z y  w z ro s t  w y d a jn o ś c i 
p r a c y  w  k o p a ln ia c h  o ra z  z w ię k s z y  
p r z y p ły w  n o w y c h  lu d z i  do  g ó r n i­
c tw a  w ę g lo w e g o , k tó re  o d c z u w a  
o b e c n ie  b r a k  o k . 15 ty s .  p r a c o w n i­
k ó w .  M u s im y  z w ię k s z y ć  z a in te re s o ­
w a n ie  z a w o d e m  g ó r n ic z y m  m . m . 
p o p rz e z  p o p ra w ę  w a r u n k ó w  p ła c o ­
w y c h  w  te j  p o d s ta w o w e j g a łę z i 
p rz e m y s łu . J e s te ś m y  p e w n i,  że g ó r ­
n ic y  p o ls c y  o d p o w ie d z ą  n a  tę  d e ­
c y z ję  — ta k  ja k  zaw sze  — a o b rą  
r o b o tą .

D ru g ą  o b o k  g ó r n ic tw a  d z ie d z in ą  
w y m a g a ją c ą  w y ra ź n e g o  p rz y s p ie ­
sze n ia  d y n a m ik i  r o z w o ju ,  je s t  t r a n ­
s p o r t .  P o  u r e g u lo w a n iu  w  ub . r o ­
k u  p ła c  p r a c o w n ik ó w  P K P  o ra z  po 
u z u p e łn ia ją c y c h  d e c y z ja c h  p o d ję ­
t y c h  w  te j  s p ra w ie  n a  p rz e ło m ie  
la t  1973/1974, u w a ż a m y  o b e cn ie  za 
k o n ie c z n e  p rz e p ro w a d z e n ie  z d n ie m  
1 k w ie tn ia  b r .  r e g u la c j i  p ła c  d la  
725 ty s . p r a c o w n ik ó w  tr a n s p o r tu  lą ­
d o w e g o  i  lo tn ic z e g o , zw ła s z c z a  zaś 
k ie r o w c ó w  o ra z  r o b o tn ik ó w  i  p r a ­
c o w n ik ó w  z a p le c z a  i  o b s łu g i te c h ­
n ic z n e j t r a n s p o r tu  sa m o ch o d o w e g o  
w  c a łe j g o s p o d a rc e . Ł ą c z y m y  to  z 
u z u p e łn ia ją c y m i p o s u n ię c ia m i p ła ­
c o w y m i d ia  d r u ż y n  lo k o m o ty w o ­
w y c h  i  k o n d u k to r s k ic h  o ra z  r o b o t­
n ik ó w  g r u p  m a n e w r o w y c h  P K P .

W  m in io n y c h  tr z e c h  la ta c h  w z ro ­
s ły  z n a c z n ie  n a k ła d y  in w e s ty c y jn e  
n a  r o z w ó j t r a n s p o r tu .  Je d n a kże  
w ie lo le tn ie g o  n ie d o in w e s to w a n ia  Le­
go  d z ia łu  g o s p o d a rk i n ie  m ożn a  
u s u n ą ć  w  k r ó t k im  czas ie . P o p ra w a  
p ła c  p r z y c z y n i s ię  do  szybsze go  w y ­
r ó w n a n ia  n ie d o b o ró w  w  z a t ru d n ie ­
n iu ,  zw ła s z c z a  n a  k o le i  o ra z  w  tr a n  
s p o rc ie  s a m o c h o d o w y m . W  la ta c h  
1972—1973 z w ię k s z y ły  s ię  zn a czn ie , 
p o n a d  u s ta le n ia  p la n u , za d a n ia  
p rz e w o z o w e . B ę d ą  on e  r o s ły  n a d a l. 
R o d z i to  p i ln ą  k o n ie c z n o ś ć  p rz y s ­
p ie s z e n ia  r o z w o ju  tr a n s p o r tu  i  tw o ­
rz e n ia  o d p o w ie d n ic h  p o  te m u  w a ­
r u n k ó w .  T rz e b a  b o w ie m  p a m ię ta ć , 
że  z łe  fu n k c jo n o w a n ie  t r a n s p o r tu  
n iw e c z y  n ie je d n o k ro tn ie  część o -  
g ro m n e g o  w y s i łk u  in n y c h  g a łę z i 
p r o d u k c j i  i  u s łu g . C h o d z i o szcze­
g ó ln ie  c z u ły  d z ia ł g o s p o d a rk i.  M u ­
s im y  z a te m  p rz y s p ie s z y ć  i  u s p ra w ­
n ić  p rz e w o z y , z w ła s z c z a  w  t r a n ­
s p o rc ie  s a m o c h o d o w y m  o ra z  p rz e ­
z w y c ię ż y ć  ob e cn e  t ru d n o ś c i k o le i.

N a  p o p ra -w ę  p ła c  d la  p ra c o w n i­
k ó w  tr a n s p o r tu  p ro p o n u je m y  p rz e ­
z n a c z y ć  o k . 3 m ld  500 m in  z ł w  
s k a l i  r o c z n e j.

T R Z E C IE  zasadnicze posunię­
c ie  p lacow e  w iąże  się z k o ­
niecznością  po lepszenia  obsługi 
społeczeństwa na ry n k u  w e ­
w n ę trz n y m . P la no w a ne  z dn iem  
1 czerw ca  b r. podnies ien ie  p łac  
d la  b lis k o  m ilio n o w e j rzeszy 
p ra c o w n ik ó w  h a n d lu  w ew nę­
trzn eg o  i g as tro n om ii, p rzy  prze 
znaczeniu  na ten  ce l 4 m ld  400 
m in  z ł w  s tosunku  rocznym , 
s tan o w i posunięc ie  konieczne. 
D o tyczy  b ow iem  g ru p y  p racow ­
n icze j, w y k o n u ją c e j odp ow ie ­
d z ia lne  zadania  o d użym  zna­
czen iu  d la  w a ru n k ó w  życia  spo 
łeczeństw a. M u s im y  podnieść 
rangę  p ra c y  w  h a n d lu  i  ca łe j 
sferze usług. S zybk i w zros t do ­
ch od ów  p ien ię żn ych  ludnośc i 
czyn i po trzebę  p rzysp ieszenia  
ro z w o ju  us ług  szczególn ie p iln ą . 
C hcem y w ię c  o be cnym i posu­
n ię c ia m i p ła c o w y m i zw iększyć 
za in te resow an ie  p racą  w  han­
d lu  i  usługach, zapew n ić  im  
d o p ły w  k w a lif ik o w a n y c h  kadr, 
a b y  podnieść ja kość  usług

św iadczonych  przez oba  te  dz ia ­
ły  gospodarki.

D o d a tK O w y m  p ro g ra m e m  r e g u la c j i  
p la c  p ro p o n u je m y  o b ją ć  p r a c o w n i­
k ó w  o b s łu g i r o ln ic tw a .  O d 1 k w ie t  
n ia  b r .  z a m ie rz a m y  p o d n ie ś ć  p la ce  
t r a k to r z y s tó w ,  k o m b a jn is tó w  i  p r a ­
c o w n ik ó w  w a rs z ta to w y c h  je d n o s te k  
g o s p o d a rc z y c h  k ó łe k  r o ln ic z y c h ,  w y  
r ó w n u ją c  ty m  s a m y m  ró ż n ic ę  w  
s to s u n k u  d o  p la c  a n a lo g ic z n y c h  
g r u p  z a w o d o w y c h  w  P G R  i  w  p a ń ­
s tw o w y c h  o ś ro d k a c h  m a s z y n o w y c h .

P rz e w id u je m y  > ó w n ie ż  d o k o n a n ie  
z d n ie m  1 l ip c a  p o d w y ż e k  p ła c  w  
w ic iu  o rg a n iz a c ja c h  r o ln ic z y c h ,  o b e j 
m u ją c  n im i  p ra c o w n ik ó w  je d n o s te k  
te c h n ic z n e j o b s łu g i i  m e c h a n iz a c ji 
r o ln ic tw a ,  s łu ż b y  w e te r y n a ry jn e j ,  
s ta c ji  c h e m iz a c j i  r o ln ic tw a ,  in s p e k ­
to ra tó w  m a te r ia łu  s ie w n e g o , a ta k ­
że p rz e d s ię b io rs tw  je d n o s te k  g e od e­
z y jn y c h  i  k a r to g r a f ic z n y c h .

D la  p rz e p ro w a d z e n ia  ty c h  re g u la ­
c j i  n iezbędne, bę d z ie  k w o ta  o k .
I  m ld  400 m in  z ł w  s k a l i  ro c z n e j.

D a lsze  re g u la c je  p»ac o b e jm ą  z 
d n ie m  1 l ip c a  b r .  w a żn e  g a łę z ie  
p rz e m y s łu , w  ty m  p r a c o w n ik ó w  
p r z e m y s łu  c e lu o z o w o -p a p ie rn ic z e g o  
i  z a p a łc z a n e g o , j a k  te ż  p rz e m y s łu  
c e r a m ik i b u d o w la n e j,  b e to n ó w  i  
iz o la c j i  b u d o w la n e j.  W y m a g a ć  to  
b ę d z ie  k w o ty  o k . 740 m in  z ł ro c z ­
n ie .

B io rą c  p o d  u w a g ę  o d p o w ie d z ia ln e  
i  ro sn ą ce  z a d a n ia  h a n d lu  z a g ra n ic z  
n o g o  o ra z  w y m ó g  z n a c z n e j p o p ra ­
w y  je g o  e fe k ty w n o ś c i, p r o p o n u je ­
m y  ró w n ie ż  t  l ip c a  br, p o d w y ż s z y ć  
p ła c e  d ła  p ra c o w n ik ó w  h a n d lu  za ­
g ra n ic z n e g o

W  ty m  s a m y m  te rm in ie ,  to  je s t 
od  X i ip c a  b r . ,  z a m ie rz a m y  u re g u ­
lo w a ć  p ła ce  p r a c o w n ik ó w  p o r tó w  
m o r s k ic h ,  r y b a k ó w  m o r s k ic h  o ra z  
p rz e d s ię b io rs tw  r o b ó t  c z e rp a ln y c h  i  
p o d w o d n y c h .

P rz e w id u je m y  ró w n ie ż  p o d w y ż s z e ­
n ie  z d n ie m  1 lu te g o  b r .  p ła c  p r a ­
c o w n ik ó w  z a t ru d n io n y c h  w  p r a ­
c o w n ia c h  i  zesp » lach u r b a n is ty c z ­
n y c h  o ra z  p ra c o w n ia c h  p la n ó w  r e ­
g io n a ln y c h ,  a w ię c  g r u p  z a w o d o ­
w y c h ,  k tó re  w y k o n u ją  z a d a n ia  o 
ro s n ą c y m  z n a cz  ;n iu .

Z  d n ie m  1 w rz e ś n ia  b r .  z a k ła d a m y  
ta k ż e  re g u la c ję  p ła c  d la  74 ty s ię c y  
p r a c o w n ik ó w  k u l t u r y  i  s z tu k i,  k tó ­
r y c h  w ie lk ą  ro lę  w  p e łn i  d o c e n ia m y . 
O b e jm ie m y  tą  re g u la c ją  p r a c o w n i­
k ó w  w y d a w n ic tw  k s ią ż k o w y c h , b i ­
b l io te k  i  p la c ó w e k  k u l tu r a ln o - o ś w ia ­
to w y c h ,  te a t ró w ,  p r o d u k c j i  i  r o z ­
p o w s z e c h n ia n ia  f i lm ó w .  N a  te n  ce l 
p o trz e b a  w  s k a l i  ro c z n e j b l is k o  0,5 
m ld  z ł.

Z  d n ie m  X p a ź d z ie rn ik a  b r .  p rz e ­
w id u je m y  , p o d w y ż s z e n ie  p ła c . p r a ­
c o w n ik ó w  p rz e d s ię b io rs tw  g e o lo g ic z ­
n y c h .

W  ty m  s a m y m  te rm in ie  p r o p o n u ­
je m y  ró w n ie ż  p rz e p ro w a d z ić  re g u la ­
c ję  i  p o d w y ż k ę  p la c  o k o ło  85 ty s ię ­
c y  p ra c o w n ik ó w  z a t ru d n io n y c h  w  
z a k ła d a c h  w o d o c ią g ó w  i  k a n a liz a c ji ,  
c ie p ło w n ic tw a  m ie js k ie g o  o ra z  w  za ­
k ła d a c h  o cz y s z c z a n ia  m ia s t i  o s ie d li. 
P rz e z n a c z a m y  n a  te n  c e l k o ło  320 
m in  z ł w  s k a l i  r o c z n e j.

N a  r o k  1975 p rz e w id u je m y ,  z d n ie m  
1 s ty c z n ia , re g u la c ję  p la c  d la  p o z o ­
s ta ły c h  g a łę z i i  b ra n ż  p rz e m y s łu  
d rz e w n e g o , zaś  z d n ie m  1 s ie rp n ia  
1975 r .  d la  p o z o s ta ły c h  b ra n ż  p rz e ­
m y s łu ,  k tó re  d o  te g o  czasu  n ie  bę ­
d ą  o b ję te  n o w y m i z a s a d a m i s y s te m u  
fin a n s o w o -e k o n o m ic z n e g o , a ta k ż e  
d la  p rz e m y s łu  to r fo w e g o  i  w ik l in ia r -  
s k o - tr z e in o w e g o . XV p rz y s z ły m  r o k u  
p r z e w id u je m y  ró w n ie ż  p o d w y ż s z e n ie  
p ła c  p ra c o w n ik ó w  ż e g lu g i ś ró d lą d o ­
w e j i  z a rz ą d ó w  w o d n y c h . R e g u la c ją  
p la c  zo s ta n ą  lakż.e  o b ję te  w s z y s tk ie  
d ro b n ie js z e  g r u p y  z a t ru d n io n y c h ,  a 
w ś ró d  n ic h  p ra c o w n ic y  w cza só w  d la  
d z ie c i i  m ło d z ie ż y . P rz e p ro w a d z e n ie  
r e g u la c j i ,  k tó r y c h  d o k o n a m y  w  1973 
r o k u ,  w y m a g a ć  bę d z ie  o k . 2 m ld  300 
m in  z ł ro c z n ie .

Rosnący zasięg re g u la c ji p lac 
s taw ia  na p o rząd ku  dz iennym  
spraw ę poz iom u  p łacy  n a jn iż ­
szej. Jest to  zagadnien ie  o d u ­
żym  znaczeniu  z p u n k tu  w id z e ­
n ia  zasad sp ra w ie d liw o ś c i spo­
łecznej B io rą c  to  pod uwagę 
p rz e w id u je m y  podn ies ien ie  z 
dn ie m  1 s ie rp n ia  b r. p łacy  m i­
n im a ln e j z 1 000 do 1 200 zł 
m iesięcznie, przeznaczając na ten 
cel ok. 140 m in  z ł w  stosunku 
rocznym . Jesteśm y oczyw iśc ie  
św ia d o m i tego, że n aw e t po te j 
podw yżce  p łaca m in im a ln a  po­
zostanie n ada l n iska. C h c ia łbym  
je d n a k  p rzyp om n ie ć  o byw a te ­
lo m  posłom , że jeszcze w  1970 r. 
p łaca na jn iższa  k sz ta łto w a ła  się 
na poz iom ie  850 zł, a o trz y m y ­
w a ło  ją  2,2 proc. za trud n ion ych . 
Po obecnej podw yżce  poziom  
ty c h  p łac  w z rośn ie  o 41 proc., 
zaś liczb a  o trzym u ją cych  je  
zm a le je  do 0,9 proc. za tru d n io ­
nych. Ś w iadczy to  o  w ie lko śc i 
w y s iłk u  podejm ow anego przez 
pańs tw o  z m yślą  o  p o p ra w ie ­
n iu  s y tu a c ji n a jn iż e j z a ra b ia ją ­
cych. K o n k lu d u ją c : 2 - le tn i p ro ­
g ram . k tó ry  m am  zaszczyt 
p rze ds ta w ić  W yso k ie j Izb ie , ma 
c h a ra k te r k o m p lekso w y  i za­
m yka  p e łn y  c y k l re g u la c ji sy­
s tem ów  p łac i  ich  p odw yżek  w  
ca łe j gospodarce uspołecznionej.

O B Y V /A T E L E  P O S Ł O W IE !
P rzedsięw zięc iem  ró w n o leg ­

ły m , na jśc iś le j zw ią za nym  z re ­
g u la c ją  i  p o d w y ż k a m i p łac  i 
m a ją cym  w ie lk ie  znaczenie spo­
łeczne —  je s t p rzysp ieszona ro z­
b ud ow a  p ro g ra m u  św iadczeń

socja lnych . S ta n ow i ona d ru g i 
p ods taw ow y k ie ru n e k  d z ia ła n ia  
p a r t i i i  pań s tw a  na rzecz po­
p ra w y  w a ru n k ó w  życ ia  narodu.

N a V I Z jeźdz ie  i I  K ra jo w e j 
K o n fe re n c ji PZPR  d a liśm y  w y ­
raz p rze kon an iu  o  potrzeb ie  
dalsze j p op ra w y  w a ru n k ó w  ży ­
c ia  w e te ran ów  pracy. W  m ia rę  
zw iększan ia  się ic h  liczebności 
o raz  w zros tu  dochodów  społe­
czeństw a rośn ie  w aga tego p ro ­
b lem u.

Z dn ie m  1 s ie rp n ia  b r. p la n u ­
je m y  podnies ien ie  na jn iższych  
e m e ry tu r oraz re n t in w a lid z k ic h  
i  ro d z inn ych . Chociaż w  c iągu  
3 -le c ia  1971— 1973 e m e ry tu ry  
w z ro s ły  średn io  <o 15 proc., tu  
je d n a k  pozostaje  ponad m ilio n  
osób, k tó ry c h  e m e ry tu ry  i  re n ty  
k s z ta łtu ją  się p on iże j 1 100 zł. 
Jest to  w ie lk a  i  bolesna sp raw a  
społeczna.

Chcem y w ie c  podnieść n a jn iż ­
sze e m e ry tu ry  do poziom u 1100 
z ł i odp ow ie dn io  podnieść re n ­
ty , średn io  o  130 z ł m iesięcznie. 
Do tyczy to  ok. m ilio n a  osób, tu  
znaczy n iem a l 1/3 ogó łu  em ery­
tó w  i  re nc is tów . Z re a lizo w an ie  
te j d ecyz ji w ym agać będzie w y ­
d a tk o w a n ia  ok. 1 650 m in  z ł 
rocznie.

Z dn ie m  1 s ie rp n ia  1974 r j  
p rz e w id u je  się ró w n ie ż  podn ie ­
sienie  św iadczeń d la  in w a lid ó w  
w o je n n ych  i  ko m b a ta n tó w , k tó ­
rz y  p o ło ż y li ta k  w ie lk ie  zasług i 
d la  narodow ego i  społecznego 
w yzw o le n ia , d la  lu d o w e j o jczy ­
zny, obchodzącej w  ty m  ro k u  
ju b ile u s z  swego trzydz ies to lec ia . 
Decyz ja  ta  w ym agać będzie w y ­
d a tk o w a n ia  w  stosunku  ro czn ym  
ok. 280 m in  zł.

Ponadto, w  ty m  sam ym  te r­
m in ie , p rz e w id u je m y  p od w yż­
szenie re n t d la  in w a lid ó w  I  
g ru p y  ś re d n io  o  o k . 160 z ł m ie ­
sięcznie, co pociągnie  za sobą 
w y d a tk o w a n ie  150 m in  z t w  
s k a li rocznej.

Łączne n a k ła d y  na  re a liza c ję  
o m ó w io nych  podw yżek re n t i 
e m e ry tu r w yn iosą  'w  s k a li ro cz - 
ne j o ko ło  2 m ld  100 m in  zł.

P r z e w id u je m y  ró w n ie ż  z a sa d n iczą  
r e fo rm ę  s ta w e k  u s ta la n ia  w y s o k o ś c i 
r e n t  i  e m e ry tu r .  D e c y z ję  tę  z a m ie ­
rz a m y  re a liz o w a ć  s to p n io w o .

O d p o c z ą tk u  r o k u  1975 n a s tę p o ­
w a ć  bę d z ie  s u k c e s y w n e , c o ro c z n e  
p o d w y ż s z a n ie  s ta w e k  d ia  o b lic z a n ia  
e m e ry tu r  i  r e n t  o d  n a d w y ż k i za ­
r o b k ó w  p o w y ż e j 1500 do  2000 z l m ie  
s ię czn ie . D z ię k i te m u  p ro c e n to w a  

p o d s ta w a  w y m ia ru  e m e ry tu r  w  ty m  
p rz e d z ia le  z w ię k s z y  s ię  z 55 p ro c . 
o b e cn ie  do  80 p ro c . w  1980 r .

W  o d n ie s ie n iu  do  re n t  in w a lid z ­
k ic h  I  i  I I  k a te g o r i i  p o d s ta w a  ta  
w z ro ś n ie  o d p o w ie d n io  z 30 p ro c . d o  
65 p ro c .. I i i  k a te g o r i i  —  z 20 p ro c . 
do  45 p ro c .,  zaś r e n t  ro d z in n y c h  z 
30 p ro c . do  45—60 p ro c .,  w  za le ż ­
n o ś c i od  l ic z b y  c z ło n k ó w  ro d z in y  
u p r a w n io n y c h  d o  r e n ty .

R ó w n ie ż  od  1 s ty c z n ia  1975 r .  bę ­
d z ie m y  p o d n o s ić  s to p n io w o  s ta w k i 
d la  o b lic z a n ia  e m e ry tu r  i  r e n t  od  
n a d w y ż k i z a ro b k ó w  p o n a d  2 000 z ł 
m ie s ię c z n ie . D ą ż y m y  do  te g o . a b y  
p ro c e n to w a  p o d s ta w a  w y m ia r u  e -  
m e r y tu r y  w  ty m  p rz e d z ia le  w z ro s ła  
z 25 p ro c . o b e c n ie  do  50 p ro c . w  
1980 r . ,  a  r e n t  z 20 p ro c . d o  45 p ro c . 
E m e r y tu ra  bez ż a d n y c h  d o d a tk ó w *  
l ic z o n a  od z a ro b k u  3 200 z ł, w g  za ­
sad o b e cn ie  o b o w ią z u ją c y c h  w y n o s i 
1 850 z l, t j .  o k o ło  6« p ro c . z a ro b ­
k u ,  zaś  w g  zasa d  n o w y c h  d o jd z ie  
s to p n io w o  w  r o k u  1980 d o  2 350 z l*

. t j .  do  73 p ro c . p ła c y .
Ł ą c z n y  w y d a te k  n a  re a liz a c ję  

ty c h  d e c y z j i  w  la ta c h  1975—1980 w y ­
n ie s ie  p o n a d  4 m ld  600 m in  z l .  a 
w ię c  o k . 800 m in  z ł ro c z n ie .

Z g o d n ie  z w y ty c z n y m i V I  Z ja z d u  
P Z P R  z a m ie rz a m y  od  1 lip c a  1975 r .  
u m o ż liw ić  d o b ro w o ln e  p rz e c h o d z e ­
n ie  n a  e m e ry tu rę  in w a lid o m , je ż e ­
l i  p o s ia d a ją  w y m a g a n y  u s ta w ą  s ta ż  
p r a c y  o ra z  k o b ie to m , k tó r y m  do  
w ie k u  e m e ry ta ln e g o  b r a k u je  n ie  
w ię c e j n iż  5 la t .  a  ic h  s ta ż  p ra c y  
je s t  o 10 la t  d łu ż s z y  od  w y m a g a ­
n e g o  u s ta w ą . T o  s a m o  d o ty c z y  k o ­
b ie t .  k tó re  o s ią g n ę ły  u s ta w o w y  w ie k  
e m e ry ta ln y ,  o i le  b r a k u je  im  n ie  
w ię c e j n iż  5 la t  do  p e łn e g o  s ta żu  
p r a c y  w y m a g a n e g o  u s ta w ą .

P R Z E D S T A W IŁ E M  sp raw ę  
e m e ry tu r ta k  szczegółowo nie 
po to, aby obciążyć uw agę oby­
w a te li pos łów  liczb a m i, lecz ze 
w zg lędu  na społeczną wagę 
s p ra w y . Jest ona od w ie lu  la t  
p rze dm io te m  p o s tu la tó w  ro b o t­
n iczych. P ro g ra m u ją c  i  p ode j­
m u ją c  dalszy w ażny  k ro k  w  
k ie ru n k u  je j rozw iązan ia , dam y 
na jlep szy  w y ra z  naszego sza­
c u nku  i naszej wdzięczności d la 
tych , k tó rz y  przez d ług ie  la ta  

-rze te lną  pracą  b u d o w a li nasz 
k ra j,  tw o rz y li p ods taw y naszej 
teraźn ie jszośc i i  p rzyszłości.

K lu czo w e  m ie jsce  w  naszej 
p o lity c e  społecznej za jm u ją  
sp ra w y  ro z w o ju  n a rod u  i wy-r 
ch ow a n ia  m łodego poko len ia , 

(D okończenie  na  s tr. 5)
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nieba , p ow yże j p la n e ty  Jow isz. 
O godz. 17.30 rozpoczą ł n aśw ie t 
ła n ie  k lisz ' fo to g ra fic z n y c h , za- 

; kończone . pbwodzeriLeth. Także 
rn g r G rzegorz Sęk pos ługu jąc  
się 50-cm te leskopem , s fo to g ra ­
fo w a ł z F o rtu  S ka ła  ko m e tę  K o  
h ou tka .

Sfofcgrafowaiio 
kometą KohoHtka

PR A C O W N IC Y  O bse rw a­
to r iu m  A stronom icznego  
U J n ęka n i są os ta tn io  licz  

t iy m i, zg łaszanym i te le fo n iczn ie  
p re te n s jam i pod adresem  k o ­
m e ty  K oh o u tka . M iło ś n ic y  astro  
n o m ii, a także  lu dz ie  sporadycz 
n ie  ty lk o  spog ląda jący w  n iebo 
n iep o ko ją  się tym , że kom e ty  
jakoś  n ie w id a ć . W g p ie rw szych  
zapow iedzi kom e ta  m ia ła  być 

- ju ż  o te j porze dobrze w  P o l­
sce w idoczna . Tym czasem  o ka ­
zało się, że n ie  jes t ta k  jasna, 
ja k  się spodziewano. N azyw a  
się ją  n aw e t „k a p ry ś n ą  ko m e ­
tą ” .

D o 9 s tyczn ia  b r. k ra k o w s k im  
astronom om  n ie uda ło  się do­
strzec ko m e ty , przede w szys t- 

-k im  z pow odu n ie s p rz y ja ją ­
cych w a ru n k ó w  a tm os fe rycz ­
nych. W p ra w d z ie  n iebo ro zp o - 
gadzało się os ta tn io  w  nocy, 
lecz o  zm ierzchu , gdy kom eta  
K o h o u tk a  m og ła  być obse rw o­
w ana, zasnute b y ło  ch m u ram i,

• a  tuż  nad h oryzon tem  m głą. 

M im o  to  każdego w ieczora  
p ró bo w a no  w  F o rc ie  S kała, 
gdzie  zg rupow ane  są narzędzia  
obse rw acy jne  m. in . te leskoo  
M a ksu to va  i a s trog ra f, „z ło w ić ”

• in t ry g u ją c ą  dziś w szys tk ich  k o ­
m etę.

WR E S Z C IE  9 s tyczn ia  ok. 
godz. 16.30 d r Je rzy  K re i-  
ner d o jrz a ł kom e tę  w  o - 

3 treś lon ym  w cześn ie j m ie jscu

W ieczo rem  następnego dnia  
re p o rte r „E c h a ”  asys tow a ł a - 
stronom om  p rzy  k o le jn y c h  p ró ­
bach o bse rw a c ji ko m e ty . N a j 
p ie rw  ok. godz. 17 obse rw o w a ­
łe m  kom etę  p rzy  pom ocy te le ­
skopu zw ie rc iad la ne go  M a k s u ­
tova , dającego n aw e t 400-kro t- 
ne pow iększen ie . K om eta , o w ­
szem, b y ła  w idoczna  n ieco po­
w yże j Jow isza  na p o łudn iow o- 
zachodn im  n ieb ie , lecz ja w iła  
się w  o ku la rze  te leskopu  ja k o  
bardzo  s łabo św iecący p u n k t; 
z ogrom ną tru dn o śc ią  uda ło  m i 
się d o jrzeć  w a rko cz  k o m e ty  (a 
w ła ś c iw ie  jego  le d w ie  w idoczny  
ślad).

W k ró tc e  potem  pogorszy ły  się I  
w a ru n k i a tm osfe ryczne  lecz m i I  
mo to  astronom om  uda ło  się w y  I  
konać k o le jn e  zd jęc ia  k o m e ty  | 
p rzy  użyc iu  a s tro g ra fu . W szy 
scy są zgodni co do term, że ko  |  
m eta n ie  może być w idoczna  o- 
becn ie  g o łym  o k ‘em chyba , że 
k toś  zn a jd z ie  się w  m ie jscu  |  
szczególnie s p rz y ja ją c y m  obser­
w a c ji,  np. na K a s p ro w y m  W ie r |  
chu p rzy  id e a ln e j pogodzie.

SĄ  N IE W IE L K IE  S ZAN SE 
na to  by „k a p ry ś n a ”  k o -  I 
m eta  m og ła  ukazać się J 

nam  w  ca łe j sw e j okaza łości, ze j 
w sp a n ia łym  w arkoczem  (as tro ­
nom ow ie  bardzo  n ie lu b ią ,’ gdy 
m ó w i się o w a rko czu  —  ogon!) I 
O dda la  się ona obecnie od S łoń  I 
ca i Z ie m i i  s łabn ie  je j b lask, f 

(A n d )

Polsce ta k  m asowego ruchu, 
ja k  w N R D  i Czechosłow acji.

— P O D O B N O  n a w e t z p r z y s ło w io ­
w e g o  „ s ło n ia  w  s k le p ie  z p o rc e la ­
n ą ”  p o t r a f i  P a n  u c z y n ić  ś w ie tn e g o  
d a n se ra ?

—  U K A Ż E  s ię  n ie b a w e m  m o ja  
k s ią ż k a  „ K a ż d y  m oże ta ń c z y ć ” . 
T w ie r d z ę  w  n ie j ,  że k a ż d y  k to  p o ­
ru sza  s ię  bez la s k i,  m oże ta ń c z y ć . 
G łó w n ie  c h o d z i o to , a b y  n i k t  n ie  
m u s ia ł s ta ć  po d  śc ia n ą  i  w łą c z y ł 
s ię  w  z n a k o m itą  za b a w ę , ja k a  je s t  
ta n ie c .

— A L E  ta n ie c  to  n ie  t y lk o  r o z ­
r y w k a ? . . .

—  JE S T  T A K Ż E  d o s k o n a łą  re ­
k r e a c ją .  L u d z ie , k tó r z y  ż y ją  w s p ó ł­
cześn ie  ta k  n e rw o w o , z n a jd u ją  na 
ta ń c a c h  ś w ie tn y  re la k s , u ś m ie c h , 
f l i r t ,  ż y c z l iw y  s to s u n e k  do  d r u g ic h  
— to , co  s tw a rz a  a tm o s fe r* .  T a ­
n ie c  to  ś w ie tn a  te ra p ia  le c z n ic z a

Taniec odmładza!
— mówi prof. M . W ieczysty
P R O F E S O R  M a r ia n  W ie c z y ­

s ty  — p o ls k i m is t r z  m is t rz ó w  
ta ń c a  to w a rz y s k ie g o  p o b ie ra ł 
n a u k i w  szko le  b a le to w e j w e 
L w o w ie .  W  1935 r .  o t r z y m a ł 
t y t u ł  p ro fe s o ra  „ U n io n  C h o ré ­
g ra p h e s ” . P o w o jn ie  u tw o r z y ł  
s z k o łę  ta ń c a  to w a rz y s k ie g o  w 
K r a k o w ie ,  k tó rą  p rz e k s z ta łc o ­
no  w  S tu d iu m  T a n e czn e  M in i ­
s te rs tw a  K u l t u r y  i  S z tu k i .  R e ­
p o r te r k a  „ E x p re s s u  P o z n a ń ­
s k ie g o ”  p rz e p ro w a d z iła  In te r e ­
s u ją c y  w y w ia d  z p ro fe s o re m , 
k t ó r y  p r z e b y w a ł o s ta tn io  w  
s to lic y  W ie lk o p o ls k i.

—  N IE S T E T Y , tru d n o  p ropo ­
nować coś w  sy tu a c ji, k ie dy  
lu dz ie  skazani są na to , co gra  
o rk ie s tra . Nieszczęście polega 
na tym , że m a ło  k to  czu je  m u ­
zykę...

— P O D Z IE L A  W IĘ C  P A N  p o g lą d , 
że t r a d y c je  k la s y c z n e g o  ta ń c a  to ­
w a rz y s k ie g o  z a m ie ra ją ?

— Poziom  tańca  to w a rz y s k ie ­
go je s t w  naszym k ra ju  ogó ln ie  
bardzo  n is k i, m :mo czyn ionych  
w y s iłk ó w . N ie  ma, n ies te ty , w

d la  n e r w ic o w c ó w  — ta k ie  g ło sy  
o d z y w a ły  s ię  n a  M ię d z y n a ro d o w y m  
K o n g re s ie  N a u c z y c ie l i  T a ń c a  w  
N R F , w ' k tó r y m  u c z e s tn ic z y łe m . 
W id z ia łe m  k ie d y ś  n a  b a lu  ż w a w ą  
p a n ią  p o  70 -tce , w a żą cą  p o n a d  80 
k g , k tó r a  z z a p a łe m  ta ń c z y ła  n o ­
w o c z e s n y  ta n ie c . N ie  b y ło  to  b y ­
n a jm n ie j  śm ie szn e . T a n ie c  -r- o d ­
m ła d z a !

— I I . E  P A N  zn a  ta ń c ó w ?
— P R Z E Z  50 la t  p r a c y  p o z n a łe m  

k ilk a s e t, ta ń c ó w  i  ró ż n y c h  ic h  k o m  
b in a c j i .  Z a c z y n a łe m  od o n e -s te p a , 
s h im m y , k a d r y la .  P a m ię ta m  ta k ż e  
w s z y s tk ie  e fe m e ry c z n e  z ja w y  sezo­
n o w e .. .

— P A Ń S K A  n a jz a b a w n ie js z a  p r z y ­
go da ?

—  TO  B Y Ł O  w  la tach  30- 
tych . Pew ien  b a n k ie r m ia ł ś licz 
ną żonę —  sza la ł z zazdrości, 
gdy w a lco w a ła  w  ram ionach  
in n y c h  m ężczyzn, gdyż on sam 
porusza ł się —  w s tyd  pow ie ­
dzieć —  ja k  baw ó ł... Nauczy łem  
go tańczyć w a lca . Z  radości po 
d a row a ł m i m o to c y k l N S U  z 
przyczepą!... W  sum ie  b a rdz ie j 
b y łem  zaskoczony, n iż  on u ra ­
dow any. P rzekonałem  się w ó w ­
czas, ja k  bardzo  tan iec p o trze b ­
ny je s t c z ło w ie k o w i w  życiu...

R o zm aw ia ła :

W . K O N O P IŃ S K A

■ B I  i! : a p a ty c z n a  noc ro z b itk ó w
w yłn a a M

G D A N S K

W  U B IE G Ł Y M  T Y G O D N IU  
o d b y ły  s ię  w  G d y n i  i  G d a ń ­
s k u  p o g rz e b y  t r z e c h  r y b a k ó w , 
c z ło n k ó w  z a ło g i t r a w le r a  „ N u ­
rz e c ” , k tó r z y  z g in ę l i  4 b m . 
podcza s  k a ta s t r o fy  s ta tk u  u 
w y b rz e ż y  S z k o c j i.  W  a k c j i  r a ­
to w n ic z e j z g in ą ! ta k ż e  b o h a ­
te rs k i  m a r y n a rz  ra d z ie c k i Ja n  
L in a b e r g  z h o lo w n ik a  „ G o r ­
d y j ” . Ó d r a m a ty c z n e j n o c y  
r o z b it k ó w  u ra to w a n y c h  z w o d ­
n e j k ip ie ł i  r e la c jo n u je  „ W ie ­
c z ó r  W y b rz e ż a ” .

DWUDZIESTOPAROLETNI An­
drzej Pikuła -  na „N urcu ” 
oełnM funkcję pomocnika 

kucharza, odbywając pierwszy w 
życiu rejs praktykancki na statku 
rybackim jako student 4 roku Wyż­
szej Szkoły Morskiej w Gdyni. W 
autokarze wiozącym go do domu 
z trudem odpow iadał na moje py­
tania. M łody mężczyzna przeżył o l­
brzymi wstrząs i szok, który jesz­
cze po 6 dniach niezupełnie ao o- 
puścił. Pamięta tylko, że w pew­
nym momencie akcji ratowniczej 
poczuł dno, że fale go przykrywały 
i, nie mógł wyzwolić się z ich „o b ­
jęć” . Opuszczały go siły. O stat­
kiem sił uczepił się nogi jakiegoś 
kolegj i jak powiedział „p o  niej 
wyszedłem na brzeg". Później na 
czworakach pełzał, aby dale j od 
fal. Wraz z kolegami szli „na 
światło". Było ono bardzo daleko. 
Pochodziło na tym pustkowiu z klu 
bu golfowego. Tam ich rozebrano 
z przemoczonych ubrań i otoczo­
no opieką.

III mechanik Franciszek Siodłow
ski już od 20 la t jest zżyty z mo­
rzem. Nieraz już prżeżył ataki roz­
szalałego żywiołu i nieraz, jak o- 

- kreślił „moczył się". Jego relacja 
jest bardziej uporządkowana. Kata 
strofa zastała go podczas pełn ie­
nia wachty w maszynie.

O D RANA -  wspomina -  
sztormowaliśmy na r<. dzie w 
Aberdeen. Kręcąc się tam i 

z powrotem, czekaliśmy na popra­
wę warunków, by wejść do portu 
po bunkier. Zbiorniki były puste. 
W krótce po rozpoczęciu wachty o- 
trzymałem z mostku sygnał zatrzy­
mania maszyn. Kapitan Tymo­
teusz Bartczak zarządził rzucenie 
kotwicy. Kotły pozostały pod pełną 
parą, każdej chwili gotowe do u- 
ruchomienia maszyn. Taki też roz­
kaz odebrałem po godzin ie 18. 
Statkiem potwornie m iotało.

Do maszynowni zbiegł I mecha­
nik W ładysław Zawadzki. Podobno 
nadszedł potężny szkwał. • Kotwica 
nie trzymała się dna. Statek spy­
chało na lad. Wykonywaliśmy moc 
manewrów na polecenie z mostku. 
Maszyna pracowała na całego. I 
raptem nastąpił potężny wstrząs i 
łomot. Powtarzał się on w ie lokro t­
nie. Tłukło nami o dno. Puste zbiór 
niki paliwowe dudniły echem. By o 
strasznie w „brzuchu traw lera” .

Tkwiliśmy jednak na posterunku 
nie wiedząc, a tylko domyślając 
się co się stało. Zadzwoniłem na 
mostek. Kapitan potw ierdził n a j­
gorsze przypuszczenia. Czułem, jak 
„N urzec" nabiera przechyłu na pra 
wą burtę. Po pewnym czasie otrzy 
maiiśmy polecenie wygaszenia pa ­
leniska, otworzenia zaworów bez­
pieczeństwa i wypuszczenia pary. 
Zalanie rozpalonych kotłów z parą 
pod ciśnieniem 16 atmosfer megło 
spowodować wysadzenie statku w 
powietrze.

V
Już wcześniej przeszywał uszy 

przeraźliwy nieprzerwany dźwięk 
dzwonka, ogłaszający alarm szalu­
powy. Nałożyłem kamizelkę ratun­
kową i z dziennikiem maszynowym 
wybiegłem na pokład. Było ciemno 
mokro i zimno. Góry wody przele­
wały się przez pokład. Koledzy 
wyrzucili tratwy pneumatyczne. Nie 
stety, kolejno otw ierały się i szar­
pane wichrem urywały się z linek.

Dopiero do ostatniej p iąte j zdo­
ła ło  wskoczyć dwóch kolegów. I 
ten ponton urwał się, a tratwa 
podbijana górami wody i popycha 
na podmuchami potężnego wichru 
w kierunku brzegu szybko zniknęła 
z oczu. Jak im wówczas zazdrości­
liśmy. Ile złorzeczeń posypało się 
pod adresem jakości linek i atesto 
wanych środków ratowniczych.

RADIOOFICER W ojciech La­
buda poinformował nas, że 
z pomocą nam płynie ho­

lownik radziecki „G o rdy j". Około 
godz. 19.30 do prawej burty od 
strony osłoniętej od wichru i fal 
podpłynęła wysłana przez radziec 
kich ratowników łódź z pięcioma 
marynarzami. Osiemnastu z nas o- 
trzymało polecenie zejścia do sza 
lupy. Szczęśliwie wszyscy wyzna­
czeni zajęli miejsca w łodzi.

Od strony dziobu wyszliśmy pro 
sto pod w iatr do stojącego w od­
ległości ok. dwóch mil holownika 
„G ordy j". Prawdziwe góry wody 
zalewały łódź. Nie odpłynęliśmy 
nawet 300 metrów kiedy potężny 
grzywacz zmiótł kilku kolegów 
znajdujących się na rufie s z a lu j .  
My kurczowo trzymaliśmy się cze­
go się. dało w wypełnionej po brze 
gi lodowatą wodą łodzi.

Silnie zbudowany radziecki ma­
rynarz pływał wokół nas nawołu­
jąc  zaszokowanych kolegów by 
trzymali się linek u burt szalupy. 
Temperatura wody wynosiła -\-7 
stopni. W icher przenikał do szpi­
ku kości. Nas na łodzi zalewały 
raz po raz grzywacze. Zalany sil­
nik-- zgasł. II oficer uczył nas ba­
lansowania szalupą, co m iało za­
pobiec wywróceniu,. Nie wiem jak 
długo to trwało. W  pewnej chwili 
łódź ustawiona bokiem do fa l wy 
wróciła się. Znalazłem się w lodo­
watej kip ie li. Zrozumiałem, że trze 
ba poddać się falom i starać się 
pływać. Po pewnym czasie zaczą­
łem odróżniać głowy podrzuca­
nych przez fa le  kolegów. W szu­
mie wichury nawet nie słyszałem 
nawoływań.

JAK DŁUGO to trwało? Nie 
potrafię określić. Wreszcie 
poczułem, że szoruję kola­

nami i brzuchem po piasku. Nie 
miałem sił. Pełzałem. Raptem do­
znałem wrażenia, że nigdy nie wy 
dostanę się z. tej wody. Później o- 
kazało się, że to Pikuła trzyma 
mnie za nogę. Było to rozległe 
pustkowie. Wypełzliśmy na piasek. 
Po uświadomieniu sobie, że żyje­
my zaczęliśmy wiec się jak ćmy 
do widocznego światła. Nawet nie 
zdejmowaliśmy korkowych kamize 
lek, bo było nam cieplej.

Dziewięciu nas, w  tym dwóch 
radzieckich marynarzy dotarło  do 
zbawczych świateł. Był to klub gol 
fowy, w którym już wiedziano o wy 
padku. Dotarli tam wcześniej dwaj 
koledzy z tratwy Jan Kaczor i Sta­
nisław Zirnak, którzy _ wszczęli a- 
larm. Rozebrano nas z mokrych 
ubrań, nacierano, dano po parę 
lampek whisky. Do klubu zjechało 
w ieiu znajomych Polaków. Pan 
Nędzowski zawiózł nas do swoje­
go skiepu i ubrał w suchą bieliz­
nę i ubrania. Polonia zorganizo­
wała akcję ratowniczą. Okoliczni 
farmerzy wyjechali traktorami na 
brzeg, zaczęli oświetlać re flektora­
mi fa le  i „zb ierać”  bardziej od 
nas wycieńczonych kolegów. Jak 
później dowiedzieliśmy się, nie­
zwykle o fiarnie pom agali na jbar­
dziej wycieńczonym wydostać się 
z morza kucharz Jan Kuchciński i 
radziecki marynarz Jan Linaberg, 
ten sam, który już pom agał kole­
gom w morzu wyrzuconym przez 
fale z łodzi. Kuchciński, choć z sił 
opadał, podobno dopom ógł urato­
wać się dwom kolegom. Tego sa­
mego dokonał Jan Linaberg, ale 
sam przypłacił to życiem. Prawdo­
podobnie serce nie wytrzymało. 
W ielu pomógł II oficer W iktor Jur 
kowski".

Już wcześniej powiedział mi An­
drzej Pikuła, że są to prawdziwi 
bohaterowie. Franciszek Siodłowski 
dodał, że gdyby nie ta tró jka i po 
lon ijn i farmerzy, zginęłoby nie 4,

a co najm niej 10 osób. Dzia ło się 
to wszystko w odległości 7 km od 
Aberdeen. Łódź wywróciła się we­
dług oceny Anglików 400 m od 
brzegu.

OSTATNIM moim rozmówcą 
był III oficer Karol Jachim- 
czuk. Atak szkwału zastał 

go śpiącego przed wachtą w ka­
jucie. Obudził go hałas przy roz­
paczliwych manewrach trawlerem 
tuż przed wyrzuceniem na m ieliz­
nę. Wspomina — że kiedy odpły­
nęła łódź radziecka, to ośmiu po­
zostałych na statku, liczyło się z 
najgorszym. „Nurzec"' pod uderze­
niem fal, groźnie się ’ przechylał. 
Zabezpieczyli wszystkie bulaje i 
Włazy. Siedzieli na mostku. Kontro­
la wykazała, że woda powoli, ale 
dostaje się do wnętrza kadłuba. 
Tylko światło dostarczane przez 
agregat awaryjny utwierdzało, że 
wciąż nie toną.

Około północy nad „Nurca** 
nadleciały helikoptery. Kapitan za­
rządził opuszczenie statku przez 
I i II mechanika, radiooficera i 
mnie. Kapitan Bartczak wręczył mi 
teczkę z dokumentami. Przytroczy­
łem ją  i obwiązałem się linką. W 
teczce znajdowały się certyfikaty, 
książeczki żeglarskie załogi i brud 
nopis zapisków do dziennika okrę­
towego.

Na lince opuścił się na pokład 
ze . śmigłowca ratownik, opasai 
mnie szelkami, ścisnął nogi. Zo­
staliśmy razem poderwani do gó­
ry. ¿Wówczas jeszcze nic nie w ie ­
działem o wywróconej łodzi i tra ­
gicznej śmierci trzech kolegów i 
dzielnego marynarza radzieckiego, 
Przed 6 laty na trawlerze „Barycz" 
przeżyłem również wejście na ska­
ły pod St. Johns na Nowej Fund- 
landii. Wówczas jednak nie mu­
sieliśmy opuszczać pokładu i nie 
przeżyliśmy tak dramatycznych 
chwil.

Rozmawiali 

W ojciech ŚWIĘCICKI
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Przemówienie premiera P. Jaroszewicza w Sejmie
(D okończenie  ze s tr. 3)

S praw y  w a ru n k ó w  życ ia  ro d z in y  
i  zw iększenia  o p ie k i nad  m a tką  
i  dzieckiem .

D la tego  p ro p o n u je m y  zasadni 
cze zw iększenie  i  re fo rm ę  do­
d a tk ó w  ro d z in n ych . N o w y  sy­
s tem  p ra gn ie m y  w p ro w a dz ić  w  
dw óch  etapach.

O B E C N IE  ro d z in y  o d o c h o d a c h  
d o  1000 z l n a  oso b ę  k o r z y s ta ją  z 
p r a w a  do  p o d w  j  ższńn eg o  d o d a tk u . 
P r o p o n u je m y  — z d n ie m  1 s ie rp n ia  
h r .  — tę  g ra n ic ę  d o c h o d u  u s ta lić  na 
p o z io m ie  1.400 z l. a ró w n o c z e ś n ie  
p o w ię k s z y ć  o 150 z ł d o d a te k  ro d z in ­
n y  na trz e c ie  i  k a żd e  n a s tę p n e  
d z ie c k o . D o d a te k  m ie s ię c z n y  d la  
m a t f k  n ie p ra c u ją c y c h , w y c h o w u ją ­
c y c h  t r o je  i  w ię c e j d z ie c i,  c h c e m y  
z w ię k s z y ć  o 100 z l lu b  50 z ł.  w  z a ­
le ż n o ś c i o d  d o c h o d u  p rz y p a d a ją c e g o  
n a  je d n ą  osobę . P o n a d to  p rz e w id u ­
je m y  p o d n ie s ie n ie  o 500 z l m ie ­
s ię c z n ie  z a s iłk u  n a  ka żd e  d z ie ­
c k o  k a le k ie .

W  d r u g im  e ta p ie  — o d  1 s ty c z n ia  
1975 r .  — p ro p o n u je m y  p o d n ie ś ć  za 
s i ł k j  ro d z in n e  na  d ru g ie  d z ie c k o  o 
100 z l i n a  p ie rw s z e  o 50 z l. o ra z  od 
p o w ie d n io  d o d a tk i d la  m a te k  n ie ­
p ra c u ją c y c h .  a 'w y c h o w u ją c y c h  d w o ­
je  lu b  je d n o  d z ie c k o .

P ro p o n o w a n a  r e fo rm a  d o d a tk ó w  
r o d z in n y c h  o zn acza  is to tn ą  p o p ra w ę  
s y tu a c j i  m a tc f ia ln e j  w ie lk ie j  l ic z b y  
ro d z in .  T a k  W ięc d la  p r z y k ła d u  — 
ro d z in a  z t r o jg ie m  d z ie c i i m a tk ą  
n ie p ra c u ją c ą . k tó ra  o t rz y m y w a ła  
d o ty c h c z a s  d o d a tk i w  n iż s z y m  w y ­
m ia rz e . u z y s k a  ju ż  w  I  e ta p ie  305 
z l  m ie s ię c z n ie  i  da lsze  235 z l w  I I  
e ta p ie , ra z e m  540 z l m ie s ię c z n ie .

R e a liz a c ja  r e fo rm y  d o d a tk ó w  r o ­
d z in n y c h  w  I  e ta p ie  w y m a g a ć  bę ­
d z ie  p rz e z n a c z e n ia  na  le n  ce l 2 m ld  
700 m in  z l w  s to s u n k u  ro c z n y m . 
Ł ą c z n e  ś w ia d c z e n ie  g o s p o d a rk i z 
t y t u łu  z a m ie rz e ń  p rz e w id z ia n y c h  w  
o b u  e ta p a ch  s ię g n ie  w  s k a l i  r o c z n e j 
o k .  8 m ld  z l.

K O L E J N Y M  p ro b le m e m  o 
is to tn y m  znaczeniu  a ia  lu d z i 
p ra c y  je s t p rz y g o to w y w a n y  
przez rząd  p ro g ra m  w p ro w a ­
dzen ia  d o d a tko w ych  d n i w o l­
n ych  od p ra cy , co s tan o w i w y ­
ra z  ko j7sęk\yęn tnc j re a liz a c ji 
w szys tk ich  postanow ień  za w ar­
ty c h  w  u chw a le  V I  Z jazdu , a 
dotyczących  sp ra w  soc ja lnych . 
S tw o rz y  to  ró w n ie ż  p rze s łan k i 
d la  lepszej re g en erac ji zd ro w ia  
i  podn ies ien ia  w yd a jn o śc i p ra ­
cy .

Rząd p ro po nu je  w p ro w a dze ­
n ie  w  1974 ro k u  6, a w  1975 ro ­
k u  12 sobót w o ln y c h  od p ra cy ..

W p ro w a d z e n ie  w o ln y c h  d n i  od 
p r a c y  bę d z ie  s ię ; o d b y w a ć  bez s to ­
s o w a n ia  do jyćńcz» .sov ,y<  i i  zasa d  o d ­
p ra c o w y w a n ia ,  I  ta k  w  o d n ie s ie n iu  
d o  p r a c u ją c y c h  w  w y m ia rz e  46 g o ­
d z in  ty g o d n io w o , a d o ty c z y  to  w  
w ię k s z o ś c i k la s y  r o b o tn ic z e j,  n a s tą ­
p i  ró w n o c z e s n e  s u k c e s y w n e  s k ra c a ­
n ie  ty g o d n io w e g o  czasu  p ra c y  d o  42 
g o d z iu . B ę d z ie  to  n a s tę p n y  p o w a ż n y  
k r o k  na  -d ro d z e  tlo  z ró w n a n ia  
u p r a w n ie ń  p r a c o w n ik ó w  f iz y c z n y c h  
i  u m y s ło w y c h .

N a to m ia s t w  o d n ie s ie n iu  d o  p ra ­
c u ją c y c h  ju ż  o b e cn ie  w  w y m ia rz e  
ż2 g o d z in  ty g o d n io w o  — w o ln e  d n i 
»d p ra c y  bę dą  p rz y s łu g iw a ć  w  r a ­
m ach  p o w y ż s z e g o  42-g o d z in n e g o  w y -  
tn ia  ru  p ra c y

W a ru n k ie m  w p ro w a d z e n ia  w o l­
n y c h  so b ó t b ę d z ie  w y k o n a n ie  w  
o k re s ie  p o p rz e d z a ją c y m  d z ie ń  w o l­
n y  z a d a ń  p la n o w y c h  i  z o b o w ią z a ń  
d o d a tk o w y c h , w  p e łn i p o k r y w a ją ­
c y c h  u b y te k  czasu p ra c y . N a d w y ż ­
k a  l ic z o n a  b y ła b y  w  ra c h u n k u  n a ­
ra s ta ją c y m  od  p o c z ą tk u  r o k u .  N a d ­
w y ż k a  ta  n ie  m o że  b y ć  u z y s k iw a n a  
w d ro d z e  s to s o w a n ia  p ra c y  w  g o ­
d z in a c h  n a d lic z b o w y c h , a n g a ż o w a n ia  
d o d a tk o w y c h  p ra c o w n ik ó w ,  a n i też  
z w ię k s z e n ia  p o n a d  p la n  fu n d u s z u  
p la c .

Z d a je m y  s o b ie  s p ra w ę , że w p r o ­
w a d z e n ie  w o ln y c h  so b ó t w  o p a rc iu  
o  w z ro s t g o d z in o w e j w y d a jn o ś c i 
p r a c y  n ie  m oże  b y ć  w  p e łn i z a s to ­
so w a n e  w  n ie k tó r y c h  d z ie d z in a c h , 
ta k ic h  ja k  k o m u n ik a c ja  m ie js k a  i  
n ie k tó r e  s łu ż b y  p u b lic z n e . W ią że  się 
o n o  ró w n ie ż  z k o n ie c z n o ś c ią  za ­
p e w n ie n ia  s z y b k ie g o  w z ro s tu  u s łu g  
d la  lu d n o ś c i. P o c ią g n ie  w ię c  to  za 
s o b ą  p e w n e  d o d a tk o w e  k o s z ty  z t y ­
tu łu  u z u p e łn ia ją c e g o  z a t ru d n ie n ia  i 
fu n d u s z u  p ła c . S z a c u je m y  je  d la  
r o k u  1974 na  o k o ło  30 ty s .  osó b , a 
U ia  r o k u  1975 — o k o ło  50 ty s .  osób, 
zaś  w  fu n d u s z u  p ła c  — o d p o w ie d n io
000 m lu  z ł i  1,5 m ld  z l.  Ś r o d k i te  p o ­
w in n iś m y  co  n a jm n ie j  w  p o ło w ie  w y  
g o s p o d a ro w a ć  w  d ro d z e  p rz e d s ię ­
w z ię ć  o rg a n iz a c y jn y c h  o ra z  o d p o ­
w ie d n ie g o  z m n ie js z e n ia  zb ę d n e g o  
z a t ru d n ie n ia  w  p r o d u k c j i ,  a ta k ż e  w  
a d m in is t r a c j i  g o s p o d a rc z e j i  p a ń ­
s tw o w e j.

W  TRO SCE o in te resy  m a tk i
1 dz iecka  o raz ro d z iców  w  po­
desz łym  w ie k u  p rz e w id u je m y  
ró w n ie ż  u s taw ow e  upo rządko ­
w a n ie  z dn iem  1 s tyczn ia  1975 
r .  n ab rzm ia łego  społecznie p ro ­
b lem u  w y p ła t a lim e n tó w , drogą 
u tw o rz e n ia  funduszu  a lim e n ta ­
cy jnego , z k tó rego  d okonyw ać 
s ię  będzie w y p ła t osobom u - 
p raw ni-onym . D o tyczyć to  będzie 
w y łą c z n ie  a lim e n tó w , k tó re  są 
do tą d  n ieściąga lne  w  drodze 
e gzekuc ji. S praw a  ta  w ym aga 
u re g u lo w a n ia  ustaw ą, k tó re j 
p ro je k t  rząd w n ie s ie  do Sejm u 
w  n a jb liższych  m iesiącach. Usta

w a  będzie p rz e w id y w a ć  znaczne 
zaostrzen ie  sa n k c ji p ra w n y c h  i 
ekonom icznych  wobec u c h y la ją ­
cych się od p łacen ia  a lim entów ', 
aby p rze c iw d z ia łać  o s łab ien iu  
o dp ow ie dz ia ln ośc i a lim e n ta c y j­
ne j rodz iców .

K O N S E K W E N T N IE  re a liz u ją c  d o ­
n io s łe  p o s ta n o w ie n ia  S e jm u , k tó r y  
p o  V I I  P le n u m  K C  P Z P R  ro z p a ­
t r z y ł  c a ły  k o m p le k s  p ro b le m ó w  
m ło d e g o  p o k o le n ia , w y c h o d z im y  n a ­
p rz e c iw  s ta ra n io m  S o c ja lis ty c z n e g o  
Z w ią z k u  S tu d e n tó w  P o ls k ic h  i  p rz e ­
w id u je m y  z w ię k s z e n ie  od  1 p a ź d z ie r ­
n ik a  1974 r .  l ic z b y  i  w y s o k o ś c i s ty ­
p e n d ió w  n a jn iż s z y c h  d la  s tu d e n tó w . 
D o d a tk o w e  p rz e k a z a n ie  na  te n  ce l 
o k . 2)10 m in  z l w  s k a l i  r o c z n e j u m o ­
ż l iw i  z w ię k s z e n ie  l ic z b y  s ty p e n d ió w  
o o k . 15 p ro c . o ra z  p o d n ie s ie n ie  
s ty p e n d ió w  n a jn iż s z y c h  z 400 d o  600 
z l m ie s ię c z n ie . O c z .e k u je m y  od  m ło ­
d z ie ż y  s tu d e n c k ie j,  że o d p o w ie  na  
te  d e c y z je  w y ż s z ą  d y s c y p l in ą  s tu ­
d ió w , w z m o ż o n y m i s ta ra n ia m i o 
z d o b y c ie  w ie d z y  i  k w a l i f i k a c j i ,  d o j­
r z a łą  i  z a a n g a ż o w a n ą  po s ta w ią  id e o ­
w ą.

N a s tę p n a  d e c y z ja  p r z e w id u je  s u k ­
c e s y w n e  w p r o w a d z a n ie  od  1 s ty c z ­
n ia  1974 r .  z a k ła d o w y c h  fu n d u s z ó w  
n a g ró d  w  ty c h  w s z .y s tk ie h  z a k ła ­
d a c h  p r a c y , k tó re  d o ty c h c z a s  n ie  
p o s ia d a ły  u p r a w n ie ń  d o  fu n d u s z u  
z a k ła d o w e g o  lu b  fu n d u s z u  za  o s ią g ­
n ię c ia  e k o n o m ic z n e .

Całość p rze ds ta w io nych  tu  
zam ierzeń  tw o rz y  w y ra z is ty  o - 
b raz  s ta rań  o dalsze zd y n a m i­
zow an ie  i  wyższą e fe k tyw n ość  
p ro g ra m u  socja lnego  p a r t i i i 
państw a.
W Y S O K I S E J M IE !

Z  re a lizo w a n e j przez nas po­
l i t y k i  so juszu ro b o tn ic z o -c h ło p ­
skiego w y n ik a  tro ska  o k s z ta ł­
to w a n ie  na zb liżo nym  poziom ie  
tem pa  w zros tu  re a ln ych  docho­
dów  lu d z i p ra cy  m ias t i wsi.

M a m y w  ro ln ic tw ie  p o z y ty w ­
ne tendenc je  rozw o jow e.

Tendenc je  te  będziem y n ada l 
w zm acn iać, szybko rośn ie  bo­
w ie m  zapo trzebow an ie  społe­
czeństwa na żywność, a gospo­
d a rk i na su row ce ro ln icze . M a ­
m y także dobrą  k o n iu n k tu rę  je ­
ś li chodzi o ich  ekspo rt. S zybk i 
ro z w ó j ro ln ic tw a  leży w e w sp ó l­
n ym  in te res ie  całego narodu. 
O to  dlaczego kon ieczne  jes t 
p rzysp ieszenie  w z ro s tu  p ro d u k ­
c j i  ro ln ic z e j, pe łne  w y k o rz y s ta ­
n ie  z ie m i i lepsze zaopatrzen ie  
te j p ie rw szo p la n ow e j ga łęz i go­
sp od a rk i w  nowoczesne ś ro d k i 
p ro d u k c ji.

P 1 E K W S Z Y  k ie r u n e k  n a s z e j d z ia ­
ła ln o ś c i — to  p o n a d p la n o w e  z w ię k ­
sze n ie  z a o p a trz e n ia  r o ln ic tw a .  P rz y  
śp ie s z a m y  r o z w ó j b u a o w n ic iw a  in ­
w e n ta rs k ie g o  w  s e k to rz e  u s p o łe c z ­
n io n y m . Z a p e w m m y  w ię k s z e  d o s ta ­
w y  m a te r ia łó w  b u d o w la n y c h  d la  
w s i.  R o z s z e rz a m y  p ro g ra m  j e j  za­
o p a trz e n ia  w w o u ę . Z w ię K s /a m y  
p r o d u k c ję  c ią g n ik ó w ,  m a s z y n  i  n a -  
rz ę u z i r o ln ic z y c h  o ra z  u rz ą d z e ń  do  
m e c h a n iz a c ji p ra c  w  b o d o w n . Z w ię k ­
sz a m y  p ro g ra m  d z ia ła ń  d ia  c h e m i­
z a c ji r o ln ic tw a .  W s z y s tk o  to  w y m a ­
ga  p o w a ż n y c h  n a k ła d ó w  i  ś ro d k ó w .

Z w .ę k s z a m y  ta k ż e  im p o r t  zbó ż  i 
k o m p o n e n tó w , a b y  z a p e w n ić  pasze 
d la  ro s n ą c e j p r o d u k c j i  z w ie rz ę c e j.  
P ra g n ę  p o in fo r m o w a ć  W y s o k ą  I/.oę , 
że w  r o k u  1971 z a k u p im y  w  Z w ią z ­
k u  R a d z ie c k im  1,5 m in  to n  zbo ża  i 
1« ty s .  t r a k t o r ó w .  Z a k u p y  te  zna cz ­
n ie  u ła tw ią  n a m  r e a liz a c ję  z a d a ń  
w r o ln ic tw ie .  G o to w o ś ć  rz ą d u  r a ­
d z ie c k ie g o  d o  p rz e p ro w a d z e n ia  te j 
t r a n s a k c j i  o c e n ia m y  ja k o  n ie z w y k le  
ce n n ą  p o m o c  n a s z y c h  r a d z ie c k ic h  
p r z y ja c ió ł.

D R U G I ze sp ó ł d e c y z j i ,  k tó re  p rz y  
g o to w u je  rz ą d , d o ty c z y  u d o s k o n a ­
le n ia  e k o n o m ic z n y c h  w a r u n k ó w  
p r o d u k c j i  b y d ła ,  a w  p r o d u k c ji  
r o ś l in n e j  — b u r a k ó w  c u k r o w y c h ,  
r z e p a k u  i  n ie k tó r y c h  in n y c h  ro ś l in  
p rz e m y s ło w y c h .  Z n a jd z ie  to  w y ra z  
w  o d p o w ie d n im  p o d n ie s ie n iu  cen 
s k u p u .

U w a ż a m y  za n ie z b ę d n e  w p r o w a ­
d z e n ie  p o d w y ż k i cen  s k u p u  o m a ­
w ia n y c h  p r o d u k tó w  r o ln y c h  w  n a ­
s tę p u ją c y c h  r o z m ia r a c h  i  t e r m i ­
n a c h :

— c ó n y  s k u p u  ż y w c a  w o ło w e g o  
ś re d n io  o 2,69 z ł za 1 k g  — p o ­
c z y n a ją c  od  2t  s ty c z n ia  l i r . ,  
p r z y  o d p o w ie d n im  u d o s k o n a le ­
n iu  w e w n ę tr z n e j s t r u k t u r y  ce ­
n o w e j w  s k u p ie  ż y w c a ;

—  c e n y  s k u p u  b u r a k ó w  c u k r o ­
w y c h  ze z b io ró w  r o k u  b ie ż ą c e ­
go  o 1# z ł za lq ;

— c e n y  s k u p u  rz e p a k u  ze z b io ­
r ó w  r o k u  b ie żą ce g o  o  15« z t za
1 q .

D e c , z je  te  m a ją  na  c e lu  in te n ­
s y f ik a c ję  ty c h  k ie r u n k ó w  p r o d u k c j i  
r o ln ic z e j,  k tó re  są ró w n o c z e ś n ie  
ź ró d łe m  pasz i  s u ro w c ó w  d la  p rz e ­
m y s łu ,  to w a r ó w  n a  r y n e k  w e ­
w n ę t r z n y  i  n a  e k s p o r t .  S k u tk i  f i ­
n a n s o w e  ty c h  d e c y z j i  d la  b u d ż e ­
tu  p a ń s tw a  w  1974 r .  s z a c u je  s ię  na 
o k . 4 3 m ld  z ł.

K IE R U N E K  T R Z E C I — to  u ła t ­
w ie n ie  p ro c e s u  p rz e c h o d z e n ia  ż e rn i 
od w ła ś c ic ie l i ,  k tó r z y  z ró ż n y c h  
p r z y c z y n  n ie  są w  s ta n ę  o d p o ­
w ie d n io  je j  z a g o s p o d a ro w a ć  — w  
rę c e  u ż y t k o w n ik ó w ,  k tó rz y  p o t r a ­
f ią  z a p e w n ić  j e j  in te n s y w n e  w y ­
k o r z y s ta n ie .  W ię k s z o ś ć  te g o  a re a łu  
p rz e jm ą  g o s p o d a rs tw a  u s p o łe c z n io ­
n e , co  o d n o w *» d a  ! eh  ro s n ą c e j r o l i .  
Z a k ła d a  s ię  ró w n ie ż  u ła tw ie n ia  w  
p r z e jm o w a n iu  g r u n tó w  p rz e z  d o b ­
rz e  p r a c u ją c y c h  r o ln ik ó w  in d y w i ­
d u a ln y c h .

P r a k t y k a  d o w o d z i,  że n a  p rze sz ­
k o d z ie  te m u  k o n ie c z n e m u  p ro c e s o ­
w i  s ta je  m . in .  n is k i  p o z io m  re n t 
d la  r o ln ik ó w ,  k tó r z y  p rz e k a z u ją  
p a ń s tw u  s w o je  g o s p o d a rs tw a . P r o ­
p o n u je  s ię  p o d n ie ś ć  r e n ty  za p r z e j­
m o w a n e  g o s p o d a rs tw a  o p o ło w ę  — 
a w ię c  d o  o k o ło  1.504 z ł ;  p o d w y ż ­
szyć  r e n tę  m a k s y m a ln ą  do  p o z io m u  
2,5 ty s .  z ł .  Z m ia n a  s y s te m u  r e n t  
d la  r o ln ik ó w  o b e jm ie  ta k ż e  u e la ­
s ty c z n ie n ie  n ie k tó r y c h  o b o w ią z u ją ­
c y c h  d o ty c h c z a s  p rz e p is ó w , w  ty m  
d o ty c z ą c y c h  o b n iż e n ia  w ie k u  e m e ­
ry ta ln e g o  i  g r a n ic y  o b s z a ro w e j gos 
p o d a rs tw a , u z a le ż n ie n ia  w y s o k o ś c i 
r e n ty  od p ro d u k c y jn o ś c i i  s p ra w ­
n o śc i p rz e k a z y w a n y c h  g o s p o d a rs tw .

U re g u lo w a n ie  te j s p ra w y  w  p rze d  
s ta w io n y m  k ie r u n k u  bę d z ie  m ia ło  
d u że  zn a c z e n ie  p r o d u k c y jn e ,  a za ­
ra z e m  p rz y s p ie s z y  ro z w ią z y w a n ie  
t r u d n y c h  p ro b le m ó w  s p o łe c z n y c h  w s i. 
R e a liz a c ja  ty c h  d e c y z j i  w y m a g a ć  
b ę d z ie  k w o ty  o k . 0,5 m ld  z ł w  s k a l i  
r o c z n e j.

Z d a je m y  s o b ie  w  p e łn i  s p ra w ę , że 
w y d a jn o ś ć  p r a c y  r o ln ik ó w  w  zna cz ­
n e j m ie rz e  u w a ru n k o w a n a  bę d z ie  
d a ls z y m  p o s tę p e m  w  o rg a n iz a c j i  u -  
s lu g  p r o d u k c y jn y c h .

S zcze g ó ln ie  is to tn e  zn a c z e n ie  w  
te j  d z ie d z in ie  m a  d o s k o n a le n ie  o r ­
g a n iz a c j i  i  g o s p o d a rk i k ó łe k  r o ln i ­
c z y c h . P o trz e b n e  bę dą  pew r,»  k o ­
r e k t y  c e n n ik a  u s łu g  m e c h a m z a c y j-  
n v c ł i ,  z a ró w n o  w  k ie r u n k u  z w ię k ­
sze n ia  c e n  n ie k tó r y c h  u s łu g  (n-p. 
k o n ib a jn o w a n ie  zbó ż), j a k  i  z m n ie j ­
sz e n ia  in n y c h ,  co d o ty c z y ć  bę dz ie  
g łó w n ie  o c h ro n y  r o ś l in ,  k tó ra  po ­
w in n a  s ta w a ć  s ię , p r z y  o d p o w ie d ­
n ic h  d o ta c ja c h  p a ń s tw a , p o w sze ch ­
ną i  o b o w ią z k o w ą .
W Y S O K I S E J M IE !

R e a lizac ja  p rzeds taw ionych  
p ro g ra m ó w  w  sferze płac, 
św iadczeń  soc ja lnych  i  dalszej 
a k ty w iz a c j i ro ln ic tw a  wym aga 
w  sum ie przeznaczenia  p ra w ie  
19 m ld  z ł ju ż  w  ro k u  obecnym , 
a oko ło  36 m ld  z ł w  r .  1975 i  w  
odp ow ie dn io  rosnące j ska li w  
n astępnym  p ięc io lec iu . S zybki 
ro z w ó j g ospoda rk i przysparza 
nam  coraz w iększych  środków . 
Jednakże to  w szystko, co m o ­
żemy w yp ra cow ać  i  wygospo­
darow ać dod a tko w o  w  n a jb liż ­
szych la tach , n ie w ys ta rczy  na 
s fin an sow an ie  ca łości przedsta ­
w io n y c h  dziś przedsięw zięć p ła ­
cow ych  i  soc ja lnych .

O bok pełn ie jszego  w y k o rz y ­
s tan ia  g łó w n ych  źródeł, k tó re  
służą re a liz a c ji naszego p ro g ra ­
m u  społecznego, ta k ic h  ja k  s ta ­
ły  w zros t w yd a jno śc i pracy, 
p op ra w a  ekonom icznych  wskaź­
n ik ó w  p ro d u k c ji o raz  system a­
tyczne  p ow iększan ie  e fe k ty w ­
ności gospodarow an ia  —  zacho­
d z i konieczność dokonan ia  ró w ­
n ież  p ew n e j re d y s try b u c ji w  
dochodach, w  drodze  zm iany  
cen na n ie k tó re  a r ty k u ły  i  us łu ­
gi. P roponow ane zm ian y  cen 
ogran iczam y w y łą czn ie  do tych  
dz iedz in , gdzie  w y raźn ie  zacho­
dz i ta ka  gospodarcza koniecz­
ność i  społeczna celowość. Cho­
d z i m ia n o w ic ie  o podniesien ie  
poz iom u  cen p ro d u k tó w  n a fto ­
w ych , n a p o jó w  a lkoh o lo w ych  
o raz m arż  gastronom icznych .

R O Z P O C Z N IJ  od  p r o d u k tó w  n a f to ­
w y c h .  N a  t le  o b e c n e j s y tu a c j i  p a ­
l iw o w o -e n e rg e ty c z n e j p o d ję c ie  ta ­
k ie j  d e c y z j i  s ta ło  s ię  k o n ie c z n e . Ce 
n y  m a te r ia łó w  p ę d n y c h  u t r z y m u ją  
s ię  w  P o lsce  n a  n ie z m ie n io n y m  p o ­
z io m ie  c d  k i lk u n a s tu  la t ,  p rz y  c zym  
są to  c e n y  s to s u n k o w o  n is k ie .

O b y w a te lo m  p o s ło m  zn a n a  je s t 
o b e cn a  s y tu a c ja  n a  ś w ia to w y m  r y n ­
k u  m a te r ia łó w  p ę d n y c h . Jes te śm y  
w  te j d o b r e j  s y tu a c j i ,  że *5 p ro c . 
p a l iw  p ły n n y c h  k u p u je m y  z ZSR R . 
C e n y  na  ro p ę  ra d z ie c k ą  p o z o s ta ją  
n ie z m ie n io n e  d o  k o ń c a  ob ecn eg o  
p ię c io le c ia .  S y s te m  s ta ły c h  ccn  na  
5-Ie tiH e  c zy  d łu ż s z e  O k re s y  c h ro n i 
k r a je  R W P G  p rz e d  n a jc ię ż s z y m i 
s k u tk a m i k r y z y s u  n a f io w o -c n e rg e -  
ty c z n e g o  w  ś w ie c ie  k a p ita l is ty c z ­
n y m .

Z a s p o k a ja ją c  nasze p o d s ta w o w e  
p o t r /e b y  w  z u ż y c iu  r o p y  im p o r te m  z 
Z S R R , z m u s z e n i je s te ś m y  je d n a k  w 
r o k u  1974 z a k u p ić  w  k r a ja c h  k a p i­
ta lis ty c z n y c h  lu b  w  k r a ja c h  T rz e -  
c ie g o  Ś w ia ta  o k o ło  1,1 m in  to n  r o ­
p y  i  o k o ło  1,7 m in  to n  g o to w y c h  
p r o d u k tó w  n a f to w y c h .  P r a k ty c z n ie  
w ię k s z o ś ć  n a s z y c h  p o trz e b  na b e n ­
z y n y  s m a r y  i  o le je  s i ln ik o w e ,  k tó ­
r y c h  to  p r o d u k t  i  w  nasz r y n e k  w e ­
w n ę tr z n y  z u ż y je  w  r .  1974 o k . 3 m in  
to n , p o k r y w a m y  im p o r te m  spoza 
r y n k ó w  k r a jó w  s o c ja lis ty c z n y c h . 
C en y  r o p y  i  p r o d u k tó w  n a fto w y c h  
w  s to s u n k u  d o  p o z io m u  z 1971 
w z ro s ły  na  r y n k u  k a p ita l is ty c z n y m  
w ie lo k r o t n ie ; n p . cen a  r o p y  n a f to ­
w e j w  Z a to c e  P e rs k ie j z 17 d o la ­
r ó w  d o c h o d z i o b e c n ie  d o  12« d o la -  
la r ó w  za to n ę . cen a  b e n z y n y  w  
R o tte rd a m ie  w z ro s ła  z 32 d o la ró w  
d o  150 d o la r ó w  za  to n ę .

D o k o n u ją c  w te j  s y tu a c j i  z m ia n y  
ce n  n a  m a te r ia ły  p ę d n e  m a m y  na  
u w a d z e  w  p ie rw s z y m  rz ę d z ie  r a c jo ­
n a ln e  g o s p o d a ro w a n ie  t y m i m a te ­
r ia ła m i.  W z ro s t c e n y  na  b e n z y n ę  i  
o le je  p o w in ie n  p r z y c z y n ić  s ię  t a k ­
że d o  oszczę d n e g o  u ż y tk o w a n ia  p o ­
ja z d ó w . R e z e rw y  są tu ta j  znaczne , 
ic h  w y k o r z y s ta n ie  je s t  s p ra w ą  n a j ­
w ię k s z e j w a g i.

P r o p o n u je m y  w ię c  p o d n ie s ie n ie  z 
d n ie m  80 s ty c z n ia  b r .  c e n  m a te r ia ­
łó w  p ę d n y c h , w  ty m  n a jb a rd z ie j in  
te re s u ją c e j in d y w id u a ln e g o  o d b io r ­
c ę  b e n z y n y  s u p e r  za  l i t r  z  6,50 do

11 z l,  a b e n z y n y  z w y k łe j  z  5 d o  9 
z ł za l i t r .  W z ro sn ą  ta k ż e  c e n y  o le ­
jó w  n a p ę d o w y c h , o p a ło w y c h  i s il 
n ik o w y c h  o ra z  p o z o s ta ły c h  p r o d u k ­
tó w  n a f to w y c h .  W z ro ś n ie  ró w n ie ż  
cen a  s p ir y tu s u  d e n a tu ro w a n e g o .

N ie  p o d e jm o w a liś m y  te j d e c y z ji 
p o c h o p n ie . P o p rz e d z il iś m y  ją  w sze ch  
s tro n n ą  a n a liz ą , ta k  e k o n o m ic z n ą  
ja k  i  p o łe czn ą .

W  k o n s e k w e n c ji  z d n ie m  21 s ty ­
c z n ia  b r .  n a s :ą p i ró w n ie ż  p o d n ie ­
s ie n ie  t a r y f y  ta k s ó w k o w e j do  550 
za p ie rw s z y  k in  i  3,40 za k a ż d y  n a ­
s tę p n y .

P r z e w id u je m y  ta k ż e  z d n ie m  1 
lu te g o  p o d n ie s ie n ie  t a r y f y  za p rz e ­
w o z y  a u to b u s o w e  P K S  ś re d n io  o 25 
p ro c . N ie  z a k ła d a m y  n a to m ia s t a n i 
p o d w y ż k i cen b ite tó w  w m ie js k ie j  
k o m u n ik a c j i  t r a m w a jo w e j  i  a u to ­
b u s o w e j, a n i p o d n ie s ie n ia  cen za 
m ie s ię c z n e  b i le ty  p ra c o w n ic z e  na 
a u to b u s y  P K S  o ra z  m ie s ię c z n a  b i­
le ty  s z k o ln e . T o  sam o d o ty c z y  ty c h . 
k tó r z y  k o rz y s ta ją -  ze ś ro d k ó w  p rz e ­
w o z o w y c h  s w o ic h  z a k ła d ó w  p ra c y  
lu b  k o n t r a k to w a n y c h  p rze z  z a k ła d y  
p ra c y .

P o d n ie s ie n ie  ce n  m a te r ia łó w  pę d ­
n y c h  bę d z ie  m ia ło  ró w n ie ż  o k re ś ­
lo n y  w p ły w  na w 'y n ik i e k o n o m ic z ­
ne  w ie lu  p rz e d s ię b io rs tw . W  o d p o ­
w ie d n ie j s k a l i  b ę d z ie m y  w y r ó w n y ­
w a ć  je g o  s k u t k i,  w p ro w a d z a ją c  je ­
d n a k  w szę d z ie  p o d w y ż s z o n e  z a d a ­
n ia  oszczę dn ośc i m a te r ia łó w  pę d ­
n y c h . R e k o m p e n s a ta  s ię g n ie  w ię c  
n a jw y ż e j  80—30 p ro c . R esz tę  p o k r y ć  
p o w in n a  r a c jo n a ln a  g o s p o d a rk a  pa ­
l iw a m i w  p rz e d s ię b io rs tw ie .

P ra g n ę  p o d k re ś lić ,  że d ą ż y m y  i  
n a d a l b ę d z ie m y  d ą ż y ć  do  r o z w o ju  
m o to ry z a c j i  in d y w id u a ln e j.  W  ty m  
c e lu  z w ię k s z a m y  z a ró w n o  p r o d u k ­
c ję  w ła s n ą , j a k  i  im p o r t  s a m o c h o ­
d ó w  o s o b o w y c h . S z y b k i r o z w ó j n a ­
szego p rz e m y s łu  m o to ry z a c y jn e  io  
o d p o w ia d a  ś w ia to w y m  te n d e n c jo m  
w  te j d z ie d z in ie .  R o z b u d o w u je m y  
u s łu g i s a m o c h o d o w e , m o d e r n iz u je ­
m y  s ieć  d ró g . T o  p ra w d a , że k o s ^ t 
e k s p lo a ta c j i  s a m o c h o d u  c zy  m o to c v T 
k ia  o b e c n ie  w z ro ś n ie . R osn ące  s zyb ­
k o  d o c h o d y  lu d n o ś c i u m o ż liw ią  
je d n a k  ic h  n a b y w a n ie .

D ru g a  is to tn a  p o d w y ż k a  cen , k tó rą  
p r o p o n u je m y ,  o b e jm ie  n a p o je  a lk o ­
h o lo w e . Z  d n ie m  2 ł s ty c z n ia  b r .  p r o ­
p o n u je  s ię  p o d u ie ś ć  cenę n a p o jó w  
s p ir y tu s o w y c h  c z y s ty c h  i  g a tu n k o ­
w y c h  ś re d n io  o o k . 23 p ro c . w in  i 
m io d ó w  p i tn y c h  k r a jo w y c h  w  s k a li 
od  25 p ro c . d o  33 p ro c . O d p o w ie d n io  
bę dą  p o d n ie s io n e  c e n y  im p o r to w a ­
n y c h  w in  g ro n o w y c h . J e ś li ch o d z i o 
p iw o  — cen a  w z ro ś n ie  ś re d n io  o 1 z l 
za b u te lk ę .

R ó w n o c z e ś n ie  l i k w id u je  s ię  w s z e l­
k ie g o  r o d z a ju  d o p ła ty  do  ce n  n a p o ­
jó w  a lk o h o lo w y c h ,  w p ro w a d z a n e  od 
1560 r .  p rz e z  r a d y  n a ro d o w e .

P o d w y ż k ę  ty c h  cen  t r a k t u je m y  w  
d w o ja k im  sen s ie . O zn acza  o n a  n ie  
w ą tp l iw ie  p e w ie n  w z ro s t k o s z tó w  
u t r z y m a n ia  ty c h  w s z y s tk ic h , k tó ­
r z y  s p o ż y w a ją  n a p o je  a lk o h o lo w e . 
Z  d r u g ie j  s t r o n y  — o d p o w ie d n ia  p o ­
l i t y k a  cen  je s t  je d n y m  z w a ż n y c h  
c z y n n ik ó w  p rz e c iw d z ia ła n ia  n a d ­
m ie r n e m u  w z ro s to w i ic h  s p o ż y c ia . 
Z a p e w n e , p o d ro ż e n ie  n a p o jó w  a l­
k o h o lo w y c h  n ie  o d n ie s ie  s k u tk u  w  
p rz y p a d k a c h  g d z ie  m a m y  do  c z y n ie  
n ia  z n a ło g ie m  w y m a g a ją c y m  lecze

G e n e ra ln ie  je d n a k  w y ższe  c e n y  
n a p o jó w  a lk o h o lo w y c h  p o w in n y  ha 
m o w a ć  n a d m ie r n y  w z ro s t ic h  spo­
ż y c ia  i p o d n o s ić  k u l tu r ę  o b y c z a jo ­
w ą  w  te j  d z ie d z in ie .
'  S p o łe czn e  s k u t k i  p i ja ń s tw a  są 
d o tk l iw e  i  w ie lo s t ro n n e , je ś l i  o b e c ­
na  p o d w y ż k a  w p ły n ie  n a  n ie  o g ra ­
n ic z a ją c o , to  m o ż n a  s ię bę d z ie  z te  
go  t y lk o  c ie s z y ć .

T R Z E C IM  p o s u n ię c ie m  c e n o w y m  
bę d z ie  w p ro w a d z e n ie  od 1 lu te g o  
b r .  p o d w y ż k i m a rż  g a s tro n o m i­
c z n y c h . Ł ą c z y m y  to  z p o s tu lo w a ­
n y m  od la t  p ro g ra m e m  w y d a tn e j 
p o p ra w y  p o z io m u  g a s tro n o m ii,  
u s p ra w n ie n ia  j e j  p r a c y , a z w ła s z ­
cza p o d n ie s ie n ia  p o z io m u  k u l in a r ­
ne go . O b e c n ie  o w y n ik a c h  e k o n o ­
m ic z n y c h  g a s t ro n o m ii,  a w ię c  i o 
p o z io m ie  p ła c  w in n a  w  w ię k s z y m  
s to p n iu  d e c y d o w a ć  ja k o ś ć  d a ń  i  po 
z io m  o b s iu g i k o n s u m e n ta .

W  p rz e d s ię b io rs tw a c h  g a s tro n o ­
m ic z n y c h  w p ro w a d z o n e  zo s ta n ą  o d ­
p o w ie d n io  w y ższe  m a rż e . W  g a s tro ­
n o m ii  m a s o w e j p r z e w id u je  s ię  
w p ro w a d z e n ie  a b o n a m e n tó w  na  o -  
b ia d y  f i r m o w e  k tó re  o b ję te  z o s ta ­
ną  n iż s z y m  p o d n ie s ie n ie m  m a rż y .

P rz e d s ię b io rs tw a  z o b o w ią z u je m y  
do  o d p o w ie d n ie g o  z ró ż n ic o w a n ia  
d a ń . C h o d z i zw ła s z c z a  o to . a b y  
g łó w n e  o b c ią ż e n ia  z t y t u łu  p o d w y ż  
k i  m a rż  d o ty c z y ły  z a k ła d ó w  w yższe j 
k a te g o r i i  o ra z  p o s i łk ó w  p o d a w a n y c h  
w  g o d z in a c h  w ie c z o rn y c h  i  n o c n y c h .

N a to m ia s t n a  n ie z m ie n io n y m  p o ­
z io m ie  p o zo s ta n ą  c e n y  w s z e lk ic h  po 
s i łk ó w  w y d a w a n y c h  w  b a ra c h  
m le c z n y c h  o ra z  s to łó w k a c h  p ra c o w  
n ic z y c h  i  s tu d e n c k ic h , w  ty m  ta k ­
że p ro w a d z o n y c h  na  p o d s ta w ie  z łe  
ceń p rze z  o rg a n iz a c je  h a n d lo w e  i  
g a s tro n o m ic z n e , j a k  PSS.

T a k  p r z e d s ta w ia ją  s ie  p ro p o n o w a  
ne  p o d w y ż k i n ie k tó r y c h  cen .

P R A G N Ę  z c a łym  nacisk iem  
p od kre ś lić , że będziem y konsek­
w e n tn ie  przestrzegać p e łne j s ta ­
b il iz a c ji cen na podstaw ow e 
a r ty k u ły  żyw nościow e, zapew ­
n ia ją c  w  te j dz ied z in ie  —  zgod­
n ie  z decyz ją  I  K ra jo w e j K o n ­
fe re n c ji P a r ty jn e j —  ochronę  
in te resó w  każde j ro d z in y  p ra ­
cow n icze j. M a to  rozstrzyga jące  
znaczenie d la  ks z ta łto w a n ia  się 
kosz tów  u trz y m a n ia . B ędziem y 
też za b iega li o s tab ilizac ję , o 
u trz y m a n ie  p rz e w id yw an e go  w  
p la n ie  w z ros tu  re a lnych  płac.

P R A G N Ę  ró w n ie ż  s tw ie rd z ić ,  że 
p ro w a d z ą c  s łu s z n ą  p o l i t y k ę  ce n  n o ­
w o ś c i, r z ą d  b e d z ie  k o n s e k w e n tn ie  
z w a lc z a ć  w s z e lk ie  p r z e ja w y  n a d u ż y ć  
c z y  n ie p r a w id ło w y c h  p o s u n ię ć  p ro ­

d u c e n tó w  p r z y  u s ta la n iu  w y ż s z y c h  
cen ua  to w a r y  n ie  o d p o w ia d a ją c «  
k r y te r io m  n o w o ś c i.

D o d a tk o w y m  ź ró d łe m  p o k r y c ia  
z a m ie rz o n y c h  p o s u n ię ć  m a ją  b y ś  
u z u p e łn ia ją c e  w p ły w y  b u d ż e tu . Z a ­
p e w n im y  w y ższą  d y s c y p l in ę  r e a li ­
z a c j i  zo b o w ią z a ń  p o d a tk o w y c h  I  
o p ła t  s k a rb o w y c h . Z a p ro p o n u je m y  
te ż  p e w n e  p o s u n ię c ia  p o d a tk o w e  i  
f in a n s o w e  w  s to s u n k u  do  n a d m ie r ­
n y c h  i n ie u z a s a d n io n y c h  d o c h o d ó w .

W e w s z y s tk ic h  d z ie d z in a c h  s ta je ­
m y  p rz e d  k o n ie c z n o ś c ią  z a o s trz e n ia  
d y s c y p l in y  f in a n s o w e j.  Pod ty m  
w z g lę d e m  ob e cn a  s y tu a c ja , c h o c ia ż  
u le g ła  p o p ra w ie , n ie  m oże nas za­
d o w a la ć . Id ą c  d ro g ą  za o s trz o n e g o  
e g z e k w o w a n ia  zo b o w ią z a ń  f in a n s o ­
w y c h ,  b ę d z ie m y  ró w n o c z e ś n ie  ro z ­
sze rza ć  fo rm y  o szczę dza n ia  i p rz e d ­
p ła t  na  o k re ś lo n e  d o b ra  i to w a r y .

Z  d n ie m  1 s ty c z n ia  1975 r .  z a m ie ­
rz a  s ię  ró w n ie ż  ro z s z e rz y ć  na  w szy ­
s tk ic h  p o s ia d a c z y  p o ja z d ó w  m ech a ­
n ic z n y c h  d o b ro w o ln e  o b e cn ie  ubez­
p ie c z e n ie  a u to c a s c o  p r z y  o b n iż e n i»  
je g o  s ta w e k .

W Y S O K I S E JM IE !
Rząd zda je  sobie spraw ę z 

w p ły w u  p lanow anych  posunięć 
na rów now agę  p ie n ię ż n o -ry n k o - 
wą. L ic z y m y  się ze zw iększe­
n iem  pop ytu  na a r ty k u ły  żyw ­
nościowe o raz a r ty k u ły  p rze­
m ys łow e  trw a łe g o  uży tku , p rzy  
zm n ie jszen iu  spożycia n ap o jów  
a lkoh o lo w ych .

P odstaw ow y w n iosek dotyczy 
zatem  konieczności dalszego 
zw iększenia  s tarań  o ponadp la ­
now ą  p ro d u k c ję  i  dostawę 
w szys tk ich  tow arów , na k tó re  
w zrośn ie  popy t. Chodzi b ow iem
0 to, aby na ry n k u  w e w n ę trz ­
n ym  u trzym a ć  i u trw a lić  n ie  
ty lk o  g loba lną, lecz i  o d c in ko w ą  
rów now agę.

P O W T Ó R Z M Y  ra z  je szcze , iż  p ro ­
p o n o w a n e  p o s u n ię c ia  są w y ra z e m  
k o n s e k w e n c ji  w  r e a liz a c ji  za ło że ń  
na szeg o p r o g r a m u  s p o łe czn e g o . G os­
p o d a rk a  nasza r o z w i ja  s ię  dobrze», 
j e j  d y n a m ic z n y  i  z ró w n o w a ż o n y  
w z ro s t u z a s a d n ia  p o z y ty w n ą  o ce ną  
d o ty c h c z a s o w y c h  o s ią g n ię ć  i  p « rs -  
p e l t ty w  r o z w o jo w y c h  — oce nę , K tó ­
r a  le g ia  u  p o d s ta w  p la n u  na  ru fc , 
1374

B io rą c  po d  u w a g ę  ro z m ia r  i  z ło ­
żo n o ść  te g o ro c z n y c h  z a d a ń  spo łecz­
n o -g o s p o d a rc z y c h , rz ą d  p r z y g o to w a ł 
r o z w in ię t y  p ro g ra m  d z ia ła n ia .  N a ­
k re ś lo n e  w  ty m  p ia n ;e  z a d a n i«  
u t rw a le n ia  w y s o k ie j d y n a m ik i  p r z y  
u m o c n ie n iu  w e w n ę trz n e j i  z e w n ę trz ­
n e j ró w n o w a g i g o s p o d a rc z e j są  w 
ś w ie t le  a n a liz  i  p ro g n o z  w  p e łn i  
re a ln e .

W  n a s z y m  d z ia ła n iu  u w z g lę d n ia ­
m y  w n io s k i w y p ły w a ją c e  z b .e ź ą c e j 
a n a l iz y  m ię d z y n a ro d o w e j s y tu a c j i  
p o l i ty c z n e j i  g o s p o d a rc z e j. F u n d a ­
m e n t d a lszeg o  r o z w o ju  g o s p o d a rk i 
P o ls k i s ta n o w i re a liz a c ja  p r o g r a m «  
s o c ja l is ty c z n e j in te g r a c ji  g o s p o d a r ­
c z e j k r a jó w  R W P G , a p rze d «  
w s z y s tk im  r o z w ó j w s p ó łp ra c y  z na ­
s zym  g łó w n y m  p a r tn e re m  — Z w ią *  
k ie n i  R a d z ie c k im . O g ro m n e  zna cz«  
n ie  d la  da lszeg o  r o z w o ju  ty c h  s t«  
s u n k ó w  m ia ły  n ie d a w n e  r o z m o w y
1 s e k re ta rz a  K C  P Z P R  to w . E d w a r  
d a  G ie rk a  z s e k re ta rz e m  g e n e ra l­
n y m  K C  K P z l l  to w . U e o n id e m  B r e t  
n ie w e m .

W s z y s tk o  to  tw o r z y  m o c n e , e k «  
n o m ic z n e  i  p o l i ty c z n e  o p a rc ie  d i«  
p ro p o n o w a n e g o  p ro g ra m u  d o d a tk o ­
w y c h  r e g u la c j i  p ła c  i  z w ię k s z e n i«  
ś w ia d c z e ń  s o c ja ln y c h . C z y n n ik ie m  
ro z s t r z y g a ją c y m  o p o w o d z e n iu  ty c h  
a m b itn y c h  z a m ie rz e ń  s ta n ie  s ię  d «  
b re  w y k o n a n ie  te g o ro c z n e g o  p ia n a .  
R z e te ln a , z d y s c y p l in o w a n a , d o b rz «  
z o rg a n iz o w a n a  i r y tm ic z n a  p ra c *  
b y ła ,  je s t  i  b ę d z ie  ź ró d łe m  n a s z y c h  
o s ią g n ię ć  w e  w s z y s tk ic h  d z ie d z i­
n a c h  ż y c ia .  O n a te ż  s ta n o w ić  bę­
d z ie  g łó w n e  ź ró d ło  f in a n s o w a n i«  
p o s u n ię ć  s p o łe c z n o -e k o n o m ic z n y c h , 
k tó re  p rz e d s ta w il iś m y  W y s o k ie m «  
S e jm o w i z c a ła  o tw a r to ś c ią .

N ie c h  m i bę d z ie  w o ln o  w y ra z ić  
p rz e k o n a n ie , że n ie z w y k le  c e n n y  
e le m e n t naszeg o  d z ia ła n ia  ja k im  
je s t  k o r z y s tn y  k l im a t  p o l i ty e z n o -  
- s p o le c z n y , u k s z ta łto w a n y  d z ię k i ra  
a l iz a c ji  p o l i t y k i  w y ty c z o n e j p rz e *  
V I  Z ja z d  n a s z e j p a r t i i ,  w  d e c y d u ­
ją c y  sposób p rz y c z y n i s ię  d o  po ­
p a rc ia  p rz e d s ta w io n e g o  p ro g ra m «  I  
j  g o  s p ra w n e g o  u rz e c z y w is tn ie n ia  
p rze z  k la s ę  ro b o tn ic z ą  i  c a łe  nasz«  
s p o łe c z e ń s tw o .

W Y S O K I S E J M IE  !
Je s te ś m y  w  p e łn i p rz e k o n a n i,  z a ­

p ro p o n o w a n e  ro z w ią z a n ia  są w ła ś c ł-  
w e . Z e  ch o d z i o s łu szn ą  s p ra w ę , o  
o d c z u w a ln e  k o rz y ś c i spo łeczn e . S ą 
to  d e c y z je  g łę b o k o  u m o ty w o w a n e , 
o b lic z o n e  n ie  n a  k r ó tk o t r w a łe  e fe k ­
ty ,  le cz  n a  z w ię k s z e n ie  te m p a  rz e ­
c z y w is te g o  w z ro s tu  s to p y  ż y c io w e j 
na  d z iś  i  n a  ju t r o .  „ B ę d z ie m y  n a d a l —  
ja k  to  s tw ie r d z i ł  I  s e k re ta rz  K C  
P '¿P R  to w . E. G ie re k  na  I  K r a jo w e j  
K o n fe r e n c ji  P a r t y jn e j  — k o n s e k ­
w e n tn ie  d ą ż y ć  do  sy s te m a ty c z n e g a j 
p o w ię k s z a n ia  p la c  i  d o c h o d ó w  lu d ­
n o ś c i. J e s t to  n a c z e ln a  zasa da n a ­
s ze j p o l i t y k i  s p o łe c z n o -g o s p o d a r­
c z e j” .

Z w ra c a ją c  s ię  o a k c e p ta c ję  te go  
a m b itn e g o , n a k re ś lo n e g o  w  d u c h u  
u c h w a ł V I  Z ja z d u  p ro g ra m u  — w y ­
ra ż a m  g łę b o k ie  p rz e k o n a n ie , że 
S e jm  u d z ie l i  je d n o z n a c z n e j o d p o w ie ­
d z i n a  p y ta n ie , ja k ą  m a rn y  p ó jść  
d ro g ą  w  o m a w ia n y c h  d z iś  k w e ­
s tia c h . T o  z n a c z y  — c z y  m a m y  c o f­
n ą ć  s ię  p rz e d  n ie ła tw y m i z a d a n ia m i, 
ja k ie  w y n ik a ją  z te g o  w ie lk ie g o  p ro ­
g ra m u . c z y  te ż  p o w in n iś m y  o d w a ż ­
n ie  k ro e z y ć  d ro g ą  a k t y w n e j  r e a li ­
z a c j i  te g o  p ro g ra m u , d ro g ą  p r z y *  
s p ie szo n e g o  r o z w o ju  na sze j o jc z y z n y  
i  w z ro s tu  d o b r o b y tu  n a ro d u . <
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Współczesne dywagacje

Nieprzystosowani, zagrożeni?
Mo ż e m y  s i ę  b u n t o w a ć  

p rz e c iw k o  współczesności, 
c y w il iz a c j i i je j  n e g a ty w ­

n ym  aspektom , a le  nasz b u n t 
będzie  je d y n ie  gestem  b ezrad ­
ności -wobec z ja w is k  d la  p rze ­
cię tnego  cz ło w ie ka  n iezrozu m ia  
ły c h . W ych o w a n i w  w iększośc i 
w  d z iew ię tn a s to w ie czn e j k o n ­
w e n c ji k u ltu r y  i  e s te tyk i, nasze

m y w ła ś n ie  sp rzec iw em  wobec 
n iezrozum ia ło .ści o bo w ią zu ją ­
cych k o n w e n c ji, p ra w id e ł i k a ­
nonów , ja k ie  s tw o rz y ła  teo ria  
wzg lędnośc i, podzie lność a to ­
m ó w  i  e le k tro n iczn e  te c h n ik i 
ob liczen iow e .

fa rs a c h

je s t  .śm ieszn--. W y p a d a  
w a ż n ie  z a s ta n o w ić  s ię  n a d  ty  
ja k im  s to p n iu  o s ią g n ię c ia  n a u k i  i  
te c h n ik i ,  za s to s o w a n e  w  p ra k ty c e ,  
s ta ją  s ię  d la  lu d z k o ś c i n ie b e z p ie c z -

k o m e d ia c h  z n a u k o w y c h  j onej  d 0  n iezm ienności pojęć, w  szyb k im  czasie d o  tego, i ż  
po p p tw ie rd zo n ych  ic h  oo tych cza - c z ło w ie k  s tan ie  się p rze dm io - 
w  sową użytecznością . N ow e d z ie - tem  m a n ip u la c ji przez s iły , k tó  

d ż iny  n a u k i i te c h n ik i są dziś re  s tw o rz y ł po to , by m u  s łu ­
g i iw n ie  dom eną łu d z i m łod ych , ży ły , a le nad k tó r y m i n ie  po- 
p rężnych , d yna m iczn ych . D y n a ­
m ice  ic h  b ra k  je d n a k  często 
re f le k s ji,  a w y b itn e  u m ie ję tn o ­
ści spec ja lis tyczne , s ty m u lo w a -

D a w n ie j w s z y s tk o  b y ło  ta k ie  p r o ­
s te ! W  m a la rs tw ie  k s z ta łt  i  b a rw a  
o d p o w ia d a ły  r z e c z y w is to ś c i,  p ra w a  
f iz y k i  w y d a w a ły  s ię  n ie p o d w a ż a ln e .

t r a f i ł  zapanować.

o b y c z a je  te ż  a ż  t u  n a g le , w  w y m ia  ne je d n o k ie ru n k o w o , p row adzą  
n iep rzys to sow an ie  u zew n ę trzn ia  rz e  je d n e g o  p o k o le n ia , p r a w d y  u z n a  czasem do s y tu a c ji społecznie 

- - • • ne  za  o b ja w io n e  p rz e s ta ły  o b o w ią -  ;
zyW a ć , a n o w e  n ie  b a rd z o  p o t r a f i-  K O n l i lK iO w y ę n .  
m y  s o b ie  p rz y s w o ić .  I  j a k  t u  w ie ­
r z y ć  ś w ia tu , s k o ro  p r z y jd z ie  n a m  N ie  je s te ś m y  w  s ta n ie  z a h a m o w a ć  
n ie b a w e m  u c z y ć  s ię  od  n o w a  n ie  g e n e ra ln e g o  tre n d u  d o  tw o rz e n ia  
t y l k o  s y s te m u  m ia r  i  p o d s ta w o w y c h  w ie lk ic h  a g lo m e ra c ji ,  
w a r to ś c i,  a le  ta k ż e  c y b e r n e ty k i ,  bez w' s ta n ie  u c z y n ić  ż y c ic  w  n ic h  zno- 
k tó r e j  n ie  da  s ię  z ro z u m ie ć  o g r o m -  ś n ie js z e  i w  w ię k s z y m  s to p n iu  u- 
n ie  k o m p lik u ją c e j  s ię  w s p ó łc z e s n o -  w z g ię d n ia ją e e  ó w  p o d s ta w o w j

K a ro l Capek n ap isa ł przed 
w ie lo m a  la ty  „ In w a z je  jaszczu­
ró w ” ; coś z te j w iz j i  p rzedosta ­
ło  się także i do naszych cza­
sów , może w ię c  p rzysz ła  pora 
na re fle k s ję , skoro  jeszcze zna j 
d u je m y  się w  okres ie  p rze ło ­

m y  mu?...
A . W IE L U Ń S K I

Fiński cukier 
owocowy

U T R Z Y M U J Ą C E  S IĘ  p o g lą ­
d y  n a  te m a t  s z k o d liw e g o  
w p ły w u  s p o ż y c ia  c u k r u  n a  o r ­
g a n iz m  lu d z k i  o ra z  w z ro s t  za ­
p o tr z e b o w a n ia  n a  s y n te ty c z n e  
ś r o d k i s ło d zą ce  s p r a w i ły ,  że w  
F in la n d i i  p o d ję to  p rz e d  ła ty  
b a d a n ia  n a d  o t r z y m y w a n ie m  
n a  s k a łę  p rz e m y s ło w ą  c u k r u  
o w o c o w e g o , k t ó r y  je s t  s ło d s z y  
i  ja k o  c u k ie r  p r o s ty  le p ie j  
p r z y s w a ja n y  p rz e z  o rg a n iz m . 
U ru c h o m io n o  ju ż  p ie rw s z e  u -  
rz ą d z e n ie  p r o d u k c y jn e  o d u ­
ż e j w y d a jn o ś c i,  je d n o c z e ś n ie  
f iń s k ie  b a d a n ia  u d o w o d n i ły ,  
że s p o ż y w a n ie  c u k r u  o w o c o w e ­
g o  p o w o d u je  m n ie js z e  p o w s ta ­
w a n ie  k a m ie n ia  n a  u z ę b ie n iu , 
w ię k s z a  s iła  s ło d z ą c a  c u k r u  
o w o c o w e g o  u m o ż liw ia  s p o ­
rz ą d z a n ie  p r o d u k tó w  d ie te t y c z ­
n y c h  o n is k ie j  z a w a r to ś c i k a ­
lo r i i ,  a t y m  s a m y m  je s t  ou  
p r z y d a tn y  d la  osó b  s ta rs z y c h  
i . . .  o d c h u d z a ją c y c h  s ię .

N a s i d z ia d k o w ie  ra z e m  z C w o jd z iń  
s k in i  m o g li  s o b ie  p o d ś m ie w a ć  s ię  w

W IO S E N N E  m odele  ze 
sp o rto w e j k o le k c j i p a ry ­
skiego dom u m o d y  . A n d re  
L e d ou xa : d w ie  g a rso n k i z 
b ia łe j i  g ra n a to w e j g ab a r­
d y n y  oraz s ty liz o w a n a  szm i 
z je rk a . O bo w ią zu ją ca  d łu ­
gość — to  p rz y k ry te  k o la ­
na.

(C A F — A F P )

Z a  S p i ż o w ą  B r a m ą

Pluralizm doktryny kościelnej
G D Y  K o ś c ió ł rz y m s k o k a to ­

l ic k i  p o d e jm o w a ł w  o k re -
o k a z j i  o g ło s z e n ia  p rz e z  J a n a  n o rz ę d n y c h  p o d  w z g lę d e m  d y s p o -  

X X I I I  e n c y k l ik  „ M a te r  e t  M a g is t ra ”  n o w a n e g o  p o te n c ja łu  z w ią z k ó w  w y -  
o ra z  „P a c e m  in  t e r r is ” , z a p o c z ą tk o -  z n a n ir iw y c h , h ie ra r c h ia  k o ś c ie ln a  
w a n y  z o s ta ł ó w  t r u d n y  i  k o n t r o w e r -  o k a z u je  w z g lę d n ą  lo ja ln o ś ć  w o b e c  
s y jn y  p ro c e s . u s t r o ju .  N ie  p rz y p a d k ie m  na  W ęg­

rz e c h  c zy  w  J u g o s ła w ii  o d  d a w n a  
J a k  w ie lo k r o t n ie  p o d k r e ś li ł  te g o  ju ż  is tn ie ją  m n ie j  lu b  b a rd z ie j za - 

r o d z a ju  p o trz e b ę  p a p ie ż  P a w e ł V I  a w a n s o w a n e  p o ro z u m ie n ia  m ię d z y  
<m. in .  w  s w y m  l iś c ie  p a s te rs k im  p a ń s tw e m  s o c ja l is ty c z n y m  a K o ś c io -  
„O e to g e s im a  A d v e n ie n s ”  z r .  1972). -tera k a to l ic k im  i  W a ty k a n e m . W  
K o ś c ió ł k ie r u ją c y  s ię  c o ra z  b a r d z ie j in n y c h  k r a ja c h  s o c ja l is ty c z n y c h  

W bezruchu  s tan o w isk ie m  te o - p ra g m a ty z m e m  d o s to s o w 5rw a l sw e  m ie js ć o w  
re ty c z n y m . O d e n c y k lik i „R e ­
ru m  N o v a ru m ”  Leona  X I I I  z - .
końca  X IX  w . po czterdz ieśc i działać'» 
la t  p óźn ie j ogłoszoną e n c y k lik ę  
„Q u ad ro ge s im o  A n n o ”  P iusa 
X I ,  stosunek K ośc io ła  do św ia

p o n ty f ik a tu  pap ieża 
J a na  X X I I I  w y s iłe k  a da p to w a ­
n ia  s w e j d o k try n y  społeczno- 
p o lity c z n e j do n ow ych  re a lió w  
współczesnego św ia ta , dyspo­
n o w a ł je d n o lity m  i  za s tyg łym  __  _ _  _ _

d z ie d z in ie
s ta n o w is k o  w  k w e s t ia c h  s p o łe c z n o -  d o k t r y n y  p o d e jm u je  ró w n o le g łą  
p o l i ty c z n y c h  d o  s p e c y f ic z n y c h  w a -  k r y t y k ę  tz w . u s t ro ju  l ib e ra ln o - k a p i-  

w  k tó r v c h  w y p a d a ło  m u  ta o is tyczn e g o  i  tz w .  u s t ro ju  k o le k -  
d z ia ła ć  n a  ró ż n y c h  o b s z a ra c h  i  k o n -  ty w is ty c z n e g o . W  p o l i ty c e  a k t y w i -  
( y n c n ta c h . ż u je  s i ły  p o l i t y c z n o -k le ry k a ln e  po d

p re te k s te m  r o z w o ju  la ik a tu  k a to -  
W szę d z ie  ta m , g d z ie , j a k  n p . w  U ck ie g o .

, , „  , . r o z w in ię t y c h  k r a ja c h  k a p i ta l is ty ć z -  _
ta  k s z ta łto w a ł się na zasadzie n y c h ,' m im o  z a o s trz a ją c e g o  s ię  o g ó l-  J A K  w i d a ć , w  t e t  m o z a ic e  sy- 
a k c e o ta c ii zasad U s tro jo w y c h  rtego  k r y z y s u  s y s te m u , k a p i ta l iz m  tu a c y jn e j  b a rd z ie j n iż  d a w n ie j g ię t-  5 S 5 3 E L ,  u s iro jo w j cn o k | z y w a j  w z g | id n 5  u -y .a>ość. K oścM , k a . bo  d o s to s o w u ją c ą  s ię d o  w ie lo -
K d p i i d i i z m u .  p o d t rz y m y w a ł i  p o d t rz y m u je  s w o ją  ró ż n o ro d n y c h  w a r u n k ó w ,  d o k -

In te g r a c ja  K o ś c io .a  z „ s t r o je m  k a -  o w ^ S n l S ” ^ -
p i ta l is t y . z n y m  pu sz ta  t a k  d a le k o  ^ T c S S " ,  S w ś iy w a "  p rz e d  * r y n ą  p lu rs l is ty c s n a .

» je d n e j s t r o n y  -  p o l i t y c y  k u k o m a  , a ly  b ls k u p ó w  „  k r a jó w
s o c ja l is ty c z n y c h ,  b v  o k a z y w a li  ło -  Z D A J Ą C  s o b ie  s p ra w ę  z w ie lo -  
ja ln o ś ć  w o b e c  za sa d  u s t ro ju ,  w  k tó -  p o s ta c ió w o ś c i p ro c e s u  a k o m o d a c ji  

p r z y n a jm n ie j  w  s to p n iu  K o ś c io ła  d o  z ja w is k  ś w ia ta  w s p ó ł-  
d o  lo ja ln o ś c i s w y c h  k o -  czesn eg o , a ta k ż e  z te g o , cze m u

k le r y k a ln i  i  te o lo g o w ie  k a to l ic c y  
w y s tę p o w a li  p r z e c iw k o ,  w y w o d z ą ­
c y m  s ię  z o d le g łe g o  ś re d n io w ie c z a  ,
a k c e n to m  e le m e n ta rn e j s p r a w ie d i i -  n h n ,,
w o ś c i s p o łe c z n e j, a  z d r u g ie j  s t r o n y  -p  ■- 
z n a jd o w a li  s ię  w  a w a n g a rd z ie  id e o ­
lo g i i  a n ty s o c ja l is ty c z n e j.

T e g o  ro d z a ju  s ta n o w is k o  w o b e c  
ś w ia ta  in te g r u ją c e  d o k t r y n ę  k o ś c ie l­
n ą  z k o n c e p c ja m i,  n a jp ie rw  w o ln o -  
k o n k u r e n c y jn e g o .  a p o te m  m o n o ­
p o lis ty c z n e g o  k a p i ta l iz m u ,  n ie  u le -

z n a n e g o  z ja w is k a  p o d p o rz ą d k o w a n ia  
s tę p u ją c e g o  w  ta k ic h  k r a ja c h ,  

j a k  n p . N R F , U S A , F ra n c ja  
W ło c h y  ta m te js z e j h ie r a r c h i i  p a n u  
ją c e m u  ta m  s y s te m o w i s p o łe c z n e ­
m u . In a c z e j je d n a k  m a  s ię  ju ż  s y -  

f ia ty  w ię k s z e j s m ta m e  p r r e z  d t u f i t .  £ g Ł \ j W  " S S " ¿ S S S K  
g d z ie  k a p i ta l iz m  d a w n o  ju ż  u d o ­
w o d n i ł  s w o ja  z u p e łn ią  n ie p r z y d a t­
no ść . a k o n f l i k t y  k la s o w e  w y s tę p u ­
ją  w  p o s ta c i . s z c z e g ó ln ie  o s t re j 
g w a łto w n e j,  część  m ie js c o w e j h ie ­
r a r c h i i  a n g a ż u je  s ię  po  s t r o n ie  p rz e ­
c iw n ik ó w  s ta re g o  u s t ro ju .

lęg ów ' d z ia ła ją c y c h  w  u s t ro ju  k a c i -  z a ło ż e n ia c h  n ie k tó r y c h  id e o lo g ó w  
• •• • • • '¿j0  k o ś c ie ln y c h  s łu ż y ć  m a  te g o  ro d z a juta lis ty c z n y m , n a w ią z y w a ł o n

d z ie s ię c io le c ia  i  b y ły ,  rz e c z  ja s n ; 
n ie  d o  p o g o d z e n ia  z s y tu a c ją ,  w  
k tó r e j  s o c ja l iz m  z o rg a n iz o w a łb y  s ię  
ja k o  je d e n  z d w ó c h  ś w ia to w y c h  s y ­
s te m ó w  sD O łeeznvch . P o n ie w a ż  je d ­
n a k  w ła ś n ie  te g p  r o d z a ju  p o d z ia ł 
ś w ia ta  n a  d w a  s y s te m y  j  d w a  o b o ­
z y  z r o d z ił  s ię  w  r e z u lta c ie  I I  w o j ­
n y  ś w ia to w -e j i  z m ia n y  u k ła d u  s i ł  w  
ś w ie c ie . K o ś c ió ł i  W a ty k a n , c h cą c  
n ie  ch cą c , zm u s z o n e  b y ły  d o k o n a ć  
p rz e w a r to ś c io w a ń  w ie lu  p o ję ć  d o k ­
t r y n a ln y c h  i  a d a p to w a ć  s w o je  p o ­
ło ż e n ie  d o  o w e g o  d u a liz m u .

a d a p ta c ja ,  t y m  b a c z n ie j i  w n ik l i  
ś le d z ić  p o w in n iś m y  r o z w ó j p lu ra -  

CZy  l is ty c z n e j d o k t r y n y  K o ś c io ła  w  d z ie ­
d z in ie  sp o łe c z n e j. S tw -a rza ją c  za ra ze m  
bo d źce  u ła tw ia ją c e  p o s tę p o w o  z a a n ­
g a ż o w a n y m  k a to l ik o m  je szcze  pe ł_ 
n ie j  i  sze rze j w dączńć s ię  w' p ro c e s y  
b u d o w n ic tw a  s o c ja lis ty c z n e g o .

śc i?

A L E  chaos je s t ty lk o  p ozo r­
ny, n a to m ia s t rze czyw is ta  jes t 
nasza n iep rzystosow alność. I n ­
w a z ja  nowoczesnej te c h n ik i w  
każdą dz iedz inę  życia  d op ro w a ­
dzić m u s i do p rz e w a rto śc io w a ­
n ia  pog lądów , n aw e t w  z a k re ­
sie ta k  p ry m ity w n y c h  czynno ­
ści, ja k  gospoda rstw o  dom owe, 
p ra n ie , p ieczenie  itp .

r u n e k  s o e ja lis  
u k o w o - te c h n ic ; 
o d h u m a n iz o w a

J E D N Y M

/c z n c j  r e w o lu c j i  n a - 
i i e j : c z ło w ie k , 
ia te c h n ik a .
» jw ię k s z y c h  za g ro że ń

s n ó lcze sn o śc i je s t  m . in .  h a ła s . N ie  
s te ty ,  iz o la c ja  a k u s ty c z n a  m ie s z k a ń  
je s t  u  na s  p o ję c ie m  jeszcze  m a ło  
z n a n y m , n a sz  o rg a n iz m  je s t  p o  p r o ­
s tu  s k a z a n v  na  w c h ła n ia n ie  w  s ie ­
b ie  ta k ie j  i lo ś c i d ź w ię k ó w , k tó re  w y  
w o łu ją  w  n im  t r w a łe  z jn ia n y  o rg a ­
n ic z n e . W a lk a  z h a ła s e m  p rz e m y s ło ­
w y m  i  k o m u n a ln y m  w c h o d z i w  za ­
k re s  d z ia ła ń  o d p o w ie d n ic h  k o m ó re k  
rz ą d o w y c h . C o je d n a k  r o b ić  z h a ła ­
sem , k tó re g o  ź r ó d ło  t k w i  w  b r a k u  
k u l tu r y ?Elektronicznie programowana prał 

ka automatyczna to już m ini-kom pu­
ter, wymagający nie ty lko  rozumie- O C H R O N A  Środow iska  je s t 
nia jego funkcjonowania, aie i in - n ;e p om yś len ia  bez ochrony 
nego typu ku ltury , także zrozumie- j  • i  • , c *•'
„ ia  podstawowej' cechy rewolucji zd ro w ia  cz łow ieka , za ró w no  f i -  
naukowo-technicznej, jaką jest świa zycznegO, ja k  psychicznego. A -  
dome wykorzystanie rzeczy dla po- ta k  c y w il iz a c j i na to  d ru g ie  
żytku i pełnego rozwoju osobowości j_  : t t s.7P7ppAln ip in tp n -  człowieka. i  tu sprawa zaczyna się za ro w ie  je s t szczególn ie in ten  
komplikować. syw n y , m ó w i się naw e t, ze

w k ro c z y liś m y  w  w ie k  n e rw ic , 
M łod e  poko le n ie  le p ie j ro z u - n ie  p rz y g o to w a n i do obrony, 

m ie  ów  s p lo t zależności i ro z - O dsuw an ie  na p la n  da lszy tych  
ga łęz iony system  sprzężeń że w ła śn ie  d z ia łań  o b ronnych , 
z w ro tn y c h  n iż  p rze ds ta w ic ie le  także  w  sferze s tosu n ków  m ię - 
starsze j g en e rac ji, p rzyzw ycza - d zy lu d z k ic h , d op ro w a dz ić  może

L u d z ie  n a s z y c h  s c e n

TUZY PYTANIA...
Odpowiada Gustaw Holoubek

CIEKAWOSTKI ZE ŚWIATA
L IC Z B A  L U D N O Ś C I A M E R Y K I R O Z W O J B A S E N U  R Z E K I M E - 

Ł A C IN S K IE J  w y n o s i o b e c n ie  (s ta n  K O N G  w  In d o c h in a c h  b y ł  o s ta tn io  
p o ło w ę  b ie żą ce g o  r o k u )  308 m il io  p rz e d m io te m  o b ra d  m ię d z y  n a ró d  o-

n ó w . N a jw ię k s z y  n a  ty  
c ie  k r a j  —  B r a z y l ia  — 
m in  m ie s z k a ń c ó w , na d ru g im

k o n ty n e n -  w e j k o m is j i  e k s p e r tó w , w  s k ła d  
ia  ju ż  101 k tó r e j  w c h o d z ą  p rz e d s ta w ic ie le  La- 

K a m b o d ż y , S y ja m u  i W ie tn a
a j t lu je  s ię  M e k s y k  (p rz e s z ło  m u . P rz e d m io te m  o b ra d  b y ła  m .

5« m in  lu d n o ś c i) .  N a jw y ż s z y  w s k a ź ­
n ik  u ro d z e ń  (49 na  1 000 m ie s z k a ń ­
c ó w ) n o to w a n y  je s t  w  H o n d u ra s ie .

s p ra w a  p r o je k to w a n e j  d su d o w y  tra n s  
n d o c h iń s k ie j a u to s t r a d y  łą c z ą c e j 

p o s ia d a ją c y  d o s tę p u  d o  m o rz a
J e s t to  z a ra z e m  je d e n  z n a jw y ż s z y c h  L a o s  z p o lu d n io w o w ie tn a m s k im  p o r  

s k a ź n ik ó w  na  ś w ie c ie . D la  p o r ó w -  te m  S a jg o n .
n a n ia  — w  P o lsce  ro d z i s ię  co r o k u  
17 d z ie c i na  k a ż d y  ty s ią c  m ie s z k a ń ­
c ó w .

Z A C H O D N IO S Y B E R Y J S K IE

C Z E C H O S Ł O W A C K IE  S K L E P Y  O- 
B U W N IC Z E  s p rz e d a ją  w  b ie żą c  
s e zo n ie  je s ie n n o - z im o w y m  a ż  56 m o  
d ę l i  k o z a c z k ó w . I lo ś c io w o  b io rą c  

G Ł Ę B IE  N A F T O W E  ( k tó r e  d a ło  p o  je s t  to  a s o r ty m e n t  im p o n u ją c o  sze- 
ra z  p ie rw s z y  ro p ę  w  196C r .)  r ó w n o  r o k i .  J a k  p isze  je d n a k  „ R u d e  P ra  
p o  10 la ta c h , w  r o k u  1974, w y p r o d u ­
k u je  115 m in  to n  p ły n n e g o  p a l iw a .
E k s p lo a ta c ja  r o z w i ja  s ię  tu  s z y b -  p a s o w a n ie m  k o lo ru  o b u w ia  d o  p re -

j ,  n iż  z a k ła d a ją  p la n y  — ta k  n p .
od  r o k u  197...................  ..........
w y d o b y to
n a f to w e j p o n a d  p la n .

W  K A N A D Z IE  — B O O M  IN W E ­
S T Y C Y J N Y ': w e d łu g  o c e n y  m in is te r  
s tw a  p rz e m y s łu  i  h a n d lu , w a r to ś ć  K U  n a s ta ły  
p rz y s z ło ro c z n y c h  in w e s ty c j i  t y lk o  w  J a k  w y n ik a

to w a n e g o  fa s o n u . is tę p n y m
d z iś  w  z a g łę b iu  ty m  s e zo n ie  l ic z b a  w z o ró w  m a  u le c  

g ó rą  5 m łn  to n  r o p y  z m n ie js z e n iu , n a to m ia s t w in n a  p o ­
p r a w ić  s ię  ic h  u ż y tk o w o ś ć  i  z g o d ­
n o ść  z  p r e fe r e n c ja m i k l ie n te k .

D L A  P L A N T A T O R Ó W  K A U C Z U - 
o b e c n ie  le p sze  czasy , 

d a n y c h  m ię d z y n a ro
s e k to rz e  p r y w a tn y m  b ę d z ie  o p o n a d  d o w e j o rg a n iz a c j i  d o  s p ra w  ka u czu -
21 p ro c . w y ż s z a  n iż  w  r o k u  b ie ż ą ­
c y m . G ro s  n o w y c h  n a k ła d ó w  in w e ­
s t y c y jn y c h  z a s i l i  p rz e m y s ły  p rz e -

k u ,  ś w ia to w a  p r o d u k c ja  te g o  s u ro w  
c ią g u  9 m ie s ię c y  b r .  b y ła  

230 ty s .  to n  n iższa  o d  z a p o trz e b o w a -

Ig n a c y  K R A S IC K I n iu  z  r o k ie m  1973.

tw ó rc z e  — s u m a  ś ro d k ó w  w y a s y g n o  n ia .  S y tu a c ję  r a tu ją  je szcze  z a p a sy , 
w a n y c h  n a  ic h  ro z b u d o w ę  w z ro ś n ie  a le  m im o  to  c e n y  k a u c z u k u  n a tu -  

1974 r .  o o k . 4« p ro c . w  p o r ó w n a -  r a ln e g o  p o s z ły  w  ty m  r o k u  m o c n o

Jeszcze in n e  r e g io n y  ś w ia ta , 
m ia n o w ic ie  te ,  na  k tó r y c h  o d  w ie lu  
la t  p a n u je  i u m a c n ia  s ię  s o c ja liz m , 
s ta n o w ią  p r z y k ła d  k o le jn e j  e w o lu c j i  
d o k t r y n a ln e j.  T a k  w ię c  w  t j 'C h  k ra -  
ja c h  s o c ja l is ty c z n y c h , w  k tó ry c h  

P O D C Z A S  I I  S o b o ru  W a ty k a ń s k ie -  K o ś c ió ł k a t o l ic k i  n ie  je s t  z b y t  s i ln y  
g o  (1962—1965), a  je szcze  w c z e ś n ie j,  i  w y s tę p u je  ja k o  je d e n  z k i l k u  ró w -

Powrót do codzienności
PR ZE Z p ew ien  czas n ie  

b y ło  m n ie  na ty m  m ie j­
scu i  dziś, zgodnie z pew  

ną n iep isaną  k o nw e n c ją  dz ien ­
n ik a rs k ą  w y p a d a ło b y  nap isać 
iż w ró c iłe m  w ła śn ie  z d a le k ie j 
podróży (n a jle p ie j —  zagran icz 
nej), gdy tym czasem  po p rostu  
w ró c iłe m  „z  chorobow ego“ . Też 
podróż, ty le  że w  in n ą  stronę. 
J a k  p rzys ta ło  na o b y w a te la  no­
w ych , w sp an ia łych  czasów, ta k ­
że i  w  ty m  w o ja żu  tow arzyszy ­
ła  m i te le w iz ja . W n io s k i są ra ­
czej jednoznaczne —  im  d łuże j 
p rze byw a łe m  przed te le w iz o ­
re m , ty m  b a rd z ie j ro s ła  gorącz 
ka, co św iadczy je d n a k  n ie  ty le  
o w e w n ę trz n e j tem pe ra tu rze  
p ro g ra m ó w , ile  o m a łe j o d p o r­
ności n iże j podpisanego. Rekon 
wa lescencja  p rzeb iega ła  ju ż  jed

m n ie m a m , iż je ś li T V  czyn i w ie  
le  aby godnie  zam knąć m i ja ją ­
cy ro k , to  p ow inn a  ró w n ie  w ie ­
le  u czyn ić  d la  e fek tow nego  
„w e jś c ia ”  w  n ow y  okres. T y m  
b a rd z ie j że to  w ła śn ie  z m a łe ­
go e k ra n u  a pe lu je  s ię  do nas 
o d o b ry  s ta r t do n ow ych  zadań, 
o  now e  in ic ja ty w y , pom ysły ...

P o m ys łó w  to  nam  n ie  b ra k u ­
je  —  gorze j z re a liz a c ją  (cho­
ciaż np. p om ys ł p o le g a jący  na 
p re zen tow a n iu  w  D z ie n n ik u  T V  
ta n d e tn y c h  p iosneczek e s trad o ­
w ych  je s t re a liz o w a n y  s p ra w ­
n ie, a le s a ty s fa k c ji z tego ty le  
co i  n ic). Je ś li ju ż  o pom ysłach  
m ow a, to  na jlepsze  są te  n a j­
prostsze, n a jm n ie j w yd um an e . 
D o ta k ic h  za liczam  np. pom ysł 

o w y m i s z k la n k a m i w o d y  —  
w odą  „m ie d w ie ń s k ą ” ,

trze ch  s łow ach : „d o b rz e  się od ­
ż y w ia ć  i dużo snu” . Z  ty m  o - 
s ta tn im  n ie  b y ło  żadnych  k ło ­
potów ...

A  przecież, m im o  w sz y s tk ic h  jedną  
p rzyp ad ło śc i, coś n iecoś w id z ia  a d rugą  —  z odrzańską. P roste , 
łem . W id z ia łe m  w ię c  ko lo sa ln y  sugestyw ne w p ro w a dze n ie  do 
w y s iłe k  w s z y s tk ic h  re d a k c ji a - te m a tu  o b ud ow ie  ru ro c ią g u  
b y  p ro g ra m y  —  św ią teczn y  i znad M ie d w ia  (K ro n ik a  P om o- 
s y lw e s tro w y  w y p a d ły  ja k  n a j-  rza  Zachodniego  z ub. środy), 

n ak  znacznie s p o k o jn ie j, a p ew  o kaza le j (co się w  znacznej m ie -  N ib y  d rob iazg , a le  ja kże  „ te le -  
pozycje  w y w ie ra ły  ^wprost rze  uda ło ), w id z ia łe m  je d n a k  w iz y jn y ” , zu pe łn ie  n ie  o s iąg a l- 

zb aw ien n y  w p ły w  na ogó lną od ró w riie ż  n ie m ra w y  s ta r t w  p ie r  n y  d la  in n y c h  ś ro d ków  m aso- 
now ę organ izm u , re a liz u ją c ą  wszych  d n iach  nowego ro k u . wego p rzekazu . I  w ła śn ie  w  ta -  
się n a jsku te czn ie j d z ię k i s ta re j, N ie  w ie m  ja k  P aństw o , a le ja  k ic h  „d ro b iazg a ch ”  —  s iła  T V . 
w y p ró b o w a n e j m etodzie  le k a r -  osobiście p rz y w ią z u je  w ie lk ą
s k ie j,  a streszcza jące j s ię  w  w agę  do dobrego  p oczą tku  i  V O X

—  J A K O  a k to r  i d y re k to r  sto 
łecznego T e a tru  D ram a tyczne ­
go m u s i pan m ieć  w y rob io ne  
zdanie  o tea trze , oczyw iśc ie  te ­
a trze  przez duże „ T ” ...

—  T A K ,  o czyw iśc ie  —  m ó w i 
G us ta w  H o lo ub e k  —  i w ie  pan 
ró w n ie  dobrze ja k  ja , że te a tr  
na c a łym  św iecie , i  u  nas oczy­
w iśc ie , s k ło n n y  je s t do ciągłego 
re fo rm o w a n ia  pojęć o sobie sa­
m ym , o s w o je j fu n k c j i .  R e fo r­
ma ta ka  d z ięk i k o n k re tn y m  na ­
szym  w a ru n k o m , przebiegać bę 
dzie u  nas n ieco inacze j, n iż  
gdzie in d z ie j, a le  je j  ce l jes t 
id en tyczny . M u s i ona znaleźć 
ta k ie  ro zw ią za n ia , k tó re  by z 
dotychczasowego P rze ds ię b io r­
s tw a  Usługowego, ja k im  w  no­
m e n k la tu rz e  u rzę do w e j je s t 
tea tr, u c z y n iły  in s ty tu c ję  a r ty ­
s tyczną tw o rzącą  sz tukę  i tw o ­
rzącą a rty s tó w  na u ż y te k  te j 
sz tuk i.

Z a ś  u k s z ta łtu je  s ię  o n a  n a  p e w n o  
• w  d z ia ła n iu ,  w  z d e rz e n iu  o p in i i  i 
c e n a tu  p a ń s tw o w e g o  z o p in ią  ś ro d o ­
w is k  tw ó rc z y c h . M o j'e  s k ro m n e  oso 
b is te  z d a n ie  n a  te n  te m a t p o le g a  na  
p rz e ś w ia d c z e n iu , że n a le ż y  c z y m  
p rę d z e j w ró c ić  do  a k to r a  i  u c z y n ić  
w s z y s tk o  a b y  p r z y w r ó c ić  sce n ie  j e ­
go  s i lę  o d d z ia ły w a n ia . U w a ż a m  t< 
za w a ż n e  w  m o m e n c ie  k ie d y  a k to r  
w  te a trz e  d z is ie js z y m  c z u je  s ię  ni« 
co  z a g u b io n y , k ie d y  s t r a c i ł  p o c z u ­
c ie  o d p o w ie d z ia ln o ś c i za  w ła s n ą  
tw ó rc z o ś ć  n a  rze cz  in ic ja t y w  re ż y ­
s e rs k ic h  s p ro w a d z a ją c y c h  je g o  fu n k  
c ję  d o  r o l i  m e c h a n ic z n e g o , często  
b e zd u szn e g o  n a rz ę d z ia .

—  N asze  te a t r y ,  s z c z e g ó ln ie  w a r ­
s z a w s k ie , p o s ia d a ją  w  s w y c h  n a z ­
w a c h  z a z w y c z a j p r z y m io tn ik .  T e a tr ,  
k tó re g o  je s t  p a n  d y r e k to r e m  i  k ie ­
r o w n ik ie m  a r ty s t y c z n y m  je s t  „ D r a ­
m a ty c z n y ” . C z y  to  p a n a  d o  czegoś 
z o b o w ią z u je ?  M ó w ią c  in a c z e j ja k ą  
p r o w a d z i p a n  p o l i t y k ę  r e p e r tu a r o ­
w ą?

Je s te m  e n tu z ja s tą  p o e z j i .  A  w  
te a tr z e  —  p o e z ji d ra m a ty c z n e j.  W o ­
lę  w ię c  M ro ż k a  3 G o m b ro w ic z a  n iż  
Z a p o ls k ą , b l iż s z y  m i je s t  C zech ow  
n iż  G o rk i .  S p e c ja ln ie  m ó w ię  tu  o 
a u to ra c h  p is z ą c y c h  r .o z ą ,  a b y  p o d ­
k r e ś l ić  o  có  m i c h o d z i. N o  i  o c z y ­

w iś c ie  k la s y k a ,  zaw sze  ż y w a . w  k a ż ­
d y m  czas ie , d a ją c a  s ię  p o k a z a ć  w  
w e r s j i  in te r e s u ją c e j,  sp o łe c z n ie  a k tu  
a ln e j.  N io s ą c a  w  s o b ie  n ie p r z e m ija ­
ją c e  w a r to ś c i p o z n a w c z e  i  fo rm a ln e .

—  C h c ie lib y ś m y  za d a ć  p a n u  je s z ­
cze p y ta n ie  o  p a ń s k ie j d ro d z e  a r t y ­
s ty c z n e j.

— O d  27 la t  je s te m  ń a  sce n ie . C zu 
ję  s ię  p rz e d e  w s z y s tk im  ą k to r e m  te ­
a t r a ln y m ,  i  to  c h y b a  \v s ż y s lk o . M o ­
ja  d fo g a  a r ty s t y c z n a  p rz e b ie g a ła  
b a rd z o  z w y c z a jn ie  S k o ń c z y łe m  szlco 
łę  te a t r a ln ą  w  K r a k o w ie ,  g ra łe m  w  
K a to w u c a c h , a o d  1958 r .  je s te m  w  
W a rs z a w ie . N ie d łu g o  re ż y s e ro w a ć  
bę dę  f i lm o w e g o  „M a z e p ę ” , w e d łu g  
S ło w a c k ie g o . S c e n a riu s z  n a p is a łe m  
sam .

R o z m a w ia ł —  S t. Z D A N O W IC Z  

F o to  —  Z b . M A T U S Z E W S K I

Pół serio — pół żartem

mif-HOROSKOP
COd 20. I. — 26. I. 1974)

Ą  S T R O L O G IA , k tó ra  p rz y -
- ^ s z ła  do E u ro p y  z dorzecza 

E u fra tu  i  T y g ry s u  za pośred­
n ic tw e m  E g ip tu , G re c ji i  R zy­
m u  —  ą częściow o i  A ra b ó w  o - 
k u p u ją c y c h  P ó łw ysep  Ib e ry j­
s k i —  n ie  b y ła  je d y n ą  „n a u k ą ”  
o w p ły w ie  K osm osu na  życie 
z iem skie . R ó w n ież  s ta ro ż y tn i 
m ieszkańcy  In d i i  i  C h in  s tw o ­
r z y l i  system y as tro log iczne. U -  
cz y n iła  to  także  d aw na  in d ia ń ­
ska ludność  obecne j G w a te m a li, 
H o nd u ra su  i  p o łu d n io w o -w s c h o  
dn iego  M e k s y k u , M a jo w ie .

M ie s z k a l i  o n i  ta m  od  X I  w ie k u  p . 
n .e . d o  V I  w ie k u  n .e ., a r o z k w i t  
ic h  p a ń s tw a  p r z y p a d ł n a  p ie rw s z e  
s tu le c ie  n a s z e j e r y .  D o p ie r o  w  1947 
r o k u  a rc h e o lo g o w ie  o d k r y l i  w  d ż u n  
g l i  J u k a ta n u  r u in y  n a jw ię k s z e g o  
m ia s ta  M a jó w ,  C h ic h e n - I tz a ,  p o ­
ś r o d k u  k tó re g o  z n a jd o w a ło  s ię  p o ­
tę żn e  o b s e r w a to r iu m  a s t ro n o m ic z n e  
z o k n a m i z w ró c o n y m i w  p r o s te j l i ­
n i i  n a  g łó w n e  g w ia z d o z b io r y .  R ó w ­
n ie ż  w  ś w ię ty m  m ie ś c ie  M a jó w ,  Pa 
le n q u e  s ta ła  w y s o k a  w ie ż a  do  o b ­
s e r w a c j i  c ia ł  n ie b ie s k ic h .

A s t ro lo g ia  o d e g ra ła  z a s a d n ic z ą  r o ­
lę  w  tw o r z e n iu  s ię  c y w i l i z a c j i  l u ­
d ó w  ś r o d k o w o a m e r y k a ń s k ic h : p o ­
b u d z a ła  o n a  c ie k a w o ś ć  i  r o z w i ja ła  
w ie d z ę  o ż y c iu .  U  p o d s ta w  s y s te m u  
a s t ro lo g ic z n e g o  M a jó w  le ż a ło  p rz e ­
ś w ia d c z e n ie , że b o g o w ie  są je d n o -r 
cześn ie  c ia ła m i a s t r a ln y m i,  l ic z b a ­
m i i  z ja w is k a m i m e te o r o lo g ic z n y m i.  
N a js ta rs z y  k a le n d a r z  M a jó w  o p ie ra  
s ię  na  r a c h u b ie  k s ię ż y c o w e j:  p o ­
w s ta ł o n  m ię d z y  1415' i  15T4‘  d łu ­
g o ś c i g e o g r a f ic z n e j.  D o w ie d z ie l iś m y  
s ię  o ty m  z n ie z w y k le  s k r u p u la t ­
n y c h  n o ta te k  M a jó w  o z ja w is k a c h  
k l im a ty c z n y c h  i  a s t ro n o m ic z n y c h .  
R a c h u b a  czasu  b y ła  ic h  fe ty s z e m . 
W s z y s tk ie  in s k r y p c je  w  k a m ie n iu  i  
o g ro m n a  część b u d o w n ic tw a  ś w ie c ­
k ie g o  i  s a k ra ln e g o , o b o k  f u n k c j i  
u ż y t k o w y c h ,  s łu ż y ła  l ic z e n iu  u p ły ­
w a ją c y c h  la t .  N o w e  o b ie k ty  w z n o ­
szo n o  w  r ó w n y c h  o d s tę p a c h  p ię c io - ,  
d z ie s ię c io -  i  d w u d z ie s to le tn ic h .  T a k  
z w a n y  „ w i e lk i  r a c h u n e k ”  (e u e n ta  
la r g a )  o b e jm o w a ł o b s e rw a c je  n ie ­
b io s  i  w y l ic z e n ia  a s t ro n o m ic z n e  z 
o k o ło  374 440 la t  p o d z ie lo n y c h , na  
o k r e s y  c y k l ic z n e .  M a jo w ie  w ie r z y ­
l i ,  że p r z y  k o ń c u  k a ż d e g o  z n ic h  
m oże  z a w ła d n ą ć  ś w ia te m  s tra s z l iw a  
g ro z a , p o g rą ż a ją c  go  w  w ie c z n y c h  
c ie m n o ś c ia c h . G d y  w ię c  z b l iż a ła  s ię 
fa ta ln a  d a ta . s k ła d a l i  b o g o m  k r w a ­
w e  o f ia r y  lu d z k ie ,  a b y  ic h  p rz e b ła ­
g a ć  i  z a p e w n ić  u t r z y m a n ie  k o s m ic z ­
ne go  p o rz ą d k u  n a  n ie b ie  i  Z ie m i.

A  O T O , c o  na s  cz e k a  w  n a jb l iż ­
s z y m  c y k lu  ty g o d n io w y m .

. _____ 3 A R A N  21.3—20.4: P rz e j-
! ś c io w e  n ie p o ro z u m ie n ia  w  
r o d z in ie  n ie  b ę d ą  m ia ­
ł y  w p ły w u  n a  u re g u ­
lo w a n ie  w a ż n e j s p ra w y .

I B Y K  21.4— 21.5: Jeszcze 
tro c h ę  c ie r p l iw o ś c i : tw o je  
z a w o d o w e  p la n y  n ie b a ­
w e m  n a b io rą  ro z p ę d u .
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B L IŹ N IĘ T A  22.5— 21.6: N ie ­
o c z e k iw a n e  w y d a rz e n ie  
p rz y s p ie s z y  r e a liz a c ję  tw o  
ic h  z a m ia ró w .

R A K  22.6—22.7: R az  je s z ­
cze d o k ła d n ie  za s ta n ó w  
s ię  n a d  n o w y m i p r o ­
p o z y c ja m i w  p r a c y .

L E W  23.7— 23.8: J e ś li o b a ­
w ia s z  s ię , że tw o ja  d e ­
c y z ja  z n ó w  w y w o ła  za ­
d ra ż n ie n ia  w  r o d z in ie  — 
z r e z y g n u j z n ie j .  lu b  o d ­
łó ż  n a  p ó ź n ie j.

P A N N A  24.8— 23.9: N ie  p o ­
w in ie n e ś  s ię  ro z w o d z ić  
n a d  p rz y k r o ś c ią ,  k tó r a  c ię  
s p o tk a ła  w  p r a c y :  im  p rę  
d ze j t y  i  k o le d z y  o n ie j  
z a p o m n ic ie , t y m  le p ie j

W A G A  24.9— 23.10: P o zna sz  
łu d z i,  k tó r z y  p o w in n i  o -  
d e g ra ć  d o ść  is to tn ą  ro lę  
w  tw o im  ż y c iu .

S K O R P IO N  24.10— 22.11: 
T w o je  z łe  s a m o p o c z u c ie  
to  n ic  in n e g o , j a k  p r z e j­
ś c io w e  z m ę cze n ie .

*

r ł

S T R Z E L E C  21.11—21.12: 
S zcze ro ść w o b e c  n a j­
b liż s z e j o s o b y , szcze re  
» p o jrz e n ie  n a  s ie b ie  i  s w o  
je  p o s tę p o w a n ie  —  to  
k lu c z  do  ro z w ią z a n ia  g n ę ­

b ią c e g o  c ię  a k tu a ln ie  p ro b le m u .

K 0 Z I0 R 0 2 E C  22.12—20.1: 
D u ż e  o ż y w ie n ie  to w a r z y ­
s k ie . W ś ró d  n o w o  p o zn a ­
n y c h  osób, je d n a  lu b  d w ie  
o d e g ra ją  d o ść  w a ż n ą  ro lę  

tw o im  ż y c iu  z a w o d o ­
w y m .

W O D N IK  21.1— 18.2: B y ć  
m oże  z d e n e rw u ją  c ię  n ie ­
o c z e k iw a n e  p re te n s je  ze 
s t r o n y  b l is k ie j  o s o b y , je d ­
n a k  w s z y s tk o  s k o ń c z y  s ię  
p o m y ś ln ie .

R Y B Y  19.2— 20.3: DOŚĆ ju ż  
d łu g o  c ze ka łe ś  n a  „ w ie l ­
k ą  szansę” ; n ie  le k c e w a ż  
m n ie js z y c h , k tó re  lo s  
w k ró tc e  c i p o d s u n ie .

I r e n a  K A C P E R

Krzyżówka nr 3
P o z iłm io :  1. M a ła  rz e c z k a , s tru g a , 

4. S z n u r  m u s z e le k  u ż y w a n y  p rze z  
In d ia n  A m e r y k i  P łn .  ja k o  z a p is  w ia  
d o m o ś c i, ś ro d e k  p ła tn ic z y  i  in n e ,  6. 
M ia s to  p o w ia to w e  w  w o j .  k r a k o w ­
s k im ,  7. P o z o s ta ło ś ć , 8. Ż ą d l i,  9. 
S t rz e le c  p ie s z y  w  a r m i i  K s ię s tw a  
W a rs z a w s k ie g o , 12. C za so p ism o  p o ­
ś w ię c o n e  m o d z ie , 16. P a ń s tw o  w  A -  
m e ry c e  P łd .,  17. U c z e s tn ic tw o , w s p ó ł 
d z ia ła n ie  20. Im ię  m ę s k ie , 22. M ia ra  
g r u n tu ,  23. S za ta  m ę s k a  n o szo n a  
p rz e z  s ta ro ż y tn y c h  G r e k ó w , 24. 
D z ie ln ic a  W a rs z a w y , 25. D a w n a  
z a m k n ię ta  f o r t y f i k a c ja  p o lo w 'a  p r z y  
s to s o w a n a  do  s a m o d z ie ln e j o b ro n y , 
26. O rs z a k , ś w ita .

P io n o w o :  2. B l is k a  k re w n a .  3. 
D rz e w o  l iś c ia s te . 4. Z a k r ę t ,  5. D ę ty  
b la s z a n y  in s t r u m e n t  m u z y c z n y , 10.

R o z c z a ro w a n ie , 11. S p rz ę t r y b a c k i  
(1. ra n .) ,  13. G a tu n e k  s o k o ła , 14. 
G łó w n a  tę tn ic a  c ia ła , 15. J e d n o s tk a  
m o c y , 18. P o d o d d z ia ł ro z p o z n a w c z y , 
19. S a m ic a  je le n ia  lu b  d a n ie la ,  20. 
C zęść tw a r z y ,  21, P o s p o lit y  c u k ie ­
r e k .

R o z w ią z a n ia  p r o s im y  n a d s y ła ć  ( w y ­
łą c z n ie  n a  k a r ta c h  p o c z to w y c h )  p o d  
a d re s e m  r e d a k c j i  — p i .  H o łd u  P r u ­
s k ie g o  8, 70-550 s z c z e c in , w  te rm in ie  
1 0 -d n io w y m , z  d o p is k ie m  „ K r z y ż ó w ­
k a  n r  3” .

P o z io m o :  fe ty s z , o p ie k a , t a r k i ,  
S o p o t, u c z ta , g a z ik , ż u p a n , s z p a c h - 
ló w k a ,  d o rs z , O sm a n , m in u s , o c z k o , 
T r o k i ,  E re w a n , S p a rta .

P io n o w o :  fa ty g a , s t iu k ,  pa saż , a n ­
te n a , g rz e e h o tn ik ,  im p a s , u r w is ,  
Z d r o je ,  „ E n e id a ” , z m o w a , os tęp .

N a g ro d y  k s ią ż k o w e  w y lo s o w a l i:  
W . S m ig o w s k i —  S zcze c in , u l.  M . 
R e ja  20/4, D . B o b ik  — C ho szczn o , 
u l .  K o s s a k a  76/9 i  J . T o m i ło  —  
S zcze c in , u l .  O f ia r  O ś w ię c im ia  8/157;

N a g ro d y  d o  o d e b ra n ia  w  r e d a k c j i ,  
H I  p . , p o k .  53.

P o z io m o :  fu z ja ,  h y d r a ,  fo l ia ,  t u ­
sza , „T o s e a ” , „b ie d e rm e ie r ,  k i te l ,  
S o f ia ,  M e k k a , p ro c a , lo to s .

P io n o w o :  o fe r ta ,  g z y , m a f ia ,  c h a r t ,  
o d a , m a n g a n , e le k t r o n ik a ,  S w if t ,  
s z e lf ,  s k a rp a , ja ro s z , L e m a n , s k a la , 
m o c , e ta .

N a g ro d y  rze czo w e  u fu n d o w a n e  
p rz e z  P Z U  w y lo s o w a l i : Z .  R u s in o -  
w ic z  — S zcze c in , u l.  D łu g o s z a  18/6 
.— n a r z u ta  n a  ta p c z a n , W . J a k u b o w ­
s k a  — S zcze c in , u l.  C h o d k ie w ic z a  
3/13 — to re b k a  d a m s k a , M . M ło d z ik
—  S zcze c in , u l.  M a łk o w s k ie g o  20/2
— b u d z ik ,  M . B y r s k a  — S zcze c in , u l .  
9 M a ja  6/38 — w a z o n ik  o z d o b n y , D . 
S tą p o r  — N o w e  S liw n o . p o w . G r y f i ­
ce  — c u k ie rn ic a  m e ta lo w a  i  W . B o ­
r u c k a  — D ę b n o . u l.  W ie s ła w a  18c/10
—  ta le r z  o z d o b n y .

N a g ro d y  p r o s im y  o d b ie ra ć  w  re ­
d a k c j i  (z a m ie js c o w y m  w y ś le m y  p o ­
c z tą ) ,  I I I  p . p o k . 55 w  g o d z . o d  10 
d o  14.

HH.Kirst Skazani

( T y tu ł  o r y g in a łu :  V e rd a m m t tu m  E r fo lg )

Przełożyła: Brygida Jodkowska
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Santos p o w ita ł m n ie  na lo tn is k u . S pęd z iliśm y  d łu g i w ie ­
czór na fach o w ych  rozm ow ach, a następnego d n ja  p rzed  
p o łu d n ie m  s ie dz ia łe m  ju ż  n ap rz e c iw k o  Kordesa, ta k , ja k  so­
b ie  tego życzy łem . Santos czu w a ł pod d rz w ia m i. U d a ło  m u  
się  za pe w n ić  m i d w ie  god z in y  s p o k o jn e j ro z m o w y .

A  w y s ta rc z y ło  n iespe łna  trzyd z ie śc i m in u t ! ”
R ozm owa ra d c y  D iirre n m a ie ra  z  J ü rg en em  T . ,  a u to re m  

książek na tem at k ry m in a lis ty k i,  cieszących  s ię  uznan iem  
na m ię d z y n a ro d o w y m  ry n k u .

R ozm ow ę tę  zap isa ł i  p rze cho w a ł w ś ró d  sw o ich  ro b o ­
czych p a p ie ró w  J ü rg e n  T.

D ü rre n m a ie r : „U rz ę d n ic y  też są lu d ź m i —  z  w s z y s tk im i 
ich  b łęd a m i, s ła bo śc ia m i i  m a n ka m e n ta m i. N a jczę śc ie j s ta ­
ra ją  się być  o b ie k ty w n i, a le  w c ią ż  u le g a ją  sw o im  u prze ­
dzen iom , m rzon kom , p o w z ię ty m  z g ó ry  p o ję c ie m  ła d u ” .

J ü rg e n  T .: „A le  to  chyba  n ie  znaczy, że się p an  z g ó ry  
p og od z ił z  m o ż liw ośc ią  p o p e łn ien ia  p o m y łe k  sądow ych? ”

L h ir re n m a ie r: „G d y b y m  ta k  m y ś la ł, to  b ym  tu  n ie  sie­
d z ia ł. A le  n ie  m am  z łudzeń  co do lu d z k ic h  i  aż n a zb y t lu d z ­
k ic h  cech osób z naszego śro d ow iska . T rze b a  o ty m  stale  
p am ię ta ć  — ty lk o  w  te n  sposób m ożna u n ik n ą ć  w ie lu  rze ­
czy. P rzyzn a ję , że n ie  w szys tk iego . W iem  je d n a k , że w śród  
stu  sp ra w , w y g lą d a ją c y c h  z pozo ru  na to, że się je  da za­
ła tw ić  w  o p a rc iu  o czystą  ru ty n ę  n ag le  zdarza  się jedna , 
k tó ra  n a iv e t n a jb a rd z ie j zaha rtow anego  fu n k c jo n a riu s z a  po­
l i c j i  k ry m in a ln e j zm usza do bardzo  lu d z k ic h , zaangażow a­
n ych  re a k c ji.  N ie  m ogę w p ra w d z ie  c a łk o w ic ie  z lik w id o w a ć
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ty c h  re a k c ji —  ta k  ja k  n ie  m ogę z lik w id o w a ć  uprzedzeń, 
czy n aw e t n ie n a w iś c i —  na p rz y k ła d  do o k re ś lo n ych  w a rs tw  
społecznych. A le  m ogę je  dostrzec  —  a b y  p o te m  je  k o n tro ­
lo w a ć ” .

J ü rg e n  T .: „ I  je s t pan  zdan ia , że n a w e t w  p a ń s k im  o to ­
cze n iu  n ik t  n ie  je s t w o ln y  od tego ro d z a ju  sk łonnośc i? ”  

D ü rre n m a ie r : „N a w e t ja  n ie  —  i  B ra u n  też n ie , je ś li pan  
m a w ła śn ie  je go  na m y ś li. Może je d y n ie  K e lle r .

„P a n  chyba  p o m y lił d rz w i, p an ie  K e l le r ! ”  w o ta ł areszto ­
w a n y  w  M a d ry c ie  su te n e r K ordes. „ C hyba  n ie  p rz y je c h a ł 
pan tu  sp ec ja ln ie  do m n ie . A  może?”

„W y łą c z n ie  do pana”  z a p e w n ił u p rz e jm ie  K e lle r .  Z acho­
w y w a ł się w  c e li ta k , ja k b y  b y ł w  d om u. O tw o rz y ł, k ra n  nad  
u m y w a lk ą , n a p ił się z rę k i tro c jię  w o d y , s k in ą ł g ło w ą  z za­
dow o le n iem . Z b a d a ł fach o w o  sp rę żyny  m a teraca  i  u s ia d ł na 
łó żku . N ie  spuszczał p rz y  ty m  oka  z ko rd esa , k tó r y  o b ja w ia ł 
coraz w ię k s z y  n iep o kó j.

„P a n ie !”  W y k rz tu s ił, zd en e rw o w an y  „z  panem  n ie  chcę 
m ieć  n ic  do  czyn ien ia . Z w ło k i  —  to  n ie  m ó j re s o rt!”

„W y s ta rc z y , żeby pan  ty lk o  z w ie trz y ł coś tak ieg o  —  a ju ż  
b ie rze  pan  n og i za pas, p ra w d a ?”

„W  s tu  p rocen tach . Pan m n ie  zna” .
„M y  się z n a m y ” , p o w ie d z ia ł ła godn ie  K e lle r .
S p o tk a li się ju ż  w ie le  ra z y : z  pow odu  p a ru  nap ad ó w  na 

p ija n y c h  do  n ie p rz y to m n o ś c i lu d z i, m a ją cych  p rz y  sobie  
w ię kszą  go tów kę, z  p ow o d u  za bó js tw a  w  a fe k c ie  i  w reszc ie  
z pow o d u  znęcania, się nad  pew ną p ro s ty tu tk ą  p rz y  użyc iu
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ż y le tk i.  W  ty m  o s ta tn im  w y p a d k u  K o rde s  b y ł p rz e s łu c h iw a ­
n y  je d y n ie  to  ch a ra k te rze  św iadka .

K e l le r  zawsze tra k to w a ł K o rde sa  w ła ś c iw ie . K o rd e s  czu ł 
się  z ro zu m ia ny . A  to  ro d z i wdzięczność.

„A le  je dn o  p o w ie m  pan u  od razu , p an ie  K e l le r :  g dyb y  
pan p ró b o w a ł zabrać  m n ie  stąd, to  będę m ilc z a ł ja k  g ró b  —  
n a w e t p rzed  panem . To, co m i się tu  zarzuca, odsiedzę na 
je d n y m  p ó łd u p k u . N ie  tęskn ię  do M o n ach iu m , proszę pana! 
T a m  m i za bardzo  ś m ie rd z i” .

„S za nu ję  p ań sk i su b te ln y  w ęch, a le  może pan  być  pew ien , 
że w ca le  n ie  m am  z a m ia ru  zagarnąć pana d la  n iem ie ck ieg o  
w y m ia ru  s p ra w ie d liw o ś c i. C h c ia łb y m  ty lk o , k ie ru ją c  się 
n ie m a l o sob is tym  za in te re sow an ie m , żeby m i pan  coś w y ­
ja ś n i ł” .

„N a  tem a t m o rd e rs tw a  p rz y  u lic y  V  33, p raw da?  A le  ja  
n ie  m a m  z ty m  n ic  w spólnego! J a k  pan  Wie, w y je ch a łe m . 
A k u ra t  w  samą porę ” .

K orde s  zn ow u  ża rto w a ł. Je ś li K e l le r  pow ied z ia ł, że n je  bę­
dzie  p ró b o w a ł go s tą d .¿abrać, to  d o trz y m a  s łow a. Kordes  
u s ia d ł obok  fu n k c jo n a riu s z a  p o lic j i  k ry m in a ln e j i  s k in ą ł m u  
zachęcająco g łow ą , co m ia ło  w y ra ź n ie  znaczyć: no  w ięc, 
n iech  p an  s trze la  —  co m a m  panu  w y ja ś n ić ?”

„C h c ia łb y m  coś w ię c e j w ie d z ieć  o zb io rze  adresów , g ro ­
m adzonych  przez b y łą  pańską  p rz y ja c ió łk ę . O  ile  pana  
znam , B ra u n o w i p o w ie d z ia ł p an  ty lk o  to, co n a jko n ie czn ie -  
sze. A le  ja  chcę w iedz ieć  w szys tko . A  w ię c  —  te n  sp is a d re ­
sów , b y ł —  ja k  p rzypuszczam  — p a ń s k im  pom ysłem . S w o­
jego  ro d z a ju  d o k u m e n ta c ja : d z ień  po d n iu , godzina  i  cena. 
I  oczyw iśc ie  n azw iska  gość* —  w szys tko  w  ce lu  zebran ia  
p ó ź n ie j e w e n tu a ln ie  k a p ita łu ” .

(c. d. n .)
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Piłkarski turniej otwarcia sezonu

64 zespoły wystartują
da walki o trofeum „Kuriera“

L IS T A  ZG ŁO SZEŃ  V I I  Piłkarskiego T u rn ie ju  O tw arcia  Se- d n iu  będziem y iu ż  zn a li 4 na j-
tegorocznego

S P -1 0  gosp oda rzem

U C Z E S T N IC Y  k o la r s k ie j  s z k o ln e j 
l i g i  p r z e ła jo w e j z a k o ń c z y l i  ju ż  zma-*. 
g a n ia  o  t y t u ł  d r u ż y n o w e g o  m is t rz a  
S zcze c in a . M ło d z i k o la rz e  n ie  ro z ­
s ta l i  s ie  je d n a k  ze s w y m i o p ie k u n a ­
m i  z M K S  O g n iw o  i  SO S. W  o k r e ­
s ie  f e r i i  z im o w y c h  m ło d z ie ż  u c z e s t­
n ic z y ła  w  z im o w is k u  z o rg a n iz o w a ­
n y m  w  S P -ll) . S z k o ła  ta  n ie p r z y ­
p a d k o w o  z o s ta ła  g o s p o d a rz e m  z im o ­
w is k a . T o  w ła ś n ie  uczn ic ^w ie  z 
„ d z ie s ią tk i “  z w y c ię ż y l i  w  c y k l ic z ­
n y c h  w y ś c ig a c h . K o le jn ą  im p re z ą  w  
SP-10 bę d z ie  p o n ie d z ia łk o w e  u r o ­
c z y s te  z a k o ń c z a n ie  l ig i ,  p o d cza s  k tó ­
re g o  w rę c z o n e  zo s ta n ą  n a g ro d y  i 
d y p lo m y ,  a ta k ż e  t r iu m fa t o r z y  
c ro s s u  r o z e g ra ją  w y ś c ig i n a  r o l ­
k a c h .

P o c z ą te k  im p re z y , n a  k tó rą  o rg a ­
n iz a to r z y  z a p ra s z a ją  w s z y s tk ic h  
u c z e s tn ik ó w  k o la rs k ic h  p r z e ła jó w  o 
g o d z . 15,30. Id )

Pierwsza seria pojedynków  
odbędzie się w  niedzielę 27 bm.
Mecze rew anżow e  rozegrane 
zostaną 3 lu teg c . Po ty c h  spot­
ka n ia ch  na p lacu  b o ju  pozosta­
ną 32 zespoły. N astępne k o le jk i 
(bez re w a nżó w ) odbędą się: 10, 
17 i 24 lu tego . W  ty m  o s ta tn im

4 złote i 3
młodych

srebrne tytuły
łyżwiarzy
d ło  s ię  R y s ió w n ie  w  w y ś c ig u  na  
bito m , g d z ie  z a ję ła  8 m ie js c e  — 
47.40. R ó w n ie ż  na  ty m  d y s ta n s ie  
b e z k o n k u r e n c y jn a  o k a z a ła  s ię  P f lu g  
— 45.04. D r u g i  t y t u ł  w ic e m is t r z o w ­
s k i  d la  b a r w  P o ls k i w y w a lc z y ł

1 8 - le tn ia  R y s ió w n a  w y w a l-  o c z e k iw a n ie  J a n  M ię tu s  w  w y ś c ig u

W  C O R T IN A  D 'A M P E Z Z O  ro z p o ­
c z ę ty  s ię  w  p ią te k  m is t rz o s tw a  
ś w ia ta  ju n io r ó w  w  ły ż w ia r s tw ie  
s z y b k im .  W  p ie rw s z y m  d n iu  z a w o ­
d ó w  z n a k o m ic ie  s p is a li s ię  r e p re ­
z e n ta n c i P o ls k i:  E r w in a  R y ś  i  J a n  
M ię tu s . “ .
c z y ła  s r e b rn y  m e d a l w  w y ś c ig u  na  
1500 m  u le g a ją c  m is t r z y n i  o l im p i j -  . .
s k le i  z S a p p o ro  M o n ic e  P f lu g  le p s z y m  od  d o ty c h c z a s o w e g o  n a le - 
(N R F ) . Z w y c ię ż c z y n i u z y s k a ła  czas żące go  d o  L ie b c h e n a  o  p o n a d  3 sek. 
8.25.31 a nasza ły ż w ia r k ą  g o rsza  T r iu m f o w a ł  
b y ła  je d y n ie  o  n ie p e łn ą  s e k u n d ę  
D ru g a  nasza r e p re z e n ta n tk a  E w a  
M a le w ic k a  u p la s o w a ła  s ię  na  9 m ie j ­
s c u  —  2.34,69. N ie c o  g o rz e j p o w io -

POKRÓTCE

W  Ć W IE R Ć F IN A L E  P u c h a ru  E u ro ­
p y  s ia tk a r k i  S ta r tu  (Ł ó d ź ) w y g r a ły  
w  m e czu  re w a n ż o w y m  z U n iw e r s y ­
te te m  B a z y le a  3:9 (15:10, 15:6, 15:10).

T R Z E C IA  k o n k u r e n c ja  s z y b o w c o ­
w y c h  M S  p rz y n io s ła  k o le jn e , p o w a ż ­
n e  p rz e ta s o w a n ia  w ś ró d  p i lo tó w  o b u  
kżas. J e d y n ie  F ra n c u z i M e rc ie r  i  R a- 
g o t z a k o ń c z y l i  s w e  p r z e lo ty  n a  czo ­
ło w y c h  p o z y c ja c h  i  u t r z y m a l i  p ro ­
w a d z e n ie  w  o b u  k la s a c h . P o la k o m  w  
tr z e c ie j  k o n k u r e n c j i  n ie  p o w io d ło  
s ię . Ż a d e n  n ie  u k o ń c z y ł p rz e lo tu , 
t r a c ą c  w ie le  c e n n y c h  p u n k tó w .  Po 
t r z e c h  k o n k u r e n c ja c h  z a ry s o w a ły  s ię  
Już  p o w a ż n e  ró ż n ic e  p u n k to w e  m ię ­
d z y  c z o łó w k ą  w  k a ż d e j k la s ie , a p o ­
z o s ta ły m i z a w o d n ik a m i.  N a s i p i lo c i,  
n ie s te ty ,  z n a jd u ją  s ię  w ś ró d  ty c h  
s ła b s z y c h .

IMPREZY SPORTOWE .

G o d z . 8 —  h a la  p r z y  u l .  N a r u to ­
w ic z a  — s p o tk a n ia  d r u ż y n  p i łk i  
rę c z n e j o  m is t rz o s tw o  lo k a ln y c h  
k la s  ro z g ry w k o w y c h  (d o  go dz . 15).

G o d z . 13 30 — s a la  W S P  — s p o tk a ­
n ie  ze s p o łó w  s ia tk ó w k i  m ę ż c z y z n  o 
m is t rz o s tw o  k la s y  o k rę g o w e j A Z S  — 
Ś w ia to w id  Ł o b e z .

B IE G  PO  Z D R O W IE

Z B IÓ R K A  u c z e s tn ik ó w  w  n a s tę p u ­
ją c y c h  p u n k ta c h :  go dz . 10 — k ą p ie ­
l is k o  A r k o n k a .  SP-36 p r z y  u l .  W o j­
c ie c h o w s k ie g o  22, SP-67 p r z y  u l. 
J a g ie l lo ń s k ie j 62, ś w ie t l ic a  „ S k r y ”  
p r z y  u l .  A x e n to w ic z a  l a ;  g o d z . 11 — 
p r z y  u l D u ń s k ie j 7 (W a rs z e w o ), 
SP-24 p r z y  u l.  R y m a r s k ie j 24 (D ą ­
b ie ) .

t e j  k o n k u r e n c j i  H o ­
le n d e r  J a n  de  V r ie s  — 4.29,57. w  
w y ś c ig u  ju n io r ó w  n a  500 m  J a n  
M ię tu s  z a ją ł  9 m ie js c e  — 43.20. W y ­
g r a ł G e ra rd  C assan (K a n a d a )  —  
41.88.

W C Z O R A J  E r w in a  R y s ió w n a  z d o ­
b y ła  3 z ło te  m e d a le . P o lk a  w y g r a ­
ła  w y ś c ig  n a  3000 m  — 6.25,99 m in . 
i  t r iu m fo w a ła  w  w ie lo b o ju  — 
208 257 p k t .  o ra z  w y g r a ła  b ie g  na 
1000 m  w  czas ie  1.35,55. S re b r n y  
m e d a l w y w a lc z y ła  E w a  M a le w ic k a  
1.36,72.

T a k ż e  re p re z e n ta n t  P o ls k i Ja n
M ię tu s  w y w a lc z y ł  w c z o ra j z lo ty  
m e d a l n a  1500 m  w y n ik ie m  2.21.46

W  W A R S Z A W IE  z a k o ń c z y ł się 
m ię d z y n a ro d o w y  tu r n ie j  k o s z y ­
k ó w k i ,  z o rg a n iz o w a n y  z o k a z j i  
29 r o c z n ic y  w y z w o le n ia  W a r­
s z a w y . Z w y c ię ż y ła  M o s k w a  
p rz e d  L e g ią . W  s p o tk a n iu  o 
trz e c ie  m ie js c e  w ro c ła w s k i 

Ś lą s k ”  p o k o n a ł re p re z e n ta c ję  
P ra g i (C S R S) *4:72.

N a  z d ję c iu :  p o d  ko s z e m  w r o ­
c ła w ia n  — p o je d y n e k  C h u - 
de u sza  (Ś lą s k )  i  B e n d la  (P ra ­
g a ).

(C A F — U rb a n e k )

Załoga „Zewu Morza“ pozdrawia

*onu o puchar ret’ , kcji „K urie ra  Szczecin-kiego”  została za- lepsze d ru żyny  
m knięta. U dzia ł w  te j popularnej zim ow ej im prezie po tw ie r- tu rn ie ju ,  
dzity 64 zespoły z miast i wsi naszego w ojew ództwa.

T e rm in y  sp o tka ń  p ó łf in a ło -
“  “* W  O S T A T N IC H  dw óch w ych  i f in a ło w y c h  usta lone  zo-

d n iach  do S e k c ji P i łk i  N ożne j staną po w y ło n ie n iu  p ó łf in a li-  
W FS  w p ły n ę ły  zg łoszenia k lu -  stów . (jg) 
b ow ych  d ru ż y n : P ogoni Szcze­
cin , D ragona  N o w ie lin , G a rd o - 
m in k i M echow o, Z n icza  W yso­
ka K am ień ska , S toczn iow ca 
B a r lin e k  (2 zespoły), Z o rzy  D o ­
b rza ny , S a rm a ty  D obra  N ow o­
g ardzka , P om orzcn in a  N o w o ­
gard, P ło n i P rzyw o dz ić , E n e r­
ge tyka  G ry f in o , C za rnych  M a ­
rian ow o , G ro m u  N ieszpórow ice,
O sadn ika  M y ś lib ó rz , J a ru  J a r -  
szewo, W ic h ra  B ro jce , S ta li 
S toczn ia , W ic h ra  K ło d z in o  oraz 
zespołów  ju n io rs k ic h : C za rnych  
Szczecin, B łę k itn y c h  S ta rg a rd ,
Soko ła  P y rzyce  i P io n ie ra  
Szczecin.

Popisy jazdy 
na rolkach

Obradowało Plenum ZW STKKF

^  Turnieje Najlepszych -  
również w powiatach 

^  Zmiany w kierownictwie ZW
W  U B . P IĄ T E K  o db y ło  się w  z w ią z k u  z re z y g n a c ją  K .  B o -  

p len a rn e  posiedzenie Zarządu  s o w ie c k ie g o  p le n u m  p o w ie rz y ło  -  
W ojew ódzk iego  Szczecińskiego z i » ^ u  t o w t z , .
T o w a rzys tw a  K rz e w ie n ia  K u ltu ­
ry  F izyczne j. Podczas obrad  za­
tw ie rd zon o  p lan  p racy  o raz ka ­
le nd a rz  im p re z  na ro k  1974. Do­
konano  także zm ian  w k ie ro w ­
n ic tw ie  T o w a rzys tw a .

Czytelników „Kuriera'

Szczecińscy żeglarze
wypływają z Las Paimas

Za 20 dni — Barbados
W SZY S C Y  ode tchn ę liśm y z p rz e z  K a n a ł P a n a m s k i n a  O cean 

u lg ą ,  nareszcie do Szczecina do- s p o k o jn y  -  d o  A u s t r a l i i ,  

c e r u j ą  wiadom ości od za iog i „ 5 ^
„Z e w u  M orza ” , k tó ry  po a w a r ii L a s  P a im a s  se rd e czn e  p o z d ro w ie n ia , 
na M ęrzu  P ó łnocnym , w y p ły n ą ł d la  c z y te ln ik ó w  „ K u r ie r a  S zcze c iń - 
7 A m s t e r d a m u  n a  W v s r> v  K a n a -  s k łe g ° ' ’ 1 w s z y s tk ic h  s y m p a ty k ó w  Z Ą m s ie ra a m u  na  w ysp y  iva na  ż e g la rs tw a . M y  z k o le i d z ie ln e j d z ie -  
ry js k ie . s ią tc e  z „Z e w u  M o rz a ”  ż y c z y m y

W  ty m  czas ie  k ie d y  s to c z n io w i p o m y ś ln y c h  w ia t r ó w  i  c z e k a m y  na 
ż e g la rz e  p ły n ę l i  p rze z  b a rd z o  b u rz -  w ia d o m o ś c i z d r u g ie j p ó łk u l i .
l iw e  a k w e n y , m . in .  Z a to k ę  B is k a j 
s k ą . p a n o w a ły  s k r a jn ie  t r u d n e  w a - , 
r u n k i :  b y ło  z im n o , p a n o w a ł m ró z , 
w ia ły  p ra w ie  h u ra g a n o w e  w ia t r y .  
„ D a r  S zcze c in a ’’ m u s ia ł p rz e rw a ć  
sw ą  p o d ró ż , w  t r a k c ie  b o w ie m  w a l­
k i  ze s z to rm e m  u le g ł w y p a d k o w i 
k a p i ta n  ja c h tu  ( fa la  z ła m a ła  m u  
ż e b ro ) .  J e d n o s tk a  z a w in ę ła  do  f r a n ­
c u s k ie g o  p o r tu .  N a to m ia s t n ik t  n ie  
w ie d z ia ł co  s ię  d z ie je  z d r u g im  
s z c z e c iń s k im  ja c h te m  —  „Z e w e m  
M o rz a ” .

I  O T O  w  p o ło w ie  ty g o d n ia  d o ta r ła  
do  S zcze c ina  w ia d o m o ś ć  — „ Z e w  
M o rz a ”  z a w in ą ł do  La s  P a im a s . 
J a c h t i  za ło g a  d o b rz e  z n io s ły  p o ­
d ró ż . Z  d a ls z y c h  in fo r m a c j i  ja k ie  
o t r z y m a l iś m y  w y n ik a ,  że s to c z n io w ­
c y  b y l i  ta k ż e  w  C asa b la n ce . T a m  
o p u ś c i ł  ja c h t  zas tę p ca  k a p ita n a , 
B o g d a n  D a c k o . k tó r y  p o ls k im  s ta t­
k ie m  h a n d lo w y m  p o w ró c i do  k r a ju .  
P o z o s ta li c z ło n k o w ie  z a ło g i c z u ją  
s ię  d o b rze . K r ó t k i  p o b y t  n a  W y ­
sp a ch  K a n a ry js k ic h  w y k o r z y s ta n o  
n a  p rz y g o to w a n ie  je d n o s tk i do  
d ru g ie g o  e ta p u  p o d ró ż y  — s k o k u  
p rze z  A t la n t y k  D z is ia j „ Z e \ * i  M o ­
rz a ”  o p uszcza  La s  P a im a s , a za 
d w a d z ie ś c ia  d n i p o w in ie n ,  o s ią g n ą ć  
B a rb a d o s . S to c z n io w c y  p o p ły n ą  
w ię c  s z la k ie m  „ M a r i i ’ z  za ło g ą  
s zcze c iń sk ie g o  J K  A Z S . k tó r a  z n a j­
d u je  s ic  ju ż  n a  A t la n t y k u .

P o d o p ły n ię c iu  do  B a rb a d o s  „Z e w  
M o rz a ”  u d a  s ię , p rz e z  M o rz e  K a ­
r a ib s k ie ,  do  p o r tu  C o lo n  z n a jd u ją ­
cego się p rz y  K a n a le  P a n a m s k im . 
B ę d z ie  to  m e ta  d ru g ie g o  e ta p u  p o ­
d r ó ż y  d o o k o ła  ś w ia ta . P rz y p u s z c z a ­
m y ,  że w  ty m  re jo n ie  m oże  d o jść  
do  s p o tk a n ia  d w ó c h  s z c z e c iń s k ic h  
ja c h tó w :  „ M a r i i ”  i  „ Z e w u  M o rz a ” .

N IE S T E T Y , w  L a s  P a im a s  n ie  
u d a ło  s ię  z a m o n to w a ć  na  ja c h t  s i l ­
n ie js z e j ra d io s ta c ji .  J a k  nas p o in ­
fo rm o w a n o  w  d y r e k c j i  S z c z e c iń s k ie j 
S to c z n i im  A . W a rs k ie g o , w ła ś n ie  
w  C o lo n  „ Z e w  M o rz a ”  o t rz y m a  o d ­
p o w ie d n io  s i ln y  n a d a jn ik  ra d io w y . 
•Tak w ię c  na  r a z ie  b ę d z ie m y  z n ie ­
p o k o je m  cze ka ć  n a  w ie ś c i od  szcze­
c iń s k ic h  ż e g la rz y . P ó ź n ie j bę d z ie  
ic h  ju ż  w ię c e j. D o  C o lo n  s to c z n ia  
w y s y ła  ta k ż e  p rz e s y łk ę  d ia  s w y c h  
ż e g la rz y . P rz y p u s z c z a  s ię . że ze 
w z g lę d u  na o p ó ź n ie n ia  w  re js ie  po ­
b y t  w  ty m  p o rc ie  b ę d z ie  k r ó t k i .  
D a lsza  tra s a  w y p r a w y  p ro w a d z i

(T a r .)

p e łn ie n ie  o b o w ią z k ó w  p re ze ­
sa d łu g o le tn ie m u  d z ia ła c z o w i T K K F  
— C z e s ła w o w i R ó ż a ń s k ie m u . W y ­
b ra n o  ta k ż e  n o w e g o  w ic e p re z e s a  
u rz ę d u ją c e g o . Z o s ta ł n im  S ta n is ła w  
G ó rs k i,  z n a n y  d z ia ła c z  s z c z e c iń s k ie j 
k u l t u r y  f iz y c z n e j.  P e łn ią c a  d o ty c h ­
czas tę  f u n k c ję  — L u c ia  R u m iń s k a  
p rz e s z ła  d o  p ra c y  w  W o je w ó d z k ie j 
F e d e ra c ji S p o r tu .

P o d cza s  p le n u m  5 d z ia ła c z y  o t r z y ­
m a ło  z r ą k  p re ze sa  Z G  T K K F  — 
F e lik s a  K ę d z io rk a , z ło te  i  s re b rn e  
o d z r a k i  T o w a rz y s tw a . O d z n a k a m i 
z ło ty m i w y ró ż n  e n i ^ s t a ’I i : B . D a t-  
k le w ic z , St. C e g la rc k  1 S t. G ó rs k i.  
N a to m ia s t s re b rn e  o d z n a k i o t r z y m a ­
l i :  L . J e r z y k  i  J . C ześn in .

P ro g ra m  d z ia ła n ia  S T K K F  w  r o k u  
b ie ż ą c y m  z a k ła d a  d a ls z y  w z ro s t sze­
re g ó w  T o w a rz y s tw a , k tó r y  n a s tę p o ­
w a ć  b ę d z ie  p o p rze z  tw o rz .e n ie  no­
w y c h  o g n is k  w  z a k ła d a c h  p ra c y  i  
na  o s ie d la c h  m ie s z k a n io w y c h , k ie ­
r o w n ic tw o  T K K F  p o d e jm o w a ć  bę­
d z ie  ta k ż e  d z ią ła n ia  z m ie rz a ją c  d-i 
p e łn ie js z e j a k t y w iz a c j i  ju ż .  is tn ie ­
ją c y c h  o g n is k . J e ś li c h o d z i o  k a le n ­
d a rz  im p re z , to  z a w ie ra  o n  szereg 
c ie k a w y c h  p r o p o z y c ji .  N a  p la n  
p ie rw s z y  w y s u w a  s ię  o c z y w iś c ie  
T u r n ie j  N a jle p s z y c h . W  ty m  r o k u  
z a m ie rz a  s ic  p rz e p ro w a d z ić  na 
w z ó r  T N . s p a r ta k ia d y  m ię d z y z a k ła ­
d o w e  w  p o w ia ta c h . B y ły b y  to  t r w .  
p o w ia to w e  tu r n ie je  n a jle p s z y c h . 
N ie k tó re  p o w ia ty  j a k  n n . k a m ie ń ­
s k i m a ją  ju ż  w  te j d z ie d z in ie  p e w n e  
d o ś w ia d c z e n ia .

N a p le n u m  zg ło s z o n o  te ż  g o d n ą  
w p ro w a d z e n ia  w  ż y c ie  k o n c e p c ję  — 
o rg a n iz o w a n ia  n ie  t y lk o  le tn ic h , 
lecz. ró w n ie ż  1 z im o w y c h  ig r z y s k  
m ło d z ie ż y  r o b o tn ic z e j.  ( jg )

Zmiany w
przygotowań

planie
piłkarzy

P L A N  
p i łk a rz y ,
p rz e z  s p e c ja ln y  s z ta b  p o w o ła n y  do 
te g o  c e lu . J a k  p o in fo r m o w a ł t r e n e r  
K . G ó rs k i — z a m ia s t p rz e w id y w a ­
n e g o  w y ja z d u  w  lu ty m  do  Ju g o s ła ­
w i i  r e p re z e n ta c j i  
o k re s ie  2 m ecze

P R Z Y G O T O W A Ń  p o ls k ic h  n ia  m ia ł o d b y ć  s ię  m ecz  P o ls k a  
z o s ta ł n ie c o  z m ie n io n y  CSRS. N asz p r z e c iw n ik  n ie  m a  je d ­

n a k  w  ty-m  te rm in ie  w o ln e g o  cza su  
i  m u s im y  p o s z u k a ć  in n e g o  r y w a la .  
W  m a ju  z n ó w  bę d z ie  g ra ła  l ig a , 
k tó ra  z a k o ń c z y  s w o je  b o je  19.3. 

ro z e g ra  w  ty m  B e z p o ś re d n io  p o te m  k a d ra  roz.poez- 
te re n ie  E u ro -  n ie  z g ru p o w a n ie  w  Z a k o p a n e m

p y  z a c h o d n ie j,  a p o te m  u d a  s ię  n a  cza s ie  te g o  z g ru o o w a n ia  roz .e g ram jr 
tu r n ie j  d o  A lg ie r u .  P ie rw s z y m  p rz e -  t r z y  m ecze  m ię d z y p a ń s tw o w e  w  
c iw n ik ie m  P o la k ó w  b ę d z ie  z n a n y  c z te ro d n io w y c h  o d s tę p a c h  ta k  ja k
ze sp ó ł I  l ig i  N R F  S c h a lk e  04, z k tó ­
r y m  n a s i p i łk a rz e  s p o tk a ją  się 
lu te g o  w  G e ls e n k irc h e n , 
w y ja d ą  d o  W ło c h  g d z ie  
s p o tk a ją  s ię w e  F lo r e n c j i  z ta m te j 
szą F io r e n t in ą  z a lic z a n ą  d o  c z o łó w ­
k i  l ig i  w ło s k ie j.  W  A lg ie rz e  o d b ę ­
d z ie  s ię  m ię d z y n a ro d o w y  tu r n ie j  z 
u d z ia łe m  g o s p o d a rz y  i  t rz e c h  f in a ­
l is tó w  m is t rz o s tw  ś w ia ta :  N R D , 
Z a ir u  o ra z  P o ls k i.  R e g u la m in  te g o  
tu r n ie ju  je s t  n a s tę p u ją c y : 27 lu te g o  
ro z e g ra n e  zo s ta n ą  m ecze  e l im in a ­
c y jn e , k tó re  ro z lo s o w a n e  zos tan ą  
po  p rz y je ż d z ie  e k ip .  Z w y c ię z c y  ty c h  
p ie rw s z y c h  s p o tk a ń  g ra ć  bę dą  2 
m a rc a  w  f in a le ,  a p o k o n a n i s to czą  
p o je d y n e k  o  3 m ie js c e .

18 M A R C A  s ta r tu je  nasza  lig a  
p i łk a rs k a ,  k tó ra  ro z e g ra

s trz o s tw a c h  ś w ia ta . J u ż  d z iś  
w ie m y ,  że je d n y m  z p r z e c iw n ik ó w  

tę p n ie  b ę d z ie  U ru g w a j D w ó c h  d a ls z y c h  
lu te g o  p o s z u k u je  u p o w a ż n io n y  d o  te g o  

pr/.ez  P Z P N  je d e n  z  z a c h o d n io e u ro ­
p e js k ic h  m e n a ż e ró w  i  n ie b a w e m  
p rz e d s ta w i p r o p o z y c je . S p o tk a n ia  te  
o d b ę d ą  s ię  o c z y w iś c ie  po za  Z a k o ­
p a n e m  w  d n ia c h  29 m a ja  o ra z  3 i 7 
lu b  3 c z e rw c a .

K IE D Y  z o s ta n ie  u s ta lo n y  s k ła d
re p re z e n ta c j i  ?

— O S T A T E C Z N Y  p o  m e cza ch  n *  
p rz e ło m ie  m a ja  i  c z e rw c a . W p o ło ­
w ie  k w ie tn ia  p o w o ła m y  do  k a d r y  
28 z a w o d n ik ó w , z k tó r y c h  22 w y -  
je d z ie  d o  N R F .

G zy je s t  p a n  z d a n ia , że I .u b a ft-  
s k i z d o ła  d o  te g o  czasu o d z y s k a ć

m ie s ią c u  4 k o le jk i .  K a d r a  s to c z y  fo rm ę ?  
n a to m ia s t 27 m a rc a  p ra w d o p o d o b n ie  — O so b iśc ie  je s te m  o p ty m is tą . VI 
w  W a rs z a w ie  p o je d y n e k  s p a r r in g o -  p rz y s z ły m  ty g o d n iu  w y b ie ra m  si< 
w y  z z a c h o d n io n ie m ie c -k ą  F o r tu n ą  d o  Z a b rz a  a b y  n a o c z n ie  o b e jrz e ć  je -  
D u e s s e ld o r f. W  k w ie tn iu  z n ó w  p rz e -  go  t r e n in g  i  u s łysze ć  o p in ie  le k a -  
w id z ia n e  są m ecze  lig o w e . 17 k w ie t -  r z y .

Kronika Piłkarskich MS
T Y P U J E  Z A G A Ł O

F IL M  Z  M IS T R Z O S T W

w ia d o m o  T o s ta o  z p o w o d u  c h o ro ­
b y  o c z u  m u s ia ł ro z s ta ć  s ię  z f u i -  

T R E N E R  p i łk a r s k ie j  r e p re z e n ta c j i  b ó le m .
B r a z y l i i .  s p ro w o k o w a n y  n rze z  
d z ie n n ik a r z y  w y ty p o w a ł  8 p ó ł f in a ­
l is tó w  m is t rz o s tw  ś w ia ta . O to  je ­
go  p ro g n o z y : g ru p a  I  — N R F  
N R D . g ru p a  I I  — B r a z y l ia  i  z w y  
c ię zca  m eczu  J u g o s ła w ia  —  H is z ­
p a n ia , g ru p a  I I I  — H o la n d ia  i  B u ł ­
g a r ia  i  g ru p a  I V  —  W ło c h y  i  P o l­
s ka .

A N G L IK  M o r to n  L e w is  b ę d z ie  
a u to re m  o f ic ja ln e g o  f i lm u  z f in a ­
łó w  m is t rz o s tw  ś w ia ta . B r y t y jc z y k  
w y g r a ł  o g ło s z o n y  p rz e z  k o m ite t  o r ­
g a n iz a c y jn y  p r z e ta r g  i  za p ra w o  
f i lm o w a n ia  m is t rz o s tw  z a p ła c i m i­
l io n  m a re k .

W Ł A D Y S Ł A W  C A P
— O P T Y M IS T A

„ B Ę D Z IE M Y  d o b rz e  p r z y g o to w a ­
n i do  m e c z ó w  f in a ło w y c h  i a w a n ­
s u je m y  d o  n a s tę p n e j r u n d y  m is t ­
r z o s tw ”  — tw ie r d z i  t r e n e r  p i łk a r z y  
A r g e n ty n y  W ła d y s ła w  C ap . k tó r y  
w ra z  ze s w o im i a s y s te n ta m i O s v a l­
d o  Z u b e ld ią  i  J o rg e  K 'S te n m a c b e -  
r f m  o p ra c o w a ł ju ż  d o k ła d n y  n la n  
p rz y g o to w a ń . „D y s p o n u je m y  d o b r y ­
m i.  z d o ln y m i p i łk a rz a m i.  Ic h  u m ie  
ję tn o ś c i  te c h n ic z n e  i  w y s z k o le m e  
in d v w id u a ln e  n ie  b u d z ą  z a s trze że ń . 
C zeka  nas je d n a k  s p o ro  p r a c y  na d  
w y t r z y m a ło ś c ią ,  k o n d y c ją  i  ta k ­
t y k ą ” .

N A S T Ę P C A  T O S T A O

2 3 -L E T N I n a n a s tn ik  k lu b u  F lu ­
m in e n s e  A n to n io  M a n f r in i  je s t  n a j  
p o w a ż n ie js z y m  k a n d y d a te m  do  
m ie js c a , ja k ie  o n u ś o ł  w  re p re z e n ­
ta c j i  s ły n n y  T o s ta o . F a c h o w c y  
w ró ż ą  m ło d e m u  p i łk a r z o w i n ie  
m n ie js z a  k a r ie r ę  o d  te j .  k tó r a  s ta ła  
s ię  u d z ia łe m  je g o  p o p rz e d n ik a . J a k

N O W Y  S Z E F  F U T B O L U  W  H A IT I

W  H A IT I  m ia n o w a n o  n o w e g o  sze 
fa  z w ią z k u  p i łk a rs k ie g o  w  ty ra  
k r a ju .  Z o s ta ł n im  J e a n  B a p t is te

M U E L L E R  N A J P O P U L A R N IE J S Z Y

W  A N K IE C IE  m ło d z ie ż o w e g o  p is ­
m a  „ B r a v o ”  n a jp o p u la r n ie js z y m  
p i łk a rz e m  N R F  w  1973 r . w y b r a n y  
zo s ta ł G e rd  M u e lle r  ( B a y e rn ) ,  w y -  
n r z - d z a j. ic  G u e n te ra  N e tz e ra  (R e a l 
M a d ry t )  i  E r w in a  K re m e rs a  (S ch a l­
k e  04).

P l iS K A S  S T A  AV IA  N A  N R F

F E R E N C  P U S K A S  w  w y w ia d z ie  d l«  
„G a z e tta  d e l lo  S p o r t “  s tw ie rd ź . '! ,  że 
je g o  z d a n ie m  t v t u ł  m ’s tr z a  ś w ;a ta  
w y w a lc z ą  p i łk a rz e  N R F . „ Z a  n im i  
p rz e m a w ia  w s z y s tk o :  u m ie ję tn o ś c i 
p i łk a r z y ,  w ła s n y  te re n ,  p u b lic z n o ś ć . 
S z y k i fa w o r y to m  p o m ie s z a ć  »nogą 
t y lk o  H o la n d ia . W ło c h y  4... B u ł ­
g a r ia .  W  g r u p ie  I V  p ie rw s z e  m ie j­
sce z a jm ą  p e w n ie  W ło c h y , a d r u g ie  
P o ls k a ” ,
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D Z IS IA J  o db yw a  się w  Szczecinie X  W o je w ó dzka  K o n ­
fe re n c ja  S praw o zd aw czo-W ybo rcza  Z w ią z k u  M łod z ie ży  So­
c ja lis ty c z n e j.  B ie rze  w  n ie j u d z ia ł I M  de lega tów  rep rezen ­
tu ją c y c h  przeszło  37-tys ięczną  rzeszę c z ło n k ó w  te j o rg a n i­
za c ji w  naszym  w o je w ó d z tw ie . K o n fe re n c ja  oceni dorobek 
m łod z ie ży  Z M S -o w s k ie j w  m in io n y c h  dw óch  la tach , w y ­
b ie rze  now e w ła d ze  Z W  Z M S  oraz p o d e jm ie  u chw a łę  p re ­
cyzu jącą  p ro g ra m  p ra cy  na następną kadencję .

Ż y czym y  ow ocnych  obrad !

Jesteśmy 
młodą gwardią...
A L F A B E T Y C Z N Y M  i  .n ie m a l n ie  z T K K F .  w  1973 r .  S ta r to w a ło  

te le g r a f ic z n y m  s k r ó te m  z ra u -  w  n ic h  22 ty s ią c e  u c z e s tn ik ó w  z 96 
s z e n i je s te ś m y  p o s łu ż y ć  s ię  z a k ła d ó w  p ra c y . P o szcze g ó ln e  in s ta n -  
p o  to , a b y  c z y te ln ik o m  „ K u -  c je  Z M S  są o r g a n iz a to ra m i ró ż n e -  

r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  p rz e d s ta w ić  go  r o d z a ju  t u r n ie jó w  i  l i g  z a k ła d o -  
m o ż ł iw ie  n a jw ię c e j  f o r m  p r a c y  w y c h  w  p i łc e  n o ż n e j,  s ia tk ó w c e  i  
s k ła d a ją c y c h  s ię  n a  d o r o b e k  w o -  te n is ie  s to ło w y m . N p . Z P  Z M S  w  
je w ó d z k ie j  o r g a n iz a c j i  Z w ią z k u  G r y f ic a c h  je s t  od  la t  o rg a n iz a to -  
M ło d z ie ż y  S o c ja l is ty c z n e j w  o k r e -  re m  O g ó ln o p o ls k ie g o  T u r n ie ju  T e -  
s ie  m in io n y c h  d w ó c h  la t .  n is a  S to ło w e g o . D o c e n ia ją c  p o trz e -

B U D O W N IC T W O  M IE S Z K A ­
N IO W E . D o c e n ia ją c  p o tr z e b y  
• lu d z i m ło d y c h  i  d ą żą c  do  
p rz y ś p ie s z e n ia  te r m in ó w  u z y ­

s k a n ia  p rz e z  n ic h  m ie s z k a n ia  Z W  
Z M S  w ie le  u w a g i i  t r o s k i  p o ś w ię ­
c i ł  tz w .  m ło d z ie ż o w e m u  p a tr o n a to ­
w i  n a d  b u d o w n ic tw e m  m ie s z k a n io ­
w y m  ( o b s z e rn ie j p is z e m y  o ty m  p o ­
n iż e j)  o ra z  a d a p ta c ji  p o m ie s z c z e ń  
n ie  z a m ie s z k a n y c h  n a  m ie s z k a n ia  d la  
m ło d y c h . O d d a n o  ju ż  9 b u d y n k ó w  
w z n o s z o n y c h  p o d  p a t ro n a te m  m ło ­
d z ie ż y . M ie szczą  o n e  351 m ie s z k a ń , 
z , czeg o  255 o t r z y m a l i  u c z e s tn ic y  
p a tr o n a tu .  W  b u d o w ie  je s t  975 
m ie s z k a ń ; z a w a r te  u m o w y  p r z e w i­
d u ją  o d d a n ie  do  u ż y t k u ,  d o  k o ń c a  
b ie ż ą c e j p ię c io la t k i,  2 ty s ią c e  m ie s z ­
k a ń .

C Z Y N Y  p r o d u k c y jn e  i  s p o ­
łe c z n e  są je d n ą  ze s k u te c z -  
.n y c h  fo rm  a k t y w iz a c j i  s p o - 
łe c z n o - p r o d u k c y jn e j  m ło d z ie -  

* v - S z c z e g ó ln ie  w y tę ż o n y m i d n ia m i 
p r a c y  s p o łe c z n e j b y ły  n ie d z ie le  p o ­
p rz e d z a ją c e . o d b y t y  w  lu t y m  u b . 
r o k u ,  V  Z ja z d  Z M S . M ło d z ie ż  p r a ­
c o w a ła  p rz e d e  w s z y s tk im  w  s w o ic h  
z a k ła d a c h  p ra c y ,  p rz y s p a rz a ją c  d o ­
d a tk o w e j  p r o d u k c j i .  N p . Z M S -o w c y  
z P P D iU R  „ G r y f ”  p rz e z  4 n ie d z ie ­
le  w y p r o d u k o w a l i  p r z e tw o r y  r y b n e  
w a r to ś c i p ó ł m il io n a  z ło ty c h .  W  
P y r z y c a c h  m ło d z ie ż  p ra c o w a ła  w e  
w s z y s tk ic h  z a k ła d a c h  p r a c y , w  
S ta rg a rd z ie  — w  21. w  „ n ie d z ie l i  
c z y n u  p a r ty jn e g o ”  d o b rz e  s p is a ła  
s ię  m ło d z ie ż  s z k o ln a . N a szczeg ó ln e  
w y ró ż n ie n ie  z a s łu ż y l i  u c z n io w ie  
T e c h n ik u m  B u d o w la n e g o  p rz e z  w ie ­
le  n ie d z ie l p r a c u ją c  p r z y  o d b u d o ­
w ie  Z a m k u  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h . 
Z a rz ą d y  D z ie ln ic o w e  Z M S  w y k o n a ­
ł y  7 (z 10 d o  k tó r y c h  s ię  z o b o w ią ­
z a n o ) k o m p le tn y c h  u rz ą d z e ń  d o  za ­
b a w  w  o g ró d k a c h  jo r d a n o w s k ic h .

D Z IA Ł A L N O Ś Ć  n a  rze cz  z a p o ­
b ie g a n ia  p rz e s tę p c z o ś c i i  d e ­
m o r a l iz a c j i  m ło d z ie ż y  p r z e ja ­
w ia ła  s ie  m . in .  w  o rg a n iz a ­

c j i  m ło d z ie ż o w y c h  d r u ż y n  O R M O , 
s z k o le n iu  m ło d z ie ż o w y c h  k u r a to r ó w  
s ą d o w y c h , w e  w s p ó łp r a c y  z je d ­
n o s tk a m i O R M O  i  M O  w  z a p o b ie ­
g a n iu  d e m o r a l iz a c j i  o ra z  p rz e s tę p ­
c z o ś c i n ie le tn ic h ,  u t r z y m a n iu  s p o ­
k o ju  i  p o rz ą d k u  w  m ie js c a c h  p u ­
b l ic z n y c h .  M ło d z ie ż o w e  p lu to n y  
O R M O  d z ia ła ją  w  C h o szczn ie . G o le ­
n io w ie ,  S ta rg a rd z ie ,  Ś w in o u jś c iu ,  a 
w  S z c z e c in ie  w  d z ie ln ic a c h :  N a d  
O d rą  i  D ą b ie . E fe k ty w n ą  fo rm ę  
p r a c y  na  rze cz  z a p o b ie g a n ia  n ie ­
p rz y s to s o w a n iu  s p o łe c z n e m u  i  p rz e ­
s tę p czo śc i w ś ró d  m ło d z ie ż y  s ta ły  
s ię  o ś r o d k i s p o łe c z n o -p ra w n e , k ie ­
r u ją c e  p ra c ą  sp ó ł.eczn ych  k u r a to ­
r ó w  s ą d o w y c h  w  te re n ie .

FlO R U M  M ło d y c h  T w ó r c ó w  
N a u k i  i  T e c h n ik i  w e  W ro c ­
ła w iu  p o p rz e d z i ł  I  W o je ­
w ó d z k i S e jm ik  M ło d e j K a d r y  

In ż y n ie r y jn o - T e c h n ic z n e j  i  E k o n o ­
m ic z n e j.  B y ła  to  im p re z a  ze w s ze ch  
m ia r  u d a n a , a z a a n g a ż o w a n a  d y s k u ­
s ja  p o z w o li ła  na  s p re c y z o w a n ie  w  
u c h w a le  p o s tu la tó w  z m ie rz a ją c y c h  
m . in .  do  o k re ś le n ia  m ie js c a  m ło ­
d e j k a d r y  in ż y n ie r y jn o - te c h n ic z n e j  
i  e k o n o m ic z n e j w  r e a l iz a c j i  za d a ń  
p o s tę p u  n a u k o w o - te c h n ic z n e g o , o r ­
g a n iz a c y jn e g o  i  e k o n o m ic z n e g o , z a ­
d a ń  m ło d e j k a d r y  w  d o s k o n a le n iu  
g o s p o d a rk i m a te r ia ło w e j ,  r o l i  k a d ­
r y  in ż .- te c h . i  e k o n o m , w  re a liz a c ji  
p r o g r a m ó w  p o d n o s z e n ia  k w a l i f i k a ­
c j i  m ło d y c h  r o b o tn ik ó w  o ra z  z a d a ń  
w  z a k re s ie  m e to d  r e a liz a c ji  id e i  
u s ta w ic z n e g o  k s z ta łc e n ia  k a d r y  i n ­
ż y n ie r y jn o - te c h n ic z n e j  i  e k o n o ­
m ic z n e j.  I W o je w ó d z k i  S e jm ik  za ­
p o c z ą tk o w a ł w ie le  p o ż y te c z n y c h  
d z ia ła ń  Z W  Z M S  w  z a k re s ie  p ra c y  
m ło d y c h  s p e c ja l is tó w  n a  rzecz  p o ­
s tę p u  te c h n ic z n e g o , w y d a jn o ś c i i 
g o s p o d a rn o ś c i, a d a p ta c ji  z a w o d o ­
w e j  n o w o  z a t ru d n io n y c h  o ra z  k l i ­
m a tu  p ra c y .

G Ł O W N Y  n a c is k  w  d z ia ła l­
n o ś c i s n o r tó w o - tu r y  s ty c z n e j 
Z W  Z M S  k ła d z ie  n a  s p o r t  
m a s o w y . P e łn e  p r a w o  o b y ­

w a te ls tw a  z d o b y ta  so b ie  n a jw ię k ­
sza im p re z a  — Ig rz y s k a  M ło d z ie ż y  
R o b o tn ic z e j,  o rg a n iz o w a n e  w s p ó l-

b ę  c z y n n e g o  w y p o c z y n k u ,  p r z y  za­
rz ą d a c h  p o w ia to w y c h  i  d z ie ln ic o ­
w y c h  Z M S  p o w o ła n o  o g n is k a  s ta ­
tu to w e  T K K F ,  co p o z w a la  na  k o o r ­
d y n a c ję  c a ło ś c i p o c z y n a ń  Z M S  w  
p o w ie c ie  i  d z ie ln ic y  w  z a k re s ie  r e ­
k r e a c j i  i  u ro z m a ic e n ia  fo r m .  N a j ­
p o p u la r n ie js z ą  je s t  n a d a l m a ła  t u ­
r y s t y k a  s o b o tn io -n ie d z ie ln a . W  1973 
r o k u  z b iw a k ó w  S k o rz y s ta ło  o k . 10 
ty s ię c y  osób.

Í L U  J E S T  Z M S -O W C Ó W ?  W  
w o je w ó d z tw ie ,  w  1973 r .  — 
.37 271. N a jw ię c e j,  b o  aż 8 964 
s k u p ia  Z D  S z c z e c in -N a d  

O d rą . S p o ś ró d  o r g a n iz a c j i  p o w ia to ­
w y c h  n a j l ic z n ie js z ą  je s t  s ta rg a rd z ­
k a , l ic z ą c a  2 869 c z ło n k ó w . S p o ś ró d  
37 271 c z ło n k ó w  Z M S  w  Ś z c z e c iń -  
s k ie m  23 183 s ta n o w i m ło d z ie ż  p r a ­
c u ją c a , zaś 14 088 — u czą ca  się.
D z ie w c z ą t je s t  15 955. K ó ł  — 1 588. 
N a jw ię k s z y  p r o c e n t  c z ło n k ó w  s ta ­
n o w i m ło d z ie ż  w  w ie k u  16—19 la t  
(16 693 o s o b y ), 13 163 o s o b y  m a ją  
20—24 la t ,  a  7 415 p o w y ż e j 25 la t .

K u l t u r a l n a  d z ia ła ln o ś ć  i 
w ią ż ą c y  s ię  z n ią  z a k re s  
p r o b le m ó w  o d g r y w a  c o ra z  
w ię k s z ą  r o lę  w  c a ło k s z ta ł­

c ie  p r a c y  p r o g ra m o w e j Z M S  — 
c z y ta m y  w  s p ra w o z d a n iu  z d z ia ła l ­
n o ś c i p ro g r a m o w e j Z W  Z M S  w  la ­
ta c h  1972—74. N asze  d ą ż e n ia  z m ie ­
r z a ły  d o  s tw o rz e n ia  i  u p o w s z e c h n ie ­
n ia  a t r a k c y jn y c h  fo rm  sp ę d z a n ia  
czasu  w o ln e g o , z g o d n ie  z p o tr z e ­
b a m i i  a m b ic ja m i m ło d z ie ż y  p r a ­
c u ją c e j .  W s p ó ln ie  z W o je w . D o m e m  
K u l t u r y  p ro w a d z o n a  je s t  a k c ja  
„ Z  F IL M E M  N A  T Y ”  i  z a ję c ia  
„ M A L E J  A K A D E M I I  F IL M O W E J  — 
u p o w s z e c h n ia ją c e  f i lm y  w a r to ś c io ­
w e  po d  w z g lę d e m  id e o w y m  i  a r t y ­
s ty c z n y m . R ó w n ie ż  8 z a rz ą d ó w  p o ­
w ia to w y c h  z a jm u je  s ię  a k tu a ln ie  
u n o w s z e c h n ia n ie m  w a r to ś c io w y c h  
f i lm ó w .  R e g re s  n a s tą p i ł  n a to m ia s t 
w  p r a c y  n a  rze cz  p o n u la r y z a c j i  
te a t r u .  Z a n ie c h a n o  „Z M S -o w s k ic h  
p r e m ie r ”  w  te a t r a c h  d ra m a ty c z n y c h  
i  T e a trz e  M a ły c h  F o rm  „13 M u z ”  
( k o n ty n u u ją  je  je d y n ie  Z M S -o w c y  
z P o g o d n a  i  Ś ró d m ie ś c ia ) .  K a ż d e g o  
r o k u  o d b y w a  s ię  F e s t iw a l P io s e n k i 
M ło d z ie ż o w e j w  D ę b n ie  L u b u s k im ,  
w  1973 r .  p o  ra z  p ia ty  p rz e p r o w a -  
d z o n v  b y l  t u r n ie j  p o e ty c k i  „ O  z ło ­
tą  ś w ie c ę  T r y g la w a ” . Z M S  p r o w a ­
d z i na  te re n ie  w o je w ó d z tw a  13 p la ­
c ó w e k  k u l tu r a ln o - o ś w ia to w y c h ,  je d ­
n a k  s ta n d a rd  ic h  w y p o s a ż e n ia , 
ob sa d a  in s t r u k to r s k a ,  ś r o d k i  na  
p ro w a d z e n ie  d z ia ła ln o ś c i sa w ię c e j 
n iż  s k ro m n e . S o o ś ró d  k lu b ó w  n a j ­
b a r d z ie j  z n a n y  i  c e n io n y  je s t  szcze­
c iń s k i „ T R Y G Ł A W ” . O s ią g n ię c ia  w  
p r a c y  m a ja  te ż  k lu b y  Z P  Z M S  w  
D e b n ie , Ś w in o u jś c iu .  G r y f ic a c h .  
C h o szczn ie , K a m ie n iu  P o m . i  S ta r ­
g a rd z ie  o ra z  z a k ła d o w e : w  S to c z n i 

e c m s k ie i im . A . W a rs k ie e n . 
P P D iU R  „ G r y f ” . Z W S  „ W is k o r d ”  
(o b e c n ie  „ C h e m ite x ” ), C P N . P Ż M  
1 K W  M O .

L A T O  je s t  k a ż d e g o  r o k u  
in a u g u ro w a n e  r a jd e m  „ S Z L A ­
K IE M  Z D O B Y W C Ó W  W A Ł U  
P O M O R S K IE G O ”  — n a jp o p u ­

la r n ie js z ą  Z M S -o w s k ą  im p re z ą  t u ­
r y s ty c z n ą . m a ją c ą  ju ż  6 - le tn ią  t r a ­
d y c ję .  L a to  to  ta k ż e  o b o z y . W  1972 
r o k u  n a  24 o b o za ch  p r z e b y w a ło  
2 607 u c z e s tn ik ó w , w  1973 r  na  63 —
3 926 osó b . P r o g r a m y  o b o z ó w  p rz e ­
w id y w a ły  n ie  t y lk o  w y p o c z y n e k , 
a le  te ż  p o g łę b ia n ie  w ie d z y  u c z e s t­
n ik ó w  n a  o k re ś lo n e , a k tu a ln e  te m a ­
t y  s p o łe c z n o -p o l it y c z n e  d ro g ą  s p o t­
k a ń  z c ie k a w y m i lu d ź m i,  s e m in a ­
r ió w ,  s e s ji, „ d n i  m ię d z y n a ro d o ­
w y c h ”  i t p .

MŁ O D Z IE Ż O W A  IN W E S T Y ­
C J A  T U R Y S T Y C Z N A  -  to  , 
« je dn a z n a jc ie k a w s z y c h  i n i ­
c ja t y w  z w  z m s  i  „ J a m a ­

r a ” . O d  1 l ip c a  d o  25 s ie rp n ia  
1973 r .  143 u c z e s tn ik ó w  z g ru p o w a ­
n ia  r e k r u tu ją c y c h  s>ę sn o ś ró d  u c z ­
n ió w  s z k ó ł b u d o w la n y c h  z w o j.  
s z c z e c iń s k ie g o  b u d o w a ło  o ś ro d e k  
c a m p in g o w y  w  Ś w in o u jś c iu .  W  ty m  
czas ie  w z n ie s io n o  b u d y n e k  g łó w n y  
(d o  w y s o k o ś c i w ie ń c a ) ,  s a n i ta r ia t ,  
ro z p o c z ę to  b u d o w ę  t r ą f o s ta c i i  ora-* 
w y k o n a n o  k o r y to  d r o g i d o ja z d o w e j 
do  c a m p in g u . M ło d z ie ż  w y k o n y w a ła

p ra c e  s a m o d z ie ln ie . o rg a n iz o w a ła  
p la c  b u d o w y  o ra z  p r o w a d z i ła  n a d ­
z ó r  n a d  w y k o n a w s tw e m  ro b ó t.  W ie ­
l u  m ło d y c h  z a s łu ż y ło  na  u z n a n ie  
za w ła ś c iw ą  p o s ta w ę  i  z a a n g a żo ­
w a n ie  w  p ra c ę , m im o  iż  n ie  m ia ­
ło  n a j le p s z y c h  w a r u n k ó w  —  b r a ­
k o w a ło  m a te r ia łó w ,  t r a n s p o r tu  i  
s p rz ę tu .

NA U K A ,  k s z ta łto w a n ie  w ła ś ­
c iw e g o  s to s u n k u  d o  n ie j  
c z ło n k ó w  Z M S  —  to  te m a t 
p o z o s ta ją c y  zaw sze  w  k r ę g u  

n a jw ię k s z e g o  z a in te re s o w a n ia  w ła d z  
w o je w ó d z k ie j  o r g a n iz a c j i  Z M S . W  
1973 r .  w  w ię k s z o ś c i s z k ó ł w o je ­
w ó d z tw a  p rz e p ro w a d z o n y  b y ł  p o w ­
s z e c h n y  p rz e g lą d  w y n ik ó w  w  n a ­
u ce , k t ó r y  w y k a z a ł,  ż e . w y n ik i  w  
n a u c e  o s ią g a n e  p rz e z  m ło d z ie ż  z o r ­
g a n iz o w a n ą  są lep sze  n iż  u c z n ió w  
p o z o s ta ją c y c h  po za  z a s ię g ie m  o rg a ­
n iz a c j i  Z M S . W  w ię k s z o ś c i szkó ł, 
p o n a d p o d s ta w o w y c h  o rg a n iz a c je  
Z M S  p ro w a d z ą  w s p ó łz a w o d n ic tw o  
ze s p o ło w e  i  in d y w id u a ln e  o  t y t u ł  
„W Z O R O W E G O  U C Z N IA  I  A K T Y ­
W IS T Y ” , z g o d n ie  z p o w s z e c h n ą  za­
sadą „ R ó w n a jm y  do  n a j le p s z y c h ” . 
D o  w y ró ż n ia ją c y c h  s ię  n a le ż ą : L O  
n r  1, 2, 5, 7 i  8 w  S z c z e c in ie  o ra z  
te c h n ik a  m e c h a n ic z n e  i  k o le jo w e . 
W  u b . r o k u  14 u c z n ió w  z d o b y ło  z ło ­
te  o d z n a k i „W z o ro w e g o  u c z n ia  i  
a k t y w is t y ” , 22 — s re b rn e , a 31 -  
b rą z o w e .

Pi A T R O N A T Y  . P R O D U K C Y J ­
N E  ż y w io ło w o  r o z w in ę ły  się 
w  o k re s ie  m in io n e j k a d e n c j i  
w ła d z  w o je w ó d z k ic h  Z M S . 

P r z y p o m n i jm y ,  że c e le m  p a tr o n a ­
t u  Jes t z w ię k s z e n ie  p r o d u k c j i  i  p o ­
p ra w a  j e j  ja k o ś c i p o p rz e z  s to s o w a ­
n ie  p rz e z  c z ło n k ó w  b r y g a d  p a tr o ­
n a c k ic h  za s a d y  p r a c y  r o z u m n e j,  
d o k ła d n e j ,  tw ó r c z e j.  W  w o j .  szcze­
c iń s k im  je s t  w ie le  p r z y k ła d ó w ' p o ­
z y ty w n ie  p rz e b ie g a ją c y c h  p a tr o n a ­
tó w  N p . o rg a n iz a c ja  z a k ła d o w a  
Z M S  w  S to c z n i S z c z e c iń s k ie j im . 
A .  W a rs ft ie g o  o b ję ła  p a t r o n a t  na d  
h u r to w a  16 d ro b n ic o w c ó w  s e r i i  
B -46 d la  Z S R R . T e r m in y  o d d a n ia  
d o ty c h c z a s  z b u d o w a n y c h  z o s ta ły  
z n a c z n ie  s k ró c o n e . Z M S -o w c y  z Z a ­
k ła d u  U rz ą d z e ń  O k r ę to w y c h  w  
B a r l in k u  p o d ję l i  p a t r o n a t  n a d  p r o ­
d u k c ją  w y r o b ó w  d o s ta rc z a n y c h  
S to c z n i S z c z e c iń s k ie j,  a z SSR 
„ G r y f i a ”  n a d  r e m o n ta m i s ta tk ó w  
d o  p rz e w o z u  d re w n a  o ra z  p rz e b u ­
d o w ą  s ta tk u  s/s „ K a s z u b y ”  d la  L i ­
c e u m  M o rs k ie g o . W y s o k a  ja k o ś ć  
w y r o b ó w  e k s p o r to w a n y c h  p rz e z  
N a d o d rz a ń s k ie  Z a k ła d y  P r z e tw ó r ­
s tw a  O w o c o w o -W a rz y w n e g o  w  
D ę b n ie  L u b .  je s t  m . in .  z a s łu g ą  
p a t r o n u ją c y c h  te j  p r o d u k c j i  Z M S -  
o w c ó w  te g o  z a k ła d u . M o ż n a  tu

jeszcze  w y m ie n ić  m ło d z ie ż  k o le ja r ­
s k ą  ze S ta r g a rd u ,  ta m te js z e g o  
„ L u x p o lu " ,  Z W C h  „ C h e m ite x ” , ZP O  
„ D a n a ” , Z P D  „ K o r a l ”  w  M y ś lib o ­
rz u , Ż e g lu g i S z c z e c iń s k ie j i  w ie lu  
in n y c h -

R a c j o n a l i z a c j a  i  w y n a ­
la zczo ść  —  to  p rz e d e  w s z y ­
s tk im  „ T U R N IE J  M Ł O D Y C H  
M IS T R Z Ó W  T E C H N IK I” , o r ­

g a n iz o w a n y  w s p ó ln ie  z W R Z Z  i  
N O T , o d  1967 r o k u .  W  1972 r o k u  
u c z e s tn ic z y ła  m ło d z ie ż  71 z a k ła d ó w  
w  u b ie g ły m  —  p rz e s z ło  100. Z g ło ­
szo n o  756 p r o je k tó w ,  w  e l im in a ­
c ja c h  w o je w ó d z k ic h  o c e n ia n o  46, 
d o  c e n tr a ln y c h  zg ło s z o n o  12 w n io ­
s k ó w  r a c jo n a l iz a to r s k ic h  z k tó r y c h  
n a g ro d y  u z y s k a ło  aż 6 p r a c !  I  m ie j ­
sce w  g r u p ie  m ło d z ie ż y  a k a d e m ic ­
k ie j  z d o b v l i  s tu d e n c i P o l i t e c h m k i  
S z c z e c iń s k ie j Z b ig n ie w  Z b r o ja  i J e ­
r z y  C z u jk o , a u to rz y  p r o je k tu :  m e ­
c h a n ic z n a  w a n n a  e le k t r o l i t y c z n a  dn  
o t r z y m y w a n ia  p ro s z k u  m ie d z i.  W  
g r u p ie  m ło d z ie ż y  p r a c u ją c e j  i  za ­
p le c z a  n a u k o w o - te c h n ic z n e g o  IV  
m ie js c e  z d o b y l i  p r a c o w n ic y  n a u k o ­
w i  . P o l i t e c h n ik i  S z c z e c iń s k ie j.  S ta ­
n is ła w  M a z u ry k  i  W o jc ie c h  G u to w ­
s k i za m ie s z a rk ę  c ią g łe g o  d z ia ła n ia  
d o  s p o rz ą d z a n ia  s a m ó u tw a rd z a ln y c h  
m a s  fo rm ie r s k ic h .  W  g r u p ie :  n a j ­
u ż y te c z n ie js z a  p ra c a  d la  g o s p o d a r ­
k i  n a r o d o w e j — p ra c e  d y p lo m o w e  
s tu d e n tó w  — I V  m ie js c e  z d o b y ł 
W ła d y s ła w  B u c h h o lz ,  z P S  za p ra c ę  
„ Z a p o r a  z ie m n a  i  w a ły  bo czn e  na  
s to p b iu  w o d n y m  — rz e k a  In a  k m  
8 000” . W y ró ż n ie n ia  z d o b y l i :  R y ­
s z a rd  P e ro ń s k i z , .H v d ro m v ”  i R o ­
m a n  R a b a ls k i z D y r e k c j i  O k rę g . 
L a s ó w  P a ń s tw o w y c h .

J e d e n  ze z g ło s z .„ „v e h  w  T M M T  
p r o je k tó w  z o s ta ł w d r o ż o n y  p rze z  
m a c ie rz y s ty  z a k ła d  m ło d v c h  r a c jo ­
n a l iz a to ró w  — Z N T K  w  S ta r g a r ­
d z ie  i  z g ło s z o n y  d o  U rz ę d u  P a te n ­
to w e g o . J e s t to  p ra c a  Z .  K lu c z k a ,  
J . K le n o w s k ie g o  i  S t. K a ra ty s z a  p t .  
„Z a s to s o w a n ie  p r z e m ie n n ik a  czę ­
s to t l iw o ś c i  w  u k ła d a c h  n a p ę d o w y c h  
m a s z y n  d r o g o w y c h ” . - Z a s to s o w a n ie ' 
te g o  p r o je k tu  d a je  ro c z n ie  oszczę d ­
n o ść  w a r to ś c i 3 373 tv s  z ł.

„ T u r n ie j  M ło d y c h  M is t r z ó w  T e c h ­
n i k i ”  z r o k u  na  r o k  p r z y n o s i c ie ­
k a w s z e  p r o je k t y  i  w y m ie rn e  k o ­
r z y ś c i,  z a ró w n o  d la  z a k ła d ó w  ja k  
i  s a m y c h  ra c jo n a l iz a to r ó w .  D o b rz e  
b y  w ie c  b y ło ,  a b y  z a ró w n o  d y r e k ­
c je  z a k ła d ó w  p r a c y  j a k  i O W  N O T  
w y k a z a ły  w ie k s z e  z a in te re s o w a n ie  
i  p o m o c  m ło d y m  r a c jo n a l iz a to r o m .

SZ K O L E N IE ,  ró ż n o r a k ie  je g o  
fo r m y ,  b ę d ą ce  je d n y m  z 
g łó w n y c h  c z y n n ik ó w  w y c h o ­
w a w c z y c h . k s z ta łt u ją c y c h  m a 

te r ia lis ty e z n y  ś w ia to p o g lą d  i  a k t y w ­

ną  p o s ta w ę  m ło d z ie ż y  to  d z ia ł k tó ­
r e m u  w  s p ra w o z d a n iu  z p r a c y  w o ­
je w ó d z k ie j  o r g a n iz a c j i  Z M S  w  m i­
n io n e j k a d e n c j i  p o ś w ię c o n o  n a j ­
w ię c e j m ie js c a , a w  ż y c iu  — u w a ­
g i.  Z M S  p ro w a d z i s z k o le n ie  c z ło n ­
k ó w ,  d la  k tó r y c h  n a ja t r a k c y jn ie j ­
s z y m i fo r m a m i są O lim p ia d y  W ie ­
d z y  o P o lsce  i  S w ie c ie  W s p ó łc z e s ­
n y m , T u r n ie je  W ie d z y  P o l it y c z n e j,  
O l im p ia d y  W ie d z y  T e c h n ic z n o -E k o ­
n o m ic z n e j.  D r u g i  ro d z a j s z k o le n ia  
to  m a s o w e  s z k o le n ie  m a ją c e  p r z y ­
g o to w a ć  a k t y w  Z M S  do p e łn ie n ia  
o k re ś lo n y c h  fu n k c j i  w  o rg a n iz a c j i.  
Z a ję c ia  p rz e p ro w a d z a n e  są tu  w 
fo r m ie  w s z e c h n ic  s p o łe c z n o -p o li­
ty c z n y c h ,  d z ia ła ją  k o ła  z a in te re s o ­
w a ń  id e o lo g ic z n y c h , p o l i ty c z n y c h  i  
e k o n o m ic z n y c h . P ro w a d z o n e  je s t 
ró w n ie ż  s p e c ja l is ty c z n e  s z k o le n ie  
k a d r y  Z M S  w  w ie c z o ro w y c h  s zko ­
ła c h  a k t y w u ,  w ie c z o ro w y c h  u n i­
w e rs y te ta c h  m a r k s lz m u - łe n in iz m u  
i t p .  '

U ; N 1 W E R S Y T E T Y  R O B O T N I­
C Z E  Z M S  p ro w a d z ą  d z ia ła l­
no ść  w  z a k re s ie  p o d n o s z e n ia  
w ie d z y  z a w o d o w e j i  z d o b y ­

w a n ia  k w a l i f i k a c j i  p rz e z  m ło d z ie ż  
p ra c u ją c ą  o ra z  d z ia ła ln o ś ć  o ś w ia ­
to w ą , zw ła s z c z a  p o d  p o s ta c ią  k u r ­
s ó w  p r z y g o to w u ją c y c h  d o  e g z a m t 
n ó w  na  w y ższe  u c z e ln ie , e g za m i­
n ó w  e k s te r n is ty c z n y c h  i tp .  W  la ­
ta c h  1972/73 w  k u rs a c h  ta k ic h  z o r ­
g a n iz o w a n y c h  p rz e z  U R  w  S zcze c i, 
n ie ,  u c z e s tn ic z y ło  8 564 s łu c h a c z y .

Z A G R A N IC Z N E  ' K O N T A K T Y  
Z M S -o w c ó w  sa z r o k u  na  
r o k  b o g a tsze . S e rd e c z n e  w ię ­
z y  p r z y ja ź n i  łą c z ą  nasza w o ­

je w ó d z k ą  o rg a n iz a c ję  z L e n in o w ­
s k im  K o m s o m o łe m  Ł o te w s k ie j SRB 
o ra z  o rg a n iz a c ją  F D J  O k rę g u  Ro- 
s to o k . K o n t a k t y  s łu żą  w y m ia n ie  
d o ś w ia d c z e ń , fo rm  p r a c y  id e o w o -  
w v e h o w a w c z e j i  r e k r e a c j i.  C zęsto 
g o ś c im y  w  S z c z e c in ie  d e le g a c je  ob u  
b r a tn ic h  z w ią z k ó w . P o n a d to  p rz e ­
b y w a ły  d e le g a c je  m ło d z ie ż y  w ę g ie r ­
s k ie j ,  m ło d y c h  k o m u n is tó w  z D a ­
n i i .  f iń s k i  zesn ó ł re g io n a ln y  „ K i -  
k u r i t ” . N a  le tn ic h  o b o za ch  g o ś c iła  
m ło d z ie ż  7 Z S R R , C S R S , N R D , B u ł ­
g a r i i .  C z ło n k o w ie  z a k ła d o w y c h  o r ­
g a n iz a c j i  Z M S . zw ła s z c z a  ze S tocz­
n i  „W a rs k ie g o ”  i  Z D  P o g o d n o  w y ­
je ż d ż a l i  na  o b o z y  d o  N R D  i  C SR S; 
N o w a . ce n n ą  in ic ja t y w ą  u b . ro k u  
b y ł  w y ja z d  d o  p r a c y  za g ra n ic ę . 
30 -oso bo w a  g ru o a  s z c z e c iń s k ic h  
Z M S -o w c ó w  g o ś c iła  w  N R D , g d z ie  
łą c z ą c  w y p o c z y n e k  z p ra c ą  z a ro b ­
k o w a , z a t ru d n io n a  b y ła  w  je d n y m  
z o g r o d n ic tw .  D o d a tk o w ą  k o rz y ś c ią  
o b o z u  te g o  r o d z a ju  je s t  p o g łę b ie ­
n ie  z n a jo m o ś c i o b ce g o  ję z y k a .

Klucze do mieszkania
jM A J P IE R W  o d n o tu jm y  f a k t y :  w c z o r a j,  w  S ta rg a r-  
: *  d z ie  S z c z e c iń s k im  o d b y ła  s ię  u ro c z y s to ś ć  w rę c z e ­

n ia  k lu c h y  d o  5 - ty s ie c z n e g o  m ie s z k a n ia  w y b u d o w a n e ­
go  p o d  p a tro n a te m  Z M S , w  1973 ro k u ,  w  k r a ju .  (Od
p o c z ą tk u  t r w a n ia  a k c j i  w  P o lsce  w y b u d o w a n o  7,5 
ty s .  m ie s z k a ń , w  S ta rg a rd z ie  100). S y m b o lic z n e  k lu ­
cze  o t r z y m a ł 2 5 -le tn i b ry g a d z is ta  b r y g a d y  re m o n to ­
w e j  n a  W ę ź le  P K P  w  S ta rg a rd z ie .  T a d e u s z  Z a w a d ­
k i ,  ż o n a ty ,  o jc ie c  m a łe j B e a tk i.  Z M S -o w ie c  o d  19(59 
r o k u ,  w z o r o w y  p r a c o w n ik  i  k o le g a , o s ią g a ją c y  z n a ­
k o m ite  w y n ik i  w  o ra c y  z a w o d o w e j i  le g i ty m u ją c y  
s ię  n a jw y ż s z ą  w y d a jn o ś c ią  s o o ś ró d  w s z y s tk ic h  .46 
Z M S -o w c ó w , k tó rz y  o d  k w ie tn ia  1972 r  d o  w rz e ś n ia  
1973 r .  ja k ó  p ó łe ta to w i p r a c o w n ic y  S ta rg a rd z k ie g o  
P rz e d s ię b io rs tw a  B u d o w n ic tw a  O g ó ln e g o  o d p r a c o w y ­
w a li ,  p o  g o d z in a c h  p r a c y  z a w o d o w e j,  t r z e c ia  cześć 
w k ła d u  c z ło n k o w s k ie g o  w  s p ó łd z ie ln i m ie s z k a m o w e i 
„ Ś w i t ” . W  je ż y k u  Z M S  m ó w i s ie : b v l i  u c z e s tn ik a m i 
p a t r o n a tu  n a d  b u d o w n ic tw e m  m ie s z k a n io w y m .

T E N  P A T R O N A T  to  n ie  żad ne  z a s z c z y ty . T o  s y s te ­
m a ty c z n a  p ra c a  w  p rz e d s ię b io rs tw ie  b u d o w la n y m  
(n ie k o n ie c z n ie  t y lk o  w  b lo k u  w  k tó r y m  m a  się 
o t rz y m a ć  m ie s z k a n ie ) , c o d z ie n n ie , co  n a jm n ie j  p rze z  
4 g o d z in y  i  p rz e z  c a ły  u r lo p .  Z a o ła ta  . p rz e c h o d z i na 

.k o n to  w k ła d u  c z ło n k o w s k ie g o . 46 u c z e s tn ik ó w  p a ­
t r o n a tu  (w  ty m  14 d z ie w c z ą t!) ,  z g o d n ie  z u m o w a  ood 
p is a n ą  p rz e z  Z a rz a d  P o w ia to w y  Z M S , S p ó łd z ie ln ię  
M ie s z k a n io w ą  „ Ś w i t “  i  S ta rg a rd z k ie  P rz e d s ię b io rs tw o  
B u d o w n ic tw a  O g ó ln e g o  p ra c o w a ło  p r z y  w z n o s z e n iu  
fu n d a m e n tó w  8 b u d y n k ó w .  o ra e a e h  w y k o ń c z e n io ­
w y c h  w  b lo k a c h  i  p r z y  b u d o w ie  k a w ia r n i  „ R e n o ­
m a “ , s ło w e m  ta m . g ćM e  k ie r o w a ło  ic h  p rz e d s ię b io r ­
s tw o . W e  w rz e ś n iu  1973 r o k u  m ie l i  ju ż  za sobą 46 
ty s ię c y  p r z e p ra c o w a n y c h  g o d z in , co  w s z y s tk im  w y ­
s ta rc z a ło  n a  p o k ry c ie  p o trz e b n e j częśc i w k ła d u . 
T w o r z y l i  z g ra n y , p r a c o w ity  k o le k ty w  lu d z i sob ie  
ż y c z l iw y c h ,  czeg o  d o w o d o m  n ie c h  b e d z w  fa k t .  że 
p r a c o w a li  za  k o le g ę , k t ó r y  u le g ł  w y p a d k o w i.  C hoć

p rz e z  p e w ie n  czas n ie  p ra c o w a ł,  ra z e m  ze w s z y s tk i­
m i o t r z y m a ł k lu c z e  d o  m ie s z k a n ia . C o w ię c e j — 
m ło d z i n a d a l p r a c u ją  w  S P B O . a z a r o b k i — ja k  
w ie ś ć  n ie s ie  — c h c ą  p rz e z n a c z y ć  n a  p o tr z e b y  so­
c ja ln e  „ s w o je g o  b lo k u “ . T e n  k o le k ty w  n a  p e w n o  s ię  
n ie  ro z n a d n ie , p rę d z e j s w ą  e n e rg ią  i p ra c o w ito ś c ią  
z a ra z i in n y c h  m ie s z k a ń c ó w  o s ie d la  M ik o ła ja  K o p e r ­
n ik a ,  tw o rz ą c  o s ie d le  „ n a  w y s o k i  p o ły s k “ ?

D O  D A J E  P A T R O N A T ?  P o co o d p ra c o w y w a ć
’ - 'w k ła d , n rze e ie ż  m o ż n a  z a p ła c ić  c a ły .  J a k ic h  i  k o  

m u  d o s ta rc z a  k o rz y ś c i — m oże  k to ś  z a p y ta ć .
K o rz y ś ć  o d n o szą  p rz e d e  w s z y s tk im  m ło d z i.  g d y ż  

s z y b c ie j o t r z y m u ją  m ie s z k a n ie  i m n ie j  m u s z ą  z g ro ­
m a d z ić  p ie n ię d z y . K o rz y s tn a  je s t  ta k a  u m o w a  ta k ż e  
d la  s p ó łd z ie ln i m ie s z k a n io w e « . g d 'ż  s z y b c ie j o d d a lę  
do  u ż y tk u  n n w v  b u d y n e k  m ie s z k a ln y , w re s z c ie  p rz e d  
s ie b io rs tw o  b u d o w la n e  z y s k u je  d o d a tk o w y c h  r o b o t­
n ik ó w ,  co  w  s y tu a c j i  b r a k u  s i łv  ro b o c z e j i  o g ro m ­
n y c h  p o trz e b  je s t  s p ra w ą  n ie  bez zna czen ia .

S ta rg a rd z c y  Z M S -o w c y  „ p r a c o w a l i  j a k  s z a ta n y “  — 
m ó w i d y r e k to r  S P B O  — m u s ia łe m  im  da ć  n a w e t 
p r e n r e ” . W  u z n a n iu  p r a c v  T a d e u s z a  Z a w a d z k ie g o  
C e n tr a ln y  Z w ią z e k  S p ó łd z ie ln i B u d o w n ic tw a  M ie s z k a ­
n io w e g o !  w ;  S zcze c in ie  p o s ta n o w ił u fu n d o w a ć  d la  n ie ­
go  n a g ro d ę  w  w y s o k o ś c i 10 ty s ię c y  z ło ty c h  n a  za rto -  
s ń c d a ro w a n ie  n o w e g o  m ie s z k a n ia . P rz y  o k a z j i  d o d a i-  
m y ,  że w  o d d a n y m  w c z o ra j b 'o k u  z a w a r ty  je s t m i­
l io n o w y  m e tr  k w a d ra to w y  m ie s z k a ń  s p ó łd z ie lc z y c h  
p rz e k a z a n y c h  p rze z  C Z S B M  m ie s z k a ń c o m  w o j .  .szcze­
c iń s k ie g o .

— T a d e k  Z a w a d z k i  je s t w z o re m  p r a c o w n ik a .  k o ,e g i, 
Z U S -o w c a  p o w ie d z ia ł W ic e p rz e w o d n ic z ą c y  Z.W Z M S  
A n d r z e j  p ią te k .  . ,

Sadze , że te  s ło w a  m ło d y  Ś lu sa rz  ze S ta rg a rd u  za ­
l ic z «  d o  s w v c h  n a jp ię k n ie js z y c h  i  n a jb a rd z ie j  w a r ­
to ś c io w y c h  n a g ró d . (aż)
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NASZYM ZDANIEM

Salonowe” rozmówki w ZURiT91
N Ą  te m a t  k u l t u r y  h a n d lu  1 u s łu g  

n a p is a n o  w ie le .  D o d a jm y ,  że w ie le  
te ż  z d z ia ła n o  b y  k l ie n t  b y ł  z a ła tw io  
n y  s z y b k o , s p ra w n ie  i  u p rz e jm ie . 
N ie s te ty  n ie  w szę d z ie . Są p la c ó w k i,  
w  k tó ry c h  k l ie n t  t r a k to w a n y  je s t 
ja k o  z ło  k o n ie c z n e , j a k  k to ś , k to  
p rz e s z k a d z a  w  z a ła tw ia n iu  p r y w a t ­
n y c h  s p ra w .

O to  sa lo n  r a d io w o - te le w iz y jn y  
p r z y  a l M a r ia n a  B u c z k a  1 i  s ta c ja  
o b s łu g i Z U R iT .  W  p ie rw s z y m  k l ie n ­
tó w  z a ła tw ia  s ię  s p ra w n ie  i  s z y b k o , 
s łu ż ą c  fa c h o w ą  p o ra d ą , w  d ru g im . . .

P ią te k , g o d z . 12. P rz y  s to is k u  w y ­
d a w a n ia  n a p ra w io n e g o  s p rz ę tu  t r z y  
o s o b y . O b s łu g u ją c y  — ja k  s ię pó ź ­
n ie j  d o w ie m y  R y s z a rd  J a c k o w s k i — 
m ło d y  c z ło w ie k  z a ję ty  je s t  ro z m o w ą  
z in n y m  m ło d y m  c z ło w ie k ie m  zza 
la d y .  K a ż e  m u  p o c z e k a ć , w y n o s i te ­
le w iz o r  p ie rw s z e g o  z  k l ie n tó w ,  u r u ­
c h a m ia  i z n ó w  n a w ią z u je  ro z m o w ę . 
T e le w iz o r  d z ia ła ,  m ło d y  c z ło w ie k  
r o z m a w ia , k o le jk a  ro ś n ie . S to i w  
n ie j  ju ż  6—7 o só b  N a  z w ró c o n ą  u -  
w a g ę , b y  k o ń c z y ć  te  p r y w a tn e  s p ra  
w y  o d p o w ia d a  le k c e w a ż ą c o , n ie m a l 
w u lg a r n ie ,  n ie  p r z e ry w a ją c  ro z m o ­
w y .  N a  ż ą d a n ie  p r z y jś c ia  k ie r o w n i­

k a , n o w a  p o r c ja  n ie u p rz e jm o ś c i n a ­
d a ją c a  s ię  d o  „ d y s k u s j i ”  p o d  b a re m  
U l  k a te g o r i i.

K ie r o w n ik  te ż  s ię  n ie  p o ja w ia ,  
c h o ć  m o ż n a  p rz y p u s z c z a ć , że p r z y ­
s łu c h iw a ł s ię  z a c h o w a n iu  sw e g o  p ra  
c o w n ik a .  W y e g z e k w o w a n a  ro z m o w a  
z p a n e m  k ie r o w n ik ie m  n ie  w n o s i 
n ic  n o w e g o . S ta je  w  o b ro n ie  p r a ­
c o w n ik a ,  k tó r y  „ m a  p rz e c ie ż  p ra w o  
p o ro z m a w ia ć  p r y w a tn ie . . . ”  N ie  ra z i 
g o  n ie w y s z u k a n y  s ło w n ik  p r a c o w n i­
k a , a n i  g ru b ia ń s tw o .  C zeg óż  te n  
k l ie n t  chce ?  T u  są t r u d n e  w a r u n k i  
p r a c y . C zy  k l ie n t  n ie  p o p i ja  sob ie  
w  b iu rz e  h e r b a tk i?  z  in te r w e n c ją  
m o ż n a  c h o d z ić  n ie  t y lk o  d o  d y r e k ­
to ra  a le  do  sa m e g o  m in is t r a . . .

B y ć  m o że  n ie ty p o w a  to  s c e n k a  z 
s a lo n ó w  Z U R iT .  A le  z d a r z y ła  s ię  na  
p ra w d ę .

Z U R iT  je s t  d u ż y m  p rz e d s ię b io rs t­
w e m , z a t ru d n ia ją c y m  w ie lu  p ra c o w ­
n ik ó w ,  d la te g o  n ie  m o ż n a  d o p u sz ­
czać. b y  p r a c o w n ic y  o  b r a k u  k u l t u ­
r y  b y c ia ,  le k c e w a ż ą c y m  p o d e jś c iu  
d o  p ra c y  i  o b o w ią z k ó w  d z ia ła l i  na 
s ty k u  z k l ie n te m , u r a b ia ją c  w  te n  
sp o s ó b  z łą  o p in ię  o f ia r n e j  i  k u l t u ­
r a ln e j  z a ło d z e , ( w i t )

Największy statek zbudowany

przez polskich stoczniowców

Wodowanie 105-tysięcznika 
w Stoczni Gdyńskiej

g a r k i  u t r z y m y w a ły  s z ty w n o  k a d łu b ,  
p o w o li  p o p u s z c z a ją c  l i n y  h o lo w n i-  
cze  i  w  m ia r ę  ic h  z w a ln ia n ia  w p r a ­
w ia ją c  k o lo s a  w  r u c h .  W s z y s tk o  to  
w y m a g a ło  z e g a r m is t rz o w s k ie j p re ­
c y z j i ,  z w a ż y w s z y ,  że m ię d z y  b u r ­
t a m i  s ta tk u  a ś c ia n a m i b r a m y  su­
ch e g o  d o k u  o d le g ło ś c i w y n o s i ły  za ­
le d w ie  p o  30 c e n ty m e t ró w  z k a ż ­
d e j s t r o n y .

T a  s k o m p lik o w a n a  o p e ra c ja  z a k o ń  
c z y ła  s ię  w  p ó ź n y c h  g o d z in a c h  w ie  
c z o rn y c h .

G D Y N IA  19.1. P AP . 19 bm . z 
suchego d oku  S toczn i im . K o ­
m u n y  P a ry s k ie j w  G d y n i w y ­
p ro w ad za no  k a d łu b  n a jw ię k ­
szego s ta tk u  budow anego przez 
p o lsk ich  s toczn iow ców , ru d o -ro -  
po-m asow ca  ty p u  „O B O “  o noś­
ności 105 tys. ton.

R O Z P O C Z Ę C IE  s k o m p lik o w a n e j  o -  
p e r a c j i  b y ło  w  d u ż e j m ie rz e  u z a ­
le ż n io n e  od w a r u n k ó w  p o g o d o w y c h .

W  g o d z in a c h  p o łu d n io w y c h  sz ta b  
k ie r u ją c y  o p e ra c ją  d a ł s y g n a ł do

j e j  ro z p o c z ę c ia . O lb r z y m ia  m a sa  k i l  
k u d z ie s ię c iu  ty s ię c y  m e tr ó w  szesc ie n  
n y c h  w o d y  z a czę ła  z a ta p ia ć  s u c h y  
d o k , w  k tó r y m  s p o c z y w a ł k a d łu b  
s ta tk u  o w a d z e  20 ty s ,  to n . W  m o ­
m e n c ie  w y r ó w n a n ia  s ię  p o z io m u  
w o d y  w  s u c h y m  d o k u  z p o z io m e m  
o ta c z a ją c e g o - g o  b a se n u  w y p o s a ż e - 
n io w e g o , p rz e z  o tw a r te  w r o ta  s u ­
ch e g o  d o k u  ro z p o c z ę to  w y p ro w a d z a  
n ie  k a d łu b a  s ta tk u  o d łu g o ś c i b l is ­
k o  ć w ie r ć  k i lo m e t r a  i  w y s o k o ś c i 
1 2 -p ię t ro w e g o  b u d y n k u .  D o s ło w n ie  
c e n ty m e t r  p o  c e n ty m e t rz e  sześć h o ­
lo w n ik ó w  w y c ią g a ło  s ta lo w e g o  k o ­
lo s a  p rz e z  b ra m ę  d o k u .  U s ta w io n e  
n a  b o c z n y c h  ś c ia n a c h  d o k u  w y c ią ­

Dzieci z Wielgowa 
-  sam otnym  

z Domu Rencistów
P E N S J O N A R IU S Z E  D o m u  R e n c is ­

tó w  w  S z c z e c in ie  g o ś c i l i  n ie d a w n o  
u c z n ió w  V  k la s y  s z k o ły  p o d s ta w o ­
w e j  n r  13 z W ie lg o w a . M ło d z ie ż  
p r z y g o to w a ła  n a  tę  o k a z ję  w ią z a n ­
k ę  p io s e n e k , ta ń c ó w  i  s k e c z ó w . N a  
z a k o ń c z e n ie  w ie c z o ru  r e n c iś c i o t r z y  
m a l i  od  u c z n ió w  u fu n d o w a n e  p rze z  
s z k o łę  d ro b n e  u p o m in k i .

„C h c e m y  za  p o ś re d n ic tw e m  „ K u ­
r ie r a ”  ra z  jeszcze  s e rd e c z n ie  p o d z ię ­
k o w a ć  d z ie c io m  z W ie lg o w a  za u r o ­
c z y  "w y s tę p ” —  p iszą  w  s w y m  l iś c ie  
m ie s z k a ń c y  P a ń s tw o w e g o  D o m u  
R e n c is tó w .

Smaczny kurczak, smaczne grzyby
najsmaczniejsze jednak R Y B Y

19 stycznia 1974 r. 
zm a rła  najdroższa M a tk a  i  Babcia

Tekla Ciupa
Msza żałobna odbędzie się w  koście­

le  przy ul. Bogurodzicy.

W yprow adzenie zw łok  z kaplicy  
przycm entarnej o godz. 11.45 dnia  
21.1.1974 o czym zaw iadam ia ją  z głę­
bokim  żalem

córka, zięć, wnuczka

13 stycznia 1974 zm arł przeżywszy 
la t 52 pracow nik Szczecińskiego W y ­

daw n ictw a Prasowego

Jerzy Rybicki
w yrazy  współczucia 
Rodzinie Zm arłego

składają:

Dyrekc ja , Rada Zakładow a  
oraz współpracownicy.

Pogrzeb odbędzie się 21 stycznia 
1974 r. o godz. 12.15 na Cm entarzu  

Centralnym .

Danucie Gonet
w yrazy  szczerego współczucia  

z powodu śm ierci

M Ę Ż A
składają:

Rada Spółdzielni, Rada Z a k ła ­
dowa, Zarząd i pracownicy  
Spółdzielni Pracy „Spójnia“ w  
Szczecinie.

15 stycznia 1974 r. zm arła  

IW O N A  W O C H N A
łat 22

pracownica P D T  „Posejdon“. 
W yrazy  głębokiego współczucia 

rodzinie
składają:

Dyrekcja, Rada Zakładow a i 
współpracownicy.

S T U D E N C I I V  r o k u
u czą  m a te m a ty k i,  e le k ­
t r o t e c h n ik i .  T e l.  735-72.

429-G

D O  3 -o s o b o w e j r o d z in y  
p o tr z e b n a  n a  s ta łe  p o ­
m o c  d o m o w a , u m ie ją c ą  
s a m o d z ie ln ie  p r o w a d z ić  
d o m . T e l .  255-75.

553-G

ROŻNE

T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie ,  in ż .  W t. T o m c z a k , 
te l.  466-53. 48-G

P O S IA D A M  lo k a l  u s łu ­
g o w o - h a n d lo w y  -w  ce n ­
t r u m  S zcze c in a . O cze ­
k u ję  p r o p o z y c ji .  T e l.  
381-46.

WZłMZEk
Z U S t U G  
ZAKtADOWEJ 
A J E N C J I

P K O

Pracownicy poszukiwani
S z p ita l W o je w ó d z k i w  Szczecin ie , u l.  A r -  
ko ńska  4, z a tru d n i za raz 20 sa low ych , 4 
pa laczy  c.o. (k o t łó w  n iskop rę żn ych ), 6 ro ­
b o tn ik ó w  te re n o w ych , s to la rza , k ie ro w n i­
k a  p ra ln i —  w yk s z ta łc e n ie  ś re d n ie  z a r o ­
dowe, re fe re n ta  techn icznego —  w y k s z ta ł­
cenie  średn ie  techn iczne  (specja lność —  
b u d o w n ic tw o ). B liższych  in fo rm a c ji u dz ie ­
la  D z ia ł K a d r tute jszego  szp ita la , te l. 712-41, 
w e w . 133. 337-K

804-G

S A M O D Z IE L N E  m ie s z ­
k a n ie  o d n a jm ę  b e z d z ie t­
n y m . T e l.  752-17.

835-G
O D N A J M Ę  p o k ó j  z C.O. 
be z  m e b li  m a łż e ń s tw u  
b e z d z ie tn e m u . W ile ń s k a  
36. 833-G

S P R Z E D A Ż

„ V  O L K S  W A G E N  A ”  1600 
T L ,  r o k  1969, s p rz e d a m . 
T e l .  730-12, g o d z . 15— 18.

714-G
A P A R A T  fo to g r a f ic z n y  
„ Y a s h ic a  M a t ” , fa b r y c z ­
n ie  n o w y ,  s p rz e d a m . 
W ia d o m o ś ć : • K a m ie ń
P o m . T e l.  429. 1 -P

S K R Z Y N IĘ  b ie g ó w  d o  
„ R e k o r d a  O p la ”  i  in n e  
czę śc i s p rz e d a m , u l .  Ł o ­
k ie tk a  19/4. 432-G

D Z IE W IA R S K Ą  m a s z y ­
n ę  2- p ły to w ą  s p rz e d a m . 
B o i.  Ś m ia łe g o  46/8.

428-G
M E B L E : s z a fa , k o m o d a , 
b ib l io te c z k a ,  s tó ł,  fo te le ,  
łó ż e c z k o  d z ie c ię c e , s p rz e  
d a m . T e l.  34-776.

492-G
„W A R S Z A W Ę ”  g ó r n o -  
z a w o ro w a . r o k  p ro d . 
1972 p a ź d z ie rn ik ,  p rz e ­
b ie g  30 ty s .  k m  s p rz e ­
d a m . Z a le s k ie g o  7.

735-G
S T Ó Ł  ro z s u w a n y , n o w y , 
( w y s o k i  p o ły s k ) , s p rz e ­
d a m . T e l.  716-77.

758-G

S zczecińskie Z a k ła d y  P rze m ys łu  S p iry tu ­
sowego i  D rożdżow ego „P o lm o s “  u l. Ja­
g ie lloń ska  63/64 za tru d n ią  zaraz: in żyn ie ra  
m e chan ika  na s tan o w isko  z -cy g łów nego 
m echan ika , in ż y n ie ra  w zg lę dn ie  tech n ika  
na s tan o w isko  k ie ro w n ik a  g ru p y  w y k o ­
n a w s tw a  in w e s ty c y jn o  -  rem ontow ego  z 
u p ra w n ie n ia m i b u d o w la n y m i. W a ru n k i 
p ra cy  i  p ła c y  do u zgodn ien ia  w  d z ia le  k a d r 
i  szko len ia , te l. 889-95. 360-K

K ie ro w n ik a  i St. K s ięgow ego (p.o. G łó w ­
nego K sięgow ego) O środka  W yp o czynko ­
w ego „P ra s y “  M iędzyZ d ro je -M ię dzyw o d z ie , 
z a tru d n i na s ta łe  S zczecińskie  W y d a w n i­
c tw o  P rasowe. Od k a n d y d a tó w  w ym agane 
je s t w y ksz ta łce n ie  wyższe lu b _ ire d n ie  oraz 
w ie lo le tn ia  p ra k ty k a  zaw odow a. N a jc h ę t­
n ie j z a tru d n im y  osoby zam ieszka łe  na te ­
re n ie  M ię d z y z d ro jó w  bądź p o w ia tó w  ś w i­
nou jsk ie g o  i  kam ieńsk iego . W a ru n k i p ra cy  
i  p łacy  do u zgodn ien ia  na m ie jscu . W  
p rze ds ię b io rs tw ie  o b o w ią zu je  w ynag rodze ­
n ie  w  system ie  n e tto . Zg łoszen ia  p r z y j­
m u je  w  godz. 8— 15 S ekcja  K a d r, Szcze­
c in , P lac H o łd u  P rusk iego  8.

P rze ds ię b io rs tw o  S pe d yc ji M ięd zyna ro d o ­
w e j C. H a r tw ig  —  B iu ro  S k ła do w a n ia  
Szczecin-D ąb ie  u l. A . S trug a  3, za tru d n i 
n astępu jących  p ra c o w n ik ó w : m agazyn ie ­
ró w , zaopa trzen iow ca  o specja lnośc i tech ­
n iczne j, ekspedyto ra  ko le jow ego. In fo rm a ­
c j i  u dz ie la  D z ia ł K a d r, te l. 623-61 w  godz. 
od 7— 15. 365-K

In sp e k to ra  d /s  in w e s ty c j i i  re m o n tó w  z 
w yksz ta łcen ie m  ś re d n im  b u d o w la n y m  i  
u p ra w n ie n ia m i z a tru d n i S zczecińskie  W y ­
d a w n ic tw o  P rasowe. W a ru n k i p ra c y  i  p ła ­
cy do u zgodn ien ia  na m ie jscu . W  p rze d ­

s ię b io rs tw ie  o b o w ią z u je  w yn ag rodzen ie  
z rycza łto w an e  w  system ie netto . Zgłosze­
n ia  p rz y jm u je  S ekc ja  K a d r, Szczecin, P lac 
H o łd u  P rusk iego  8.

19 stycznia 1974 r. 
zmarła nagle

śtp

Maria Grabowska
z domu Czeżowska

Wyprowadzenie zwłok na Cmentarz 
Centralny przy ul. Ku Słońcu odbędzie 
się z kaplicy przycmentarnej 22 bm. 

o godz. 14.
SYN, SYNOWA, RODZINA

W SO P —  Z A K Ł A D  Z A O P A T R Z E N IA  

O G R O D N IC Z E G O

i n f o r m u j e ,

że sk le py  nas ienne p rzy  u l.  B og u ­
s ław a  1, K o p e rn ik a  1 (róg  u l.  Boi. 
K rz y w o u s te g o ) o raz k io s k  na p lacu  

ta rg o w y m  T u rz y n

sprzedają już
nas io iia
warzyw i kwiatów
Dysponują pełnym  asortymentem.

W  ce lu  u n ik n ię c ia  k o le je k  w  o k re ­
sie w io se nn ym  zachęcam y do wcześ­

n ie jszego  z a o p a try w a n ia  się.

Ośrodek Usług 
Pedagogicznych i Socjalnych  

Zarządu Głównego Z N P
—  F ilia  w  Szczecinie

ogłasza zapisy
P Ó Ł R O C Z N E  K U R S Y  
P R Z Y G O T O W A W C Z E

do egza m in ó w  na w yższe u cze ln ie  
z p rz e d m io tó w :

m atem atyk i, f izy k i, chem ii, biologii, 
geografii, języka  rosyjskiego i  nie­

mieckiego.

S zczegó łow ych  in fo rm a c ji u dz ie la  i 
zap isy  p rz y jm u je  s e k re ta r ia t k u rs ó w  
w  lo k a lu  S zko ły  P od s taw ow e j n r  62 
w  Szczecin ie , u l. M a z u rs k a  40, te l. 

262-88.
Rozpoczęcie zajęć nastąpi 21 stycznia  

1974 r. o godz. 17.
200-K

K s ,ą łk a  ~  R u c h ” , S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  w  S zcze c in ie * R E D A K C J A  1 A D M IN IS T R A C J A : 70-550 S zcze c in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  B. 
i r  t£ 1w a  R E D A G U J E  K O L E G IU M  w  s k ła d z ie :  Z  C z a p liń s k i ( re d a k to r  n a c z e ln y ) ,  I.  J e lo n e k  (z a s tę p ca  r e d  n a c z .) , M . S z y m c z y k  ( s e k re ta rz  r e d a k c j i ) ,  J . T im e n ,
dfi? h  i » SK1' i i  z t> o ro i‘ . T E L E F O N Y : c e n tra la  430-21 : s e k r e ta r ia t  re d . n a cze ln e g o  457-41; s e k re ta rz  r e d a k c j i  467-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n  83 ); d z ia ł m ie js k i
n . .m o  * a ł m ? rskJ  * 27" r G d z ia ł s p o r to w y  37-950; d z ia ł łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O g ło sze ń  466-14; re d a k c ia  p o ra n n a  (p o  go dz . 6) 240-28; d a le k o p is y  240-18. P re ­
n u m e ra tę  na  k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i d e le g a tu ry  „ R u c h ” . N r .  in d e k s u  35029 D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G ra f ic z n e  T -2



K U R I E R  ' # POKRÓTCE V  P O K O T C E  «. POKRÓTCE *  POKRÓTCE ♦  POKRÓTCE POKRÓTCE + STRONA II

N IE D Z IE L A , 
20 S T Y C Z N IA

D Z IŚ :
Fabiana. Sebastiana 

JU T R O :
Agnieszki, Jarosława

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  duże z 

w ię k s z y m i p rze jaśn ie n iam i, 
o kre sam i deszcz. Tem p. 
m aksym a lna  6 st. W ia try  
u m ia rk o w a n e , p ó łnocno -za ­
chodnie.

'D if. lS  w  S zcze c in ie  i  w o je ­
w ó d z tw ie  c iś n ie p ie  a tm o s fe ­
ry c z n e  w y n o s i 101« m il ib a r ó w  
<7 «2 m il im e t r y  H g ) .  W  c ią g u  
d n ia  — n ie w ie lk i  w z ro s t c is -

TEATRY
P O L S K I — .N ie b ia ń s k ie  b l iź n ie * » “  
* .  19; W S P C ł c i e  ■ Y — „ P r z y g o ­
d y  K o z io łk a  M a to łk a ”  g . 14; „ D o n  
C a r lo s ”  —  g . 17.

(N o w e  W a rp n o )  „ S p a lo n y  la s “  g . 
16. 18 — r u m .  o d  la t  14 — p a n o ra m .; 
P H O M IE Ñ  — „ G o d z in a  s z c z y tu ”  g. 
16, 18, 20 — p o i.  o d  i. 16: S T O K R O T ­
K A  (S rn ie rd n ie a )  „ M o rz e  w  o g n iu ”  
g . 17 — ra d ź . od  la t  12 —  cz. I  i  I I
—  p a n o ra m .; IN A  (S ta rg a rd )  „ M iś
n a  D z ik im  Z a c h o d z ie “  g . 12; .S ió d ­
m a  k u la ”  g . 16.20. 18.30, 20.30 —
ra d ź . o d  la t  18 — p a n o ra m .; D A R  
(S ta rg a rd )  . .K ra in a  w ie c z n e j m ło ­

d o ś c i”  g. 12.30; „ D r o g i  m ę ż c z y z n a ”  
g . 16, Í8 , 20 —  c z e s k i o d  la t  14; 
W IS Ł A  (G o le n ió w )  „C ia p p a ”  ja p .  od  
l s t  11 — p a n o r a m .;  R O B O T N IK
(P y rz y c e )  „ . . . i  p o z d ra w ia m  ja s k ó łk i ”  
c z e s k i o d  la t  14; G R Y F  ( G r y f in o )  
„S z a ta n  z V I I  k la s y ”  g. 11: „ N a  w y ­
lo t ”  g . 17, 19 —  p o i.  o d  ła t  18.

P O R A N K I D L A  D Z IE C I 
I  M f.O D Z IE Ź /Y

D E L F IN  — ..M ó j p ’ es W u lk a n “  g . 
10.:«}; B A Ł T Y K  — Z w ia d o w c a ”  g. 
10; P IO N IE R  — .G w ia z d o r  f i lm o -  
w v ”  R. 16. 11. 12. 17; M A R S  —
„Ś n ie ż n e  d r ó ż k i “  g . 16; E C H O  — 
„ K r o p k a ,  k r o p k a ,  p r z e c in e k "  g . 16; 
„ N ie w id z ia ln v  b a ta l io n "  g. 12. 14;
S Z M A R A G D O W E  — .Z a b a w a  w  r y ­
c e r z '" ’ g. 13; M E W A  — ..P rz y g o d y  
k r o p l i  w o d y "  g. 14.2»; H U T N IK  — 
..W  k r ó le s tw ie  d u c h a  g ó r “  g . 12: 
1 M A.T  — „W e s e le  z d u c h a m i”  g. 
15: B A .’ K A  — ..W e se le  k r u k a ”  g. 
11.1?; B I A Ł Y  Ż A G I E L  — „ M ły n a r ­
c z y k  i  k o t k a “  R. 1«; S Y R E N K A  — 
„ S p o tk a n ie  z B s r v m “  g . 16; Z A ­
T O K A  — . M a tn i k r ó l ”  g. 15. 
R E P E R T U A R  K T N  —  na  p o d s ta w ie  
i r f o r m a c i i  W Z K .
F O T O P L A S T Y K O N  — W o j.  P o l.  36
— „ Z O O “  g . 11—18.

N r  8 — a l.  W y z w o le n ia  107 — te l.  
210-12; N R  48 —  L e le w e la  1 —  te l.  
726-24; N R  11 — D ą b ie . 
IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-21. 
460-22. 460-23. 460-24; P o c ią g i p r z y ­
je ż d ż a ją c e  — 916; P o c ią g i o d je ż d ż a ­
ją c e  — 917.
P U N K T  IN F O R M A C Y J N Y  P 2 M  — 
347-16.
O B S Ł U G A  S A M O C H O D Ó W , T O S , 
S zcze c in , G d a ń s k a  9/11 — g . 8—16. 
D Y Ż U R Y  „ D E L IK A T E S Ó W ”
S k le p  n r  4 — W y z w o le n ia  6/8 —
c z y n n y  od  g. 10 d o  15. S k le p  n r  1 — 
W o j.  P o ls k ie g o  52 — c z y n n y  o d  g. 15 
d o  20. S k le p  n r  8 — J e d n . N a ro d o ­
w e j 49 — e z tynn y  o d  g . 14 d o  20 
( w in n o - c u k ie r n ic z y ) .

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I

7.36 T V  k u r s  r o ln ic z y .  8.05 P r z y p o ­
m in a m y  ra d z im y .  8.15 N o w o c z e s ­
n o ść  w  d o m u  i  z a g ro d z ie . 8.35 
A la r m  p rz e c iw p o ż a ro w y  t r w a .  8.45 
B ie g  po  z d ro w ie . 9 T e le ra n e k . 10.20 
W  S ta r y m  K in ie  „ Z ło d z ie j  z B a g ­
d a d u " .  12.05 P rz e m ó w ie n ie  I  s e k re ­
ta rz a  K C  P Z P R  E d w a rd a  G ie r k a ,  w y  
g ło s z o n e  na  X I I  P le n u m  K C  P Z P R . 
12.25 M u z y  bez e ta tu  ( k o l.) .  12.55
R e p o r ta ż  „ U  s o łty s a ” . 13.20 A u to r  i 
je g o  p io s e n k i — J e rz y  F ic o w s k i.  
14.10 „ A b y  d z ie c i w ie d z ia ły " ,  cz . I .  
14.55 „ P ió r k ie m  i  w ę g łe m " .  15.25 
P K F .  15.35 „ W y c h o w a w c a  k r ó ló w “ . 
16.05 L o s o w a n ie  T o to - L o tk a .  16.20 
„ W ie lk a  g r a "  ( k o l. ) .  17.10 R e p o rta ż . 
18 S p o r t .  19.15 D o b ra n o c  (k o l.) .  19.30 
D z ie n n ik  T V  (k o l.) .  20.15 „ C z a rn e  
c h m u r y “  ( k o l.) .  21.10 F e s t iw a l P io ­
s e n k i — L u x e m b u r g  73. 22 S p o r t .  
22.50 D o b ra n o c  d la  d o ro s ły c h .

7.15 G ra  p o ls k a  k a p e la . 7.30 M o s k w a  
z  m e lo d ią  i  p io s e n k ą . 8.15 P o  je d ­
n e j  p io s e n c e . 8.30 P r z e k r ó j  m u z y c z ­
n y  ty g o d n ia .  9.05 F a la  74. 9.15 R a ­
d io w y  m a g a z y n  w o js k o w y .  10.05 
T e a t r  d la  d z ie c i.  10.25 P io s e n k a  m ie ­
s ią ca . 11 N ie d z ie ln y  k o n c e r t  m u z y k i 
p o w a ż n e j.  12.1« P u b l ic y s ty k a  m ię ­
d z y n a ro d o w a . 12.15 W c z o ra j n a g ra ­
n e  — d z iś  n a  a n te n ie . 12.45 M u z y ­
k a  lu d o w a .  13 M a g a z y n  l i t e r a c k i .  14 
S w in g le  S w in g e rs  ś p ie w a ją  B a c h a . 
14.10 P rz e g lą d  p ra s y . 14.20 Z e s p ó ł 
„ N o v i “  ś p ie w a  C h o p in a . 14.30 W  J e ­
z io ra n a c h . 15 K o n c e r t  ż y c z e ń . 16.05 
T e a t r  P R  „ Z a  p o z w o le n ie m , ła s k a ­
w a  p a n i“ . 16.45 L .  B o g d a n o w ic z  
p rz e d s ta w ia . 17.15 S p o tk a n ie  S tu d ia  
M ło d y c h .  18.08 R e w ia  r o z r y w k o w a .
19.15 P r z y  m u z y c e  o s p o rc ie . 20 
D y s k u s ja  na  te m a ty  m ię d z y n a ro d o ­
w e . 20.15 F o n o ra rn a  r y tm ó w .  20.40 
S p o tk a n ie  z J . Iw a s z k ie w ic z e m . 21 
F o n o ra rn a  r y tm ó w .  21.30 K t o  s ię  z 
czego ś m ie je ?  22 O s ią g n ię c ia  ś w ia ­
to w e j  fo n o g r a f i i .  23.05 S p o r t .  23.20 
R e w ia  ta n e c z n a . 0 .0 5 -3  P ro g ra m  
n o c n y .

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I: 6.30, 6.30, 12.30, 18.3«, 
21.3«, 23.30;

S E R W IS  R Y B A C K I ;  18.28, 0.01.

6.40 N ie d z ie ln a  p o z y ty w k a .  7.35 F e ­
l ie to n  l i t e r a c k i .  7.45 W  r a n n y c h  pa n  
to f la c h .  8.35 R a d io p ro b le m y . 8.46 
M a g a z y n  w o js k o w y .  9.Os „ G d y  za 
p a n  b r a t  je s te ś  z m o rz e m “ . 9.35 
M u z y c z n e  c ie k a w o s tk i.  10 N o ta tn ik  
k u l t u r a ln y  W y b rz e ż a . 10.25 N a  k a ­
m ie ń s k ic h  o rg a n a c h  g ra  J . S e ra ­
f i n .  10.35 Z  c y k lu  „ S p o tk a n ie  z a k ­
to r e m “ . 10.57 S łu c h o w is k o  „ W y s p a “ . 
12.05 N a p o łu d n ie  od  C z a n to r i i .  12.30 
— 14 S zcze c in  s te re o . 12.35 C zy  zna sz  
tę  k s ią ż k ę . 13 P o ra n e k  s y m fo n ic z n y .  
14 P r o g r a m  z d y w a n ik ie m . 15.05 Z i ­
m o w e  p io s e n k i.  15.30 R a d io w y  te a t r

d la  d z ie c i i  m ło d z ie ż y . 16.15 Z  k s ię ­
g a r s k ie j la d y .  16.30 K o n c e r t  C h o p i­
n o w s k i.  17—18 S zc z e c in  U K F .  17.05 Z  
d z ie n n ik a  p o d ró ż y . 17.30 M e lo d ie  1 
p io s e n k i.  18 K o n c e r t  ż y c z e ń . 18.30— 
21 S z c z e c in  s te re o . 18.35 F e l ie to n . 
18.45 K a b a re c ik  r e k la m o w y .  19 S łu ­
c h o w is k o  „ R a d io " .  19.40 S ły n n e  jaa  
z o w e  g r u p y  w o k a ln e . 20 S ły n n i  d y ­
ry g e n c i.  21 B a łty c k a  w a c h ta . 21.15 
„ G w ia z d y  scen o p e r o w y c h “ . 22.20 
W ie c z o rn e  ro z m o w y .  22.30 „ D w u ­
n a s tk a  1861 r o k u “ . 23 U tw o r y  W . 
L u to s ła w s k ie g o . 23.35 Z  m u z y k i  b a ­
r o k u .

P R O G R A M  I I I

7 S o lo  na  h a r m o n i jc e  u s tn e j.  7 .IB 
P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h .  7.30 S p o t­
k a n ia  z E w ą  D e m a rc z y k . 8.10 M a g a ­
z y n  f i la te l is ty c z n y .  8.35 N ie d z ie ln e  
r y tm y .  9 „ N o c  n a  r o z d ro ż u " .  9.10 
G ra ją c e  l i s ty .  10 P io s e n k i B . C h o -  
rą ż u k a . 10.15 I lu s t r o w a n y  T y g o d n ik  
R o z r y w k o w y .  11.15 P rz e g lą d  p ra s y . 
11.25 Z a p o m n ia n e  k o n c e r ty  fo r t e p ia ­
n o w e . 12.05 .M a ta  H a r i “  12.3« M ię ­
d z y  B o b in o  a O lim p ią .  13 T y d z ie ń  
n a  U K F .  13.15 P rz e b o je  z n o w y c h  
p ły t .  14.05 P e ry s k o p . 14.30 M ik r o r e -  
e i ta l  K .  S ie n k ie w ic z . 14.45 Z a  k ie ­
ro w n ic ą .  15.10 P rz e b o je  tr z e c h  p o ­
k o le ń . 15.30 Z n a jo m i z e n c y k lo p e ­
d i i .  15.50 Z w ie r z e n ia  p re z e n te ra . 16 15 
A k t o r z y  śp ie w a j.-.. 16.45 P rz e b o je  
t r z e c h  p o k o le ń . 17.05 N o c  na  ro z d ro  
żu . 17.15 M ó j m a g n e to fo n . 17.40 S łu  
c h o w is k o  „ N u m e r a c ja " .  18.15 P rz e ­
b o je  t r z e c h  p o k o le ń . 18.30 M in i-m a x .  
19.05 M u z y k a  h in d u s k a .  19.20 L e k ­
t u r y .  l e k tu r y .  19.35 M u z y c z n a  po cz­
ta  U K F .  20 „ N a  t r o p ie  r y k u  lw a * ’ . 
20.10 W ie lk ie  r e c ita le .  21.05 M iło ś c i 
i  m iło s t k i  A .  P u s z k in a . 21.25 N a  g ra  
n ic y  ja z z u  i ro c k a . 21.45 O p e ra  t y ­
g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 G w ia z ­
da 7 w ie c z o ró w . 22.20 O p o w ie ś c i 
p r o f .  T u t k i .  22.30 U tw o r y  n a  g i ta ­
rę . 23 C h w ila  p o e z j i .  23.05 F e s t iw a l 
ja z z o w y  w  N e w p o r t  1972.

D E L F I N  ( te l.  463-78) „ I l u m in a c ja ”  g. 
13. 15.30, 18, 20 —  p o i.  od  l a t  16; 
p o n ie d z ia łe k :  g . 10.30, 13, 15.30. 18. 
20; K O S M O S  ( te l.  355-02) ,N a  n ie b ie  
i n a  z ie m i”  g . 9, 11.15, 13.30, 16, 18.30, 
21 — p o i. o d  la t  14 (n ie d z ie la  i  p o ­
n ie d z ia łe k ) ;  C O L O S S E U M  ( te l.  458-18) 
„ W i l k  m o r s k i“  g . 9, 11.15, 13.30 — 
r u m . o d  la t  14; „ B u b u  z M o n tp a r ­
nasse “  g . 16, 18.15, 20.30 — w ł.  od 
la t  16 (n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  
B A Ł T Y K  ( le i .  733-35) .Ł o b u z ”  g. 
12.30, 15, 17.30, 20 — f r .  o d  la t  14; 
p o n ie d z ia łe k :  g. 10, 12.30, 15, 17.30. 
10: P IO N IE R  ( te l. 475-02) „ P ip p i  w  
k r a ju  T a k a  T u k a "  g . 13, 15; „ H e lg a “  
g . 18, 20 — N R E  —  o d  ła t  14; .B y ł  
so b ie  ła jd a k "  g . 22 — U S A  — od  ła t  
16 — p a n o ra m .; p o n ie d z ia łe k :
„ G w ia z d o r  f i lm o w y "  g . 10. 17; „ Z w a  
r ic w w n a  n o c “  g . 11, 13. 15; „ H e lg a “  
g. 18, 20 — N R F  — od  la t  14; „ B y ł  
s o b ie  ła jd a k “  g . 22 —  U S A  —  p a ­
n o r a m .;  T P P R  — .O b ła w a ”  g . 17.30. 
20 — U S A  — o d  la t  18; M A R S  — 
„ Ś lu b  bez o b r ą c z k i"  g . 17, 19.30 — 
c z e s k i o d  la t  14; E C H O  (K rz e k o w o )  
„ D a m s k i  g a n g "  g . 18 — a n g . o d  la t  
16 — p a n o ra m .: S Z M A R A G D O W E  
( Z d ro je )  „ J a k ó w  B o g o m o ło w ”  g. 14, 
16 — ra d ź . o d  la t  14; „ P a r t y z a n t  z 
I -e łe js k ie j G ó ry ”  g . 18. 20 —  ju g .  od  
l a t  14; M E W  A  (Ż e le e h o w o )  „ T a k  tu  
c ic h o  o z m ie r z c h u “  g . 15.30 18 —
ra d ź . o d  la t  14 —  p a n o ra m .; H U T ­
N IK  ( S to łc z y n )  „ H u b a l “  g . 16.30. 19 
—  p o i.  o d  la t  14; 1 M A J  (Ż .yd o w ce ) 
„ H u b a l “  g . 16. 18.30 —  p o i.  o d  la t  
14: B A J K A  (P o lic e )  „ I  z n ó w  s ka czę  
p rz e z  k a łu ż ę ”  g . 17, 19 — c z e s k i o d  
ł a t  11; B I A Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  
„ W  p u s ty n i  i  w  p u s z c z y “  g. 18 — 
p o i.  od  la t  7 — cz. I I ;  S Y R E N K A  
(J a s ie n ic a )  .J e z io ro  o s o b liw o ś c i“  g. 
17. 19 — p o i.  o d  ła t  14; Z A T O K A

M U Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 —
S z tu k a  p o ls k a  o d  k o ń c a  X V I I I  w . ;  
W ła d z tw o  K s ią ż ą t P o m o r s k ic h  g. 
10—16; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 —
P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  1000 
la t ;  P r z y r o d a  m o rz a . U rz ą d z e n ia  i  
m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  m o r s k ic h ,  
G o s p o d a rk a  m o rs k a  n a  P o m o rz u  
Z a c h o d n im  1945—1970; D a w n a  k u l ­
tu r a  lu d o w a  na  P o m o rz u  Z a c h o d ­
n im ;  K u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j;  Z  
d z ie jó w  rz e m io s ła  i  m o n e ty  na  P o ­
m o rz u  Z a c h o d n im ;  G w in e js k ie  sa­
f a r i  — N ia n i  1973; Z y c ie  c o d z ie n n e  
G w in e i  w  r y s u n k u  a r ty s t y - p la s ty k a  
S te fa n a  S z m id ta ;  „ Z a  w o ln o ś ć  i 
w y z w o le n ie “  g. 10—16; W A G  — 
g r a f ik a  M ic h a ła  S ia r y ;  13 M U Z  — 
m a la r s tw o  J e rz e g o  Z ie m s k ie g o .

DYŻURY

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C E J  —  W o jc ie c h a  7; 
W E W N . — U n i i  L u b e ls k ie j ;  C H IR  
—  K o le jo w y ;  P O Ł O Ż N IC T W O  — 
P o m o rz a n y ; N E U R O L O G IA  — U n i i  
L u b e ls k ie j ;  D E R M A T O L O G IA  — A r  
k o ń s k a ; P R Z Y C H O D N IE ; D Z IE C IĘ ­
C A : a l. W o j.  P o ls k ie g o  72 — g. 9—7: 
D O R O S Ł Y C H  — J e d n . N a r o d o w e j 
12 — c a łą  d o b ę ; N R  2 — N a d  O d rą  
18 —  c a łą  d o b ę  (w  ty m  g a b in e t z a ­
b ie g o w y ) ;  S T O M A T O L O G IC Z N A  — 
a l.  P ia s tó w  1 — g. 9—14 i  o d  g. 
20—7.
A P T E K I
N r  47 ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i  i  t le n )  
a l.  W y z w o le n ia  11 —  te l.  422-46;

P R O G R A M  I I

14.25 S p o tk a n ie  z W a rs z a w ą . 15 P rz e  
m ó w ie n ie  p r e m ie ra  rz ą d u  P R L  — 
P io t r a  J a ro s z e w ic z a . 16 P r z y ja c ie l ­
s k ie  w iz y t y .  16.30 Ś w ia t ,  o b y c z a je , 
p o l i t y k a .  17 O r y g in a ły  i  t r a n s k r y p ­
c je .  17.30 F i lm  p o i.  ..Z a d u s z k i“ . 19.15 
D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V  (k o l.) .
20.20 W a rs z a w s k ie  p o w ita n ia  (k o l.) .  
20.55 „ W i r t u o z  i a k t o r k a “ . 21.5« „ L o ­
ża n r  1 a p u b l ic y s ty k a  te a t r a ln a “ .
22.20 S ce na  M o n o d ra m  „ K r ó l  s zo s " . 

U W A G A ; T V  z a s trz e g a  s o b ie  z m ia n -  
w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

8.25 G im n a s ty k a . 8.35 L e k c ja  j .  
a n g . 9 L e k c ja  j .  ro s . 9.25 K r o n ik a .  
10 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 11 .M i­
s t r z o w ie  j u t r a “ . 12.25 W ia d o m o ś c i. 
12.30 P ro g ra m  z R o s to c k u . 13 . .T a ­
je m n ic a  E t r u s k ó w “ . 14 F i lm  T V  
„ B a b c ia “ . 15.30 W id o w is k o  d la  d z ie ­
c i.  16 W ia d o m o ś c i.  16.05 C zeg o  s o b ie  
ż y c z y s z . 17.15 W ia d o m o ś c i. 17.20 
S p o r t .  18.45 P ro e n o z a  p o g o d y . 18.50 
P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  19.30 
K r o n ik a .  20 S z tu k a  T V  „ Z e z n a n -e " .  
21.35 P o l i t y k a  P łn .  A f r y k i .  22 S o lo  
i  w  d u e c ie . 22.30 W ia d o m o ś c i.

P R O G R A M  I

Kronika wypadków
S Z C Z E C IŃ S K A  . .d ro g ó w k a ”  z a n o ­

to w a ła  w c z o ra j aż 14 w y p a d k ó w ,  na  
szczęśc ie  n ie g ro ź n y c h , tz w .  „ s t ł u ­
c z e k “ , bez o f ia r  w  lu d z ia c h . W ię k ­
szość k r a k s  s p o w o d o w a n a  zo s ta ła  
p rz e z  k ie r o w c ó w , k tó r z y  n ie  u d z ie l i­
l i  p ie rw s z e ń s tw a  p rz e ja z d u  in n y m  
w o z o m . M . in .  o jco ło  go dz . 7 „ W a r t ­
b u r g ”  M R  5343 k tó re g o  k ie r o w c a  n ie  
u d z ie l i ł  p ie rw s z e ń s tw a  p rz e ja z d u , 
z d e rz y ł s ię  z p rz y c z e p ą  c ię ż a ro w e j 
„ S k o d y ” , o  12.40 w  p o d o b n y c h  o k o ­
lic z n o ś c ia c h  d o s z ło  d o  z d e rz e n i?  
„ S ta r a ”  M T  6278 k ie ro w a n e g o  p rze z  
C ze s ła w a  Z . k t ó r y  n ie  u d z ie l i ł  
p ie rw s z e ń s tw a  p rz e ja z d u , z „ W a r t ­
b u r g ie m "  t a x i  M S  0909.

O K O Ł O  go dz . 20.25 n a  u l .  Szosa 
P o ls k a  r o z b ił  s ię  o  d rz e w o  a n a ­
s tę p n ie  s ta n ą ł w  p ło m ie n ia c h  s a m o ­
c h ó d  m - k i  „ F ia t ” . S p ło n ę ło  w n ę trz e  
w o z u ;  s t r a t y  s z a c u ję  s ię  n a  50 ty s . 
z ł. J a k  w y n ik a  z in fo r m a c j i  M O  i  
W o je w ó d z k ie j K o m e n d y  S t ra ż y  P o ­
ż a rn y c h , s a m o c h ó d , k ió r e g o  n u m e ru  
re je s t ra c y jn e g o  n ie  u s ta lo n o  p o n ie ­
w a ż  m ia ł o d k rę c o n e  ta b l ic e  r e je s t ra ­
c y jn e . z o s ta ł n a jp ra w d o p o d o b n ie j 
s k ra d z io n y . S p ra w c a  k ra d z ie ż y , po  
s p o w o d o w a n iu  w y p a d k u ,  z b ie g ł. D o ­
c h o d z e n ie  w  to k u .

N A  W A R S Z E W IE , w  g a ra ż u  p r z y  
u l .  C ie s z y ń s k ie j,  z a p a li ł  s ię  r e m o n to ­
w a n y  s a m o c h ó d  „ W a r t b u r g ” . S p ło ­
n ę ła  ta p ic e r k a  w o z u . S t ra ty  — o k . 
1 000 z ł. W ła ś c ic ie l w o z u , A n d rz e j

S „  m ie s z k a n ie c  u l .  L a n g ie w ic z a , 
p o d c z a s  g a s z e n ia  p ło n ą c e g o  p o ja z d u  
p o p a r z y ł so b ie  d o tk l iw ie  rę c e  1 
s k ie r o w a n y  z o s ta ł d o  s z p ita la .

W  M IE J S C O W O Ś C I L u b c z y n a , p o w .
G o le n ió w  w y b u c h ł  p o ż a r  w  b a r  ze 
„ P r z y s ta ń “ , g d z ie  z a p a l i ły  s ię  f i r a n ­
k i  i  in s t r u m e n ty  ze s p o łu  m u z y c z n e ­
go . B liż s z y c h  o k o l ic z n o ś c i p o ż a ru  
n ie  u d a ło  s ię  n a m  u s ta l ić .  <ap)

P R O G R A M  I
P O N IE D Z IA Ł E K , 31.1.74

16.40 — „ Z w ie r z y n ie c “ . 17.30 — 
E c h o  s ta d io n u . 17.55 — K r o n ik a  
P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 18.45 —
E u re k a . 20.15 —  T e a tr  T V :  j . J a ­
n ic k i  „ W  k u ź n i  u r o d z o n y “ . R e t.
—  Z b . K u ź m iń s k i.  21.20 — „ S p r ó ­
b u jc ie  nas z ro z u m ie ć “  —  f i lm  z 
e y k iu  „ L o v e  s to ry “  — p ro d . an g . 
( k o lo r ) .  22.30 — G r a ją  „K a n s a s  
C i ty  S ta m p e rs “  (D a n ia ) .

W T O R E K , 22.1.74

9.10 — „ J e n n y “  —  f i lm  z s e r i i  
„ S t r z a ły  w  D o d g e  C i ty “ . 10.30 — 
„ I  z n ó w  m a m  s w ó j d o m “  —  
f i lm  d o k . 16.40 — D la  d z ie c i:  E l ­
ż b ie ta  B u ra k o w s k a  „ D o k ą d  iś ć “ . 
17.05 — „ R o d z in a  D u r to ió w “  — 
o d e . X V I I I .  17.35 — D la  m ło d z ie ­
ż y :  ..W  b l is k im  p la n ie “ . 18.00 D la  
m ło d z ie ż y : „ U n iw e r s y te t  8 m i l io ­
n ó w “ . 18.25 — K r o n ik a  P o m o rz a  
Z a c h o d n ie g o . 18.45 — Z  c y k lu :
„ A r t y ś c i ,  k tó r y c h  p o d z iw ia m y “  — 
E lż b ie ta  S te fa ń s k a -Ł u k o w ic z .  20.15
— „ J e n n y "  — f i lm  z s e r i i :  .S trz a ­
ł y  w  D o d g e  C i ty “  ( k o lo r ) .  21.05 — 
Ś w ia t * P o ls k a . 21.50 — .P o d ró ż  w  
je d n ą  s tro n ę “  — f i lm  e s t ra d o w y  
p ro d . T V P .

S ltO D A . 23.1.74

7.30. — ..G n ie w n a  n o d ró ż “  — 
f i lm  fa b . 15.55 — N U R T  (P e d a g o ­
g ik a )  — W y b ra n e  p r o g r a m y  p o l i ­
t y k i  o ś w ia to w e j w  P R L . W y k ła d
— m in is te r  J. K u b e rs k i.  16.40 — 
D la  m ło d y c h  w id z ó w :  „ H a r c e r s k i  
r a p o r t “ . 17.10 —  L o s o w a n ie  M a ­
łe g o  L o tk a . 17.30 — S y lw e tk i  X  
M u z y  — K a z im ie rz  W ic h n ia rz .  
13.00 — „ O  p o ż y tk a c h  z m ro z u  p ły  
n ą c y c h “  — re p o r ta ż  f i lm o w y .  18.25
— K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie ­
go . 18.45 —  Z  c y k lu :  „Z d a rz e n ia , 
z m y ś le n ia " .  20.15 — „ C z a jk o w s k i“
— f i lm  fa b . p ro d . ra d ź .

C Z W A R T E K , 24.1.74

10.35 —  „ C z a jk o w s k i“  —  f i lm  
fa b . 13.00 — D re z d e ń s k ie  s k a r b y “
— f i lm  d o k . 16 40 — E k r a n  z 
b ra tk ie m . 17.45 P K F . 17.55 — „N o c  
w  W a lp u rg i i “  — scen a  b a le to w a . 
18.10 — K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d ­
n ie g o . 18.30 — „25 la t  R W P G “  — 
p ro g ra m  o u b ł.  20.15 _  T e a tr  K o ­
b r a :  E d w in  L a n h a m  „ Z o n a  z o r ­
c h id e a m i“  — t łu m .  I .  D o le ż a l-N o -

w ie k a .  21.55 —  „ R o d z in a "  — p r o ­
g ra m  p u b l.  21.55 — R zecz o A ik a -  
s y n ie  i  N ik o ie c ie “  — te k s t  s ta ro ­
f r a n c u s k i  z  X I I I  w .  w  t łu m .  A . L . 
C z e rn y . A d a p ta c ja  i re ż . — E . K o -  
ło g ó r s k a .  R ea l. T V  — R . D a w i­
d o w s k i,  s c e n o g ra f ia  — J . B a n u ­
ch a . m u z y k a  — W . P a w ło w s k i.  
W y k o n a w c y . M . N o c h o w ic z , H . M il  
le r - J o ń e z y k .  Z b . W it k o w s k i .  W ł. 
B u łk a .  R. G ło w a c k i.  T . Z a p a ś n ik ,  
A . S a a r, K .  R u tk o w s k a . H . M a j­
c h e re k  i  i n n i  (ze S z c z e c in a ).

PIĄTEK, 25.1.74

9.10 — „ C z a rn e  c h m u r y “  —  od e . 
V . 10.30 —  „ M e s z e d - I -M is r  z n ó w  
o ż y je “  — f i lm  d o k . 16.40 — „ P o r a  
n a  T e le s fo ra “ . 17.20 — W y c h o w a ­
n ie  f iz y c z n e . 17.45 — D la  m ło ­
d z ie ż y :  T y g o d n ik  In fo r m a c y jn y  
M ło d y c h . 18.00 — D la  m ło d z ie ż y : 
..D w ie  s z k o ły “  — te le k o n k u r s .  
18.25 — K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d ­
n ie g o . 18.45 — „ F a lo c h r o n “  — r e ­
p o r ta ż . 20.15 — Ś p ie w a  H e n r i D es
— r e c ita l p io s e n k a rz a  s z w a jc a r ­
sk ie g o . 20.55 — P a n o ra m a . 21.35 — 
T e a tr  T V  n a  ś w ie c ie :  F a n  V a - 
v r in c o v a  „ R o d z in a  na  p o k a z “  — 
s p e k ta k l T V  C z e c h o s ło w a c k ie j.  
22.45 — W ia d o m o ś c i s p o r to w e  i  
s p ra w o z d a n ie  z m ię d z y n a ro d o w e g o  
k o n k u r s u  s k o k ó w  n a r c ia r s k ic h  o 
P u c h a r  B e s k id ó w .

SOBOTA, 26.1.74

8.30 —  F i lm y  z M a r le n ą  D ie ­
t r ic h  — „ M a r o k o “ . 16.40 — D la
d z ie c i:  „ R o z tr z e p a n y  w r ó b e l“  — 
f i lm  p ro d . ra d ź . 17.00 — D ła  m ło ­
d z ie ż y : T u r n ie l  s p o r tó w  o b r o n ­
n y c h . 17.40 — z  c y k lu :  „ N a u k a  i  
ś w ia to p o g lą d “  — „ H o m o  S a p ie n s “ . 
18.35 —  P e gaz. 20.15 — F i lm y  z 
M a r le n ą  D ie t r ic h  „ M a r o k o “ . 21.45
— G w ia z d y  s ie d m iu  s to lic  — 
G ło s  m a  S o fia . 23.05 — W ia d o ­
m o ś c i s p o r to w e  5 s p ra w o z d a n ie  z 
m is t rz o s tw  E u ro p y  w  je ź d z ie  s z y b  
k ie i  n a  lo d z ie .  23.25 —  „O n e  i  o n i“

— ju g o s ło w ia ń s k i p ro g ra m  r o z r y w  
k o w y .

N IE D Z IE L A ,  27.1.74

9.00 — T e le ra n e k . 10.20 — „ Z  
lu d o w e j s z k a tu ły “  p ro g ra m  fo l ­
k lo r y s ty c z n y .  10.50 — Z  c y k lu :  „ W  
s ta ry m  k in ie "  — f i lm  a r c h iw a ln y  
„ R id o l i n i “ . 11.30 — T V  m ecz w  a -  

k r o b a ty c e  s p o r to w e j : P o ls k a  — Z w . 
R a d z ie c k i — B u łg a r ia .  13.15 —
K o n c e r t  s y m fo n ic z n y  W O S P R  i  
T V  p o d  d y r  A . C h a c z a tu r ia n a . 
14.05 — R a d a r. 14.45 — D la  d z ie c i:  
„ A b y  d z ie c i w ie d z ia ły “  cz. I I  — 
W id o w is k o  T e a tr u  L a le k . 15.25 — 
P K F . 15.35 — „ W ie m  w s z y s tk o ”  — 
te le tu rn ie j .  16.20 — L o s o w a n ie  T o ­
to -L o tk a .  16.35 —  S tu d io  M u z y k i  
R o z r y w k o w e j.  17.10 — Z  c y k lu :  
„P o e z ja  p o ls k a “  — Jan K o c h a n o ­
w s k i  „ P ie ś n i” . 17.25 — T e ie -E c h o . 
18.10 — S p o r to w y  m a g a z y n  s p r a ­
w o z d a w c z y . 20.20 — „C z a rn e
c h m u r y ”  — od e . V I .  21.10 — P r o ­
g ra m  r o z r y w k o w y .  22.10 — I n f o r ­
m a c y jn y  m a g a z y n  s p o r to w y . 22.40
—  D o b ra n o c  d la  d o ro s ły c h .

P R O G R A M  II
W T O R E K , 22.1.74

17.30 — „ Ś w ia t  w  k a m e rz e  n a ­
s z y c h  r e p o r te r ó w :  .O s ta tn ie  l is ty  
z S o lu r y “  i  „ N a  M a jo r c e "  — f i l ­
m y .  17.50 —  L u d z ie  n a u k i — p r o f .  
d r  J u l iu s z  A le k s a n d ro w ic z . 18.20
— Z  c y k lu :  „O p o w ie ś c i n ie z w y ­
k łe ”  — „ P ie ś ń  t r iu m fu ją c e j  m i­
ło ś c i”  — k o lo r o w y  f i lm  T V P . 
20.15 — M a g a z y n  s tu d e n c k i.  20.45
— „ K t o  n a p a li  w  s a u n ie "  — 
p ie ś n i i  ta ń c e  f iń s k ie .  R eż. T V  
J . R u d n ic k i  (ze S zcze c in a ). 21.25
— „ M o d a  w c z o r a j i  d z iś "  —  
„ K a r n a w a ł ” .

Ś r o d a . 23.1.74

16.50 — „ B o m b a  i . . . ”  — p ro g ra m  
p o p . -n a u k o w y . 17.20 — R o zko sze

ła m a n ia  g ło w y  — te le tu rn ie j .  17.55
— „ L iś ć  k lo n u "  — od e . X I I I .  20.15
— P a ra d a  p rz e b o jó w . 21.15 — ..D la
d o r o s ły c h “  — p ro g ra m  p u b l ic y ­
s ty c z n y  z K r a k o w a .  22.15. —
N U R T  — P e d a g o g ik a  — w y b r a n e  
p ro b le m y  p o l i t y k i  o ś w ia to w e j w 
P R L .

C Z W A R T E K , 24.1.74

17.30 — Z  c y k lu :  „ N ic  n o w e g o ”
— „W a rs z a w s k ie  p o m n ik i “  — 
p rz e d  k a m e rą  S z y m o n  K o b y l iń ­
s k i.  17.55 — . D la  p r z y ja c ió ł  — 
k o n c e r t  z F e s t iw a lu  M ło d z ie ż y  w  
B e r l in ie .  20.15 — „ A le k s a n d e r  B o ­
r o d in "  — p o r t r e t  k o m p o z y to ra  — 
f i lm  b io g r a f ic z n y .  21.25 — „ G n ie w ­
n a  p o d r ó ż "  —  f i lm  fa b . p ro d . b u ł 
g a rs k ie j.

P IĄ T E K , 25.1.74

17.20 K in o  M in ia tu r .  17.55 — ..Z  
p o r tó w  i  m ó rz ”  — p ro g ra m  p u b l.  
ze S zcze c in a . 18 25 — G ra  R o ­
b e r t  S z re d e r  — s k rz y p c e . 20.15 — 
S p o tk a n ie  w  D o m u  K u l t u r y  R a­
d z ie c k ie j w  W -w ie  21.10 —  „ T w a ­
rz ą  w  tw a r z ”  —  p ro g r a m  p u b l.

S O B O T A . 26.1.74

17.25 — „ O  c z y m  in n y m "  —
p r o f .  d r  A . G o s !e w s k i.  17.40 —
E s tra d a  P o e ty c k a :  T a d e u sz  B o ­
ro w s k i „R o z p a c z a  w ic h r u " .  18.15
— ..P o ry  r o k u  — Z im a “  — o r a to ­
r iu m  J . H a v d n a . 18.45 — „ Z  in ­
n y c h  a n te n "  — re p o r ta ż  f i lm o w y  
z k r a ió w  s o c ja l is ty c z n y c h . 20.15 — 
Z  c y k lu :  „ S la  i v  d z ie jó w "  M i­
c h a ł M o s tn ik .  20.45 — ..D e lik a tn o ś ć  
u c z u ć "  — t r y o W k .  T e k s t y  — K . 1. 
G a łc z y ń s k i.  R eż — R. Z a łu s k i.  
21.45 — ..S a rp o tn o ić ”  — f i lm  fa b . 
p ro d . f r a n c . - w ło s k ie j .

N IE D Z IE L A ,  27.1.74

15.15 — „ M o ty w y “  m a g a z y n  k u l ­
tu r a ln y  k r a jó w  s o c ja l is tv c z n v c h . 
15.50 — „ H a r c e r s k ie  p o p o łu d n ie " .  
16.55 — . .z  c y k lu :  „ Ś w ia t ,  o b y c z a ­
je .  p o l i t y k a “  — p ro g r a m  o .t. 
„ Ś w ia to w e  o ra w o  m o r s k ie ‘ \  17.25
— F i lm y  T a d e n s z ą  K o n w ic k ie g o
„S -a lto "  — 22,20 — P e rs p e k ty w y  
m u z y k i  — le szcze  c  W a rs z a w s k ie j 
J e s te m  73“ . 21 20 — „ T ro c h ę  P a ­
ry ż a . t ro c h ę  ta ń c a “  —  w  p r o g r a ­
m ie  w y s ta n ia  p io s e n k a rz e  f r a n -  
su s ć y . 22.05 — . W ie le  p io s e n e k
z n a  w ia t r “  — p ro g ra m  T V  N R D .

Służba wojskowa 
zaliczana do stażu 

mieszkaniowego
N A S Z E  u s ta w o d a w s tw o , n a k ła d a ­

ją c  n a  o b y w a te la  o b o w ią z e k  s łu ż b y  
w o js k o w e j,  tro s z c z y  s ię  ró w n o c z e ­
ś n ie  o  to ,  b y  s y tu a c ja  ż y c io w a  ż o ł­
n ie rz a  i  je g o  n a jb l iż s z e j r o d z in y  n ie  
u le g ła  p o g o rs z e n iu .

N p . z d o b y c ie  m ie s z k a n ia . M ło d y  
c z ło w ie k  z a ło ż y ł m ie s z k a n io w ą  
k s ią ż e c z k ę  o s z c z ę d n o ś c io w ą  i  z a p i­
sa ł s ię  do  s p ó łd z ie ln i m ie s z k a n io w e j.  
J a k  w ia d o m o  — za d o k o n y w a n ie  
s y s te m a ty c z n y c h  w p ła t  o t r z y m u je  
s ię  o d  P K O  p re m ie . I  o to  p o s ia d a c z  
ta k ie j  k s ią ż e c z k i o t r z y m u je  p o w o ła -  

; n ie  d o  o d b y c ia  z a s a d n ic z e j s łu ż b y  
; w o js k o w e j.  J e s t z ro z u m ia łe ,  że ż o ł­
n ie rz a  s łu ż b y  z a s a d n ic z e j n ie  zaw sze  
s ta ć  na* w p ła c e n ie  c h o ć b y  t y l k o  160 
z ł m ie s ię c z n ie . W  te j  s y tu a c j i  ż o ł­
n ie rz  t r a c i ł  p r a w o  d o  p r e m i i ,  b y ło  
to  z g o d n e  z p rz e p is a m i,  a le  k r z y w ­
d z i ło  ż o łn ie rz a .

O b o w ią z u ją c e  p rz e p is y  w y c h o d z ą  
n a p rz e c iw ’ in te re s o m  m ło d e g o  ż o ł­
n ie rz a . M ó w ią  o n e , że ż o łn ie rz  o d ­
b y w a ją c y  za sa d n iczą  s łu ż b ę  w o js k o ­
w ą  — ta k ż e  w ó w c z a s  g d y  n ie  m o ­
że s y s te m a ty c z n ie  w p ła c a ć  o k re ś lo ­
n e j k w o ty ,  n ie  t r a c i  p r e m i i  P K O ^ 
n a to m ia s t o k re s  te j s łu ż b y  w o js k o ­
w e j z a lic z a n y  je s t  d o  s ta żu  c z ło n ­
k o w s k ie g o  w  s p ó łd z ie ln i m ie s z k a ­
n io w e j .  ( P A P ) 1

Frafda
dla m aluchów

S K L E P  „K o t  w  b u ta ch “  przy  
u l. J a g ie llo ń s k ie j h a n d lu je  ty l­
ko  o bu w ie m  d la  dz iec i. A  m a­
lu c h y  —  ja k  w ia d o m o  —  n ie ­
ch ę tn ie  p rz y m ie rz a ją  b u c ik i, n ie  
c ie rp liw ią  się p rz y  ty m  bardzo. 
To też rodz ice  n a tru d zą  się zd ro ­
w o  za ba w ia n iem  pociechy w  
tra k c ie  dopasow yw an ia  m u  od­
p o w ie d n ie j p a ry  o bu w ia .

Z k ło p o tó w  tych  w y b a w ił 
sw ych  k lie n tó w  „ K o t  w  b u ­
tach “ . W  sk lep ie , u s ta w io n o  bo­
w ie m  zam iast k rzese ł —  k o n ik i 
na  b iegunach . O d te j p o ry  dzie­
c i god z in am i p rzym ie rza ć  m ogą 
różne  b u ty  i  n a w e t b ardzo  to  
lu b ią .

ŚM IETN ISKO
N A  T Y Ł A C H  k in a  „ D e c h y “  u  z b ie  

g u  u l ic  K a s z u b s k ie j i  P a r ty z a n tó w  
z n a jd u je  s ię  n ie w ie lk i  p la ć y k .  J a k  
s ię g n ą ć  p a m ię c ią  w s te c z  n i k t  n ig d y  
n ie  z a d b a ł n a le ż y c ie  o  to  p o ło ż o n e  
b ą d ź  co  bą dź  w  c e n tr u m  m ia s ta  
m ie js c e . N a  w io s n ę  g d z ie n ie g d z ie  
z a z ie le n ia  s ię  t u t a j  t ra w a ,  a le  d o ­
p ie ro  je s ie n ią  i  z im a  w id a ć  ó w  p la ­
c y k  w  c a łe j „ k r a s ie ” . W v d e n ta n a  
ś c ie ż k a  p o w o li  z a m ie n ia  s ię  w  b a ­
g n o , w s zę d z ie  p o ro z rz u c a n e  p a p ie ry ,  
ś m ie c i,  o d p a d k i.  A ż  n ie m iło  p rz e ­
c h o d z ić  k o ło  ta k ie g o  b ru d a sa .

(b o s)
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N O W E  T A L E N T Y

Plastyczny debiut 
młodego elektryka
P O Z N A L IŚ M Y  S IĘ  podczas Z ja z d u  T w ó rc ó w  L u d o w y c h  

P la s ty k ó w  A m a to ró w  w  Z a m k u  K s ią żą t P om orsk ich . Z w ró c ił 
m o ją  uw agę m łodz ieńczą  skrom nośc ią , n ieśm ia łośc ią  zachow a 
n ia  s ię  I  sposobu byc ia . O kaza ło  się, że po ra z  p ie rw szy  w  ży 
c iu  w y s ta w ia  sw ą p racę m a la rską  —  a kw a re lę , z a k w a lif ik o w a n ą  
spośród sześciu p rzyn ies ion ych .

Dzielnicowych 
Rad Narodowych

w  N A J B L IŻ S Z Y C H  d n ia c h  
o d b ę d ą  s ię  se s je  D z ie ln ic o w y c h  
K a d  N a r o d o w y c h  p o ś w ię c o n e  
u c h w a le n iu  p la n u  s p o łe c z n o -g o ­
s p o d a rc z e g o  i  b u d ż e tu  po szcze ­
g ó ln y c h  d z ie ln ic  o ra z  p la n u  
p r a c y  d z ie ln ic o w y c h  r a d  n a ro ­
d o w y c h  w  r o k u  1974. P o n a d to  
n a  s e s ji D R N  D ą b ie  ro z p a tr z o ­
n a  z o s ta n ie  in fo r m a c ja  M Z D iM  
o  te g o ro c z n y m  p la n ie  re m o n ­
tó w  d r ó g  n a  te re n ie  d z ie ln ic y ,  
n a  s e s ji D R N  N a d  O d rą  r a d n i  
u s to s u n k u ją  s ię  d o  s p ra w o z d a ­
n ia  z w y k o n a n ia  c z y n ó w  s p o ­
łe c z n y c h  w  r o k u  1973 i  o m ó w ią  
p la n  p o rz ą d k o w a n ia  i  e s te ty z a - 
c j i  d z ie ln ic y  w  b r . ,  a  n a  se s ji 
D R N  P o g o d n o  o m ó w io n a  z o s ta ­
n ie  s p ra w a  u tw o r z e n ia  na  te re ­
n ie  d z ie ln ic y  s o łe c tw .

S e s ja  D R N  Ś ró d m ie ś c ie  r o z ­
p o c z n ie  s ię  21 b m . o g o d z . 10 w  
s a l i  o b ra d  M R N  p r z y  U rz ę d z ie  
M ie js k im ,  p l .  D z ie rż y ń s k ie g o  1 ; 
se s ja  D R N  D ą b ie  — 21 b m . o 
g o d z . l i  w  s a li D o m u  K u l t u r y  
p r z y  u l .  G o le n io w s k ie j 37; se­
s ja  D R N  N a d  O d rą  — 23 b m . 
o  g o d z . 11 w  s a li p o s ie d z e ń  U -  
rz ę d u  D z ie ln ic o w e g o  p r z y  u l.  
R o b o tn ic z e j 2«, ses ja  D R Ń  P o ­
g o d n o  — 23 b m . o  go dz . 10 w  
s a l i  o b ra d  U rz ę d u  D z ie ln ic o w e ­
g o  p r z y  u l .  M ic k ie w ic z a  69.

—  JE SZC ZE  sprzed d rz w i 
ch c ia łem  uc iec  —  m ó w i Janusz 
K u n a ła  —  ba łem  się, że n ie  
p rz y jm ą , że s ię  s k o m p ro m itu ję . 
A  w te d y  ze w s ty d u  chyba  bym  
s ię  pod z ie m ię  zapadł...

A m b itn y  2 0 - le tn i m łod z ie n ie c  
je s t a bso lw en tem  Zasadn icze j 
S zko ły  B u d o w y  O k rę tó w  i  p ra ­
cu je  ju ż  ja k o  e le k try k  na  W y ­
d z ia le  W yp o saże n iow ym  W -3 
w  "S zczecińskiej S to czn i im . A . 
W arsk iego . P rzez d w a  la ta  
u czes tn iczy ł w  za jęc iach  stocz­
n iow ego  k ó łk a  p lastycznego.

—  T u  pod  k ie ru n k ie m  pana 
W eso łow skiego  w y p ró b o w a łe m  
się. Rzeźba odpad ła , zresztą  zaw  
sze poc iąga ła  m n ie  ba rw a . M o ­
je m u  ko ledze  K a z im ie rz o w i P io ­
tro w s k ie m u , k tó r y  rzeźb i i  m ia ł 
w  Z a m k u  sw e p race  ju ż  dw a 
la ta  tem u, zaw dzięczam  w ie le . 
„P ro w a d z a ł m n ie “  na różne  w y  
s taw y, ro z m a w ia liś m y  o  tym , co 
nam  się podoba w  obrazach  i 
rzeźbach fach o w ców , ja k  w ie le  
jeszcze m u s im y  się uczyć, aby 
zdobyć sobie d ob re  im ię  w śród  
a m a to ró w .

M ło d y m  a m b itn y m  szczeci­
n ian o m  —  pow o d zen ia ! (Up.)

N A  Z D J Ę C IU  u g ó ry  —  Ja ­
nusz K u n a ła  p rzy  sw o im  p e ł­
n ym  eksp res ji po rtrec ie .

F o to : Zb. J o d ko w sk i

W  walce ze skutkami alkoholizmu

Psychiatra w poradni 
odwykowej

r z y  e s p c ra lu ,  lecz  ró w n ie ż  n a  e l im i­
n a c j i  s k u tk ó w  n a d u ż y w a n ia  a lk o h o ­
lu ,  ja k ie  p o z o s ta ją  w  p s y c h ic e  p a ­
c je n ta . D o  ta k ic h  p o ra d n i o b w o d o ­
w y c h  k ie ro w a n e  są n a ty c h m ia s t  
w s z y s tk ie  d e c y z je  K o m is j i  S p o łe c z -  
r io - I .e k a r s k ic h .  P o ra d n ie  te  u t r z y -  

S P O ZY C IE  A L K O H O L U  n ie  m a le je . O bok ogrom nych  zadań m u ją  s ta ły  k o n ta k t  z m il ic ją ,  k tó ra  
w  dz ied z in ie  p ro f i la k ty k i p rz e c iw a lk o h o lo w e j, ja k ie  <ln w razie p o trz e b y  d o p ro w a d z a  n a  le -

. . .  .  .  , .  „  c z e n ie  o p o rn y c h , p rz y m u s o w y c h  p a -
spe łn iem a  o rgan izac je  społeczne, z a k ła d y  p ra c y  i  in s ty tu c je , n ie  c je n tó w .  O d p o w ie d n ie  s z k o le n ie  o d -  
m n ie jsza  ro la  w  zw a lcza n iu  s k u tk ó w  a lk o h o liz m u  przypada  służ *>ylł le k a rz e  r e jo n o w i.  P o d  k ie r u n -  

b ie  zd ro w ia . O ro zm ia rze  po trzeb , k tó re  w  te j dz ied z in ie  is tn ie - u,emnichW°ambuiatoryjntle ‘̂ pacjenci 
ją  w  naszym  m ieście  może św ia d czyć  a k tu a ln a  k a rto te k a  sekre z g ła s z a ją c y  s ię  d o b ro w o ln ie ,  
te r ia tu  K o m is ji S p o łe czn o -L e ka rsk ie j d z ia ła ją c e j p rzy  W yd z ia le
Z d ro w ia  i  O p ie k i Spo łeczne j U rzędu  M ie jsk ieg o . Do sp raw , ja k ie  r £™ ia " f Z^ ™ °  c S S ^ o rg a S te a - 
pozosta ły  w  „sp a dku  z ro k u  19 <2 dosz ły  w  ro k u  u b ie g ły m  no- e y jn y c h  p o s u n ię ć . P o  to ,  aby sku-
we. Spośród orzeczeń w yd an ych  w  u b ie g ły m  ro k u , jedna  trzec ia  te c z n ie  le c z y ć  z n a ło g u  lu d z i,  w o b e c
w n io s k ó w  to  s k ie ro w a n ia  na p rzym u sow e  leczenie  o dw yko w e . la m t a * -
Szereg sp ra w  n ada l czeka na rozpa trzen ie . te ’ z a k ła d y  o d w y k o w e . T u  ju ż  nie

o b ę d z ie  s ię  bez in w e s ty c j i.  P ie rw -
-------------------------------------------------"-*1 P Ó Ł  R O K U  T E M U  p is a l iś m y  s z y m  godnym  odnotow an ia  sukce-

r» W ip lk ip i re o ro a n iy a rii nzyrlip sem na tym polu było utworzenie w  o w ie iK ie j re o rg a n iza c ji p o d ję - początkach ub. roku oddziału od- 
te j w  le c z n ic tw ie  p rz e c iw a lk o - wykowego o 40 łóżkach w sznitaiu
h o lo w ym . O becnie  now e zasady na Golócinie. jest to wciąż stanów-
o rg a n iz a c ji wesz ły  ju ż  w  życie.

—  N A  C Z Y M  polega is to ta  c z o łó w c e  s ta ty s ty k i  i lu s t r u ją c e j  sn o -
nowego system u? — z iy m  p y - g f 40 alko',° 1'1 « » » !  m ie s z k a ń -
tan ie m  z w ró c il iś m y  się do d y ­
re k to ra  W o jew ódzkiego  Zespo- IS T N IE J E  Z A T E M  p iln a  ko ­
łu  P sych ia trycznego  d r Z b ig n ie -  n ieczność w yb ud o w a n ia  w  
w a  T u rk a . Szczecińskiem  specja lnego za-

. . , k ła d u  zam kn ię tego , • w  k tó ry m
—  T J 3 R S ^ . “ S S 3 L K  * » * " " »  fo rm ą  te ra p ii tw la b y  
d z ia ła ln o ś c i K o m is j i  S p o ie c z n o -L e -  praca. Decyz ję  ta ką  ju ż  pod ję to , 
k a r s k ie j .  T u  w p ły w a ją  w n io s k i  k ie -  P ie rw szy  zak ład  o tw a r ty  m a  z o  
ro w a n e  p rz e z  ro d z in y  a lk o h o l ik ó w ,  c.f „  z  „ „  „  i . ,
o rg a n iz a c je  s p o łe czn e  i m il ic ję .  s ^a c  w  M ie s z k o w ic a c h  W  19 76  
W ię k s z o ś ć  s p ra w  w y m a g a  n a ty c h -  ro ku . Pom ieści on  125 p a c je n - 
m ia s to w e j in te r w e n c j i .  T y m c z a s e m  tów . D ru g i pod ob n y  o b ie k t 

pow sta n ie  w  d w a  la ta  p óźn ie j

Pocztowy „sondaż opinii’*

Samozadowolenie
N IE K T Ó R Z Y  m ieszkańcy 

Szczecina o trz y m a li w  
o s ta tn ich  d n ia ch  z rą k  l i ­
stonoszy o ryg in a ln e  d ru k i 
—  a n k ie ty . Ic h  nadaw cą 
je s t W y d z ie lo n y  D w o rco w y  
U rząd  P ocztow o -  T e le k o ­
m u n ik a c y jn y  w  Szczecinie 
p rz y  u l. D w o rc o w e j 20. O 
co chodzi w  ow 'ych d ru ­
kach?  A  no, z a c y tu jm y :

„W  S T A Ł E J  TR O S C E  o pod ­
n ies ien ie  sp raw nośc i s łu żby  po­
cz tow e j (...) tu te js z y  u rzą d  po- 
c z to w o -te le k o m u n ik a c y jn y  prze 
p row adza  w y ry w k o w ą  k o n tro lę  
p ra w id ło w o ś c i p rz y jm o w a n ia  
w p ła t  i  d o k o n y w a n ia  w y p ła t 
p ien ię żn ych  o raz  p ra w id ło ­
w ego i  te rm in ow eg o  dorę ­
czania  p rze sy łek  pocztow ych. W  
zw ią zku  z p ow yższym  uprasza 
się o u dz ie le n ie  o dp ow ie dz i na 
d ru g ie j s tro n ie  n in ie jszego  p i­
sma, czy w y m ie n io n a  ta m  p rze ­
s y łk a  zosta ła  doręczona w  p o ­
dan ym  d n iu ” . I td .

No cóż, to  bardzo  ła d n ie , że 
U P T  p rzy  u l.  D w o rc o w e j zasię­
ga o p in ii sw ych  k lie n tó w . 
S p ó jrz m y  je d n a k , ja k ie  stosu je  
się p rzy  ty m  m e tody . O to  do 
jednego  ze szczecin ian  w ys ła n o  
w  ty c h  d n iach  (w y s y ła ł ten  
sam nadaw ca, w  ty m  sam ym  
d n iu  i  u rzędzie ) p rzekaz  p ie ­
n iężn y  i  paczkę. P rzekaz  p rz y ­
szedł po dw óch  d n ia ch  (a w ię c  
—  „ w  n o rm ie ” ), paczka po 
d n iach  czterech . U P T  w  sw ym  
sondażu p y ta  je d y n ie  o... p rze ­
kaz. P roste , n iep raw daż?

K A P IT A L N IE  W R Ę C Z  b r z m i 
o s ta tn ie  z d a n ie  w  p rz e s ła n y m  p rz e z  
p o c z tę  d r u k u - a n k ie c ie :

„ J e ż e l i  tu te js z y  u rz ą d  p o c z to w o - 
- t e le k o m u n ik a c y jn y  n ie  o t r z y m a  od 
O b y w a te la  o d p o w ie d z i,  b ę d z ie  u w a ­
ż a ł, że p rz e s y łk a  z o s ta ła  p r a w id ło ­
w o  w  p o d a n y m  d n iu  d o rę c z o n a ” .

C z y  trz e b a  tu  ja k ie g o k o lw ie k  k o ­
m e n ta rz a ?  T a k  p rz e p ro w a d z o n e  ba  
d a n ia  p rz y n io s ą  z p e w n o ś c ią  r e w e ­
la c y jn e  w y n ik i  na  te m a t  o p e r a ty w ­
n o ś c i i  s u m ie n n o ś c i w  p ra c y  n a s z e j 
p o c z ty .  A  że  r z e c z y w is to ś ć  p re z e n ­
t u je  s ię  zg o ła  in a c z e j?  T o  ju ż  n i ­
k o g o  w  U P T  p r z y  u l .  D w o rc o w e j 
z a p e w n e  n ie  in te r e s u je .

( ta w o )

o s ta tn ic h  la ta c h  d z ia ła ln o ś ć  ty c h  
s p o łe c z n y c h  k o m is j i  s ta ła  s ię  :
k o ją c o  s p o ra d y c z n a . O d p o ło w y  w  G ry fica ch , 
u b ie g łe g o  r o k u  p o s ie d z e n ia  o d b y w a ­
ją  s ię  ju ż  r e g u la r n ie .  Co w ię c e j,  ju ż  
w k ró tc e  z a m ie rz a m y  z re z y g n o w a ć  
ze s p o łe c z n y c h  zasa d  u c z e s tn ic tw a  
w  ty m  zesp o le  I w p r o w a d z ić  na ic h  
m ie js c e  k o m is je  e ta to w e . G łó w n y m i 
o g n iw a m i le c z n ic tw a  p rz e c iw a lk o h o ­
lo w e g o  w  m ie ś c ie  są o b e c n ie  p o ­
ra d n ie  o d w y k o w e  d z ia ła ją c e  w  k a ż ­
d e j p rz y c h o d n i o b w o d o w e j.  Z e s p o ­
lo n e  z p o r a d n ia m i z d r o w ia  p s y ­
ch ic z n e g o  o b s łu g iw a n e  są p rz e z  spe­
c ja l is tó w  p s y c h ia t r ó w ,  k u r a c ja  o d ­
w y k o w a  m u s i b y ć  p ro w a d z o n a  
p rz e z  p s y c h ia t r ę ,  g d y ż  le c z e n ie  c h o ­
r o b y  a lk o h o lo w e j  p o le g a  n ie  ty lk o  
n a  u s u w a n iu  f iz jo lo g ic z n y c h  je j  o b ­
ja w ó w , z a p e w n ie n iu  c z a s o w e j a b s ty ­
n e n c j i  p o p rz e z  za s to s o w a n ie  a n t ic o lu

(ław )

Komunikat MPK
W  Z W I Ą Z K U  z p o d łą c z e n ie m  to ­

r ó w  na p ę t l i  „ P o m o rz a n y ”  d z iś . w  
n ie d z ie lę  od g o d z . 4.30 do  23.30, 
t r a m w a je  l i n i i  n r  3 i 6 z I .a s u  A r -  
k o ń s k ie e o  i  G o c ła w ia  bę dą  k u r s o ­
w a ły  t y lk o  do  u l .  D w o rc o w e j.  O d  
M l.. D w o r c o w e j d o  G o c ła w ia  t r a m ­
w a je  l i n i i  n r  fi b ę d ą  w ra c a ły  p rze z  
B ra m ę  P o r to w a ,  a l.  N ie p o d le g ło ś c i,  
p l.  H o ł d u  P ru s k ie g o , M a te jk i,  M a l­
c z e w s k ie g o  i  P a rk o w a .  N a  tra s ie  
M l. D w o r c o w a  — P o m o rz a n y  b ę d ą  
k u r s o w a ły  a u to b u s y , z c z ę s to t liw o ś ­
c ią  co 5 d o  7 m in u t .

Z PODWÓRKA TEMIDY

MINI-ANKIETA „KURIERA“

Dlaczego wybrałem(am) „Iluminację” ?
K R Z Y S Z T O F  Z A N U S S I, to  

re żyse r o k tó ry m  się m ó w i. J e ­
go f i lm y  pob ud za ją  do d y s k u s ji, 
są k o n tro w e rs y jn e . Co sądzą o 
n ic h  szczecin ian ie? D laczego 
p rz y b y li na seans w ła śn ie  do 
„D e lf in a “ ? —  ta k ie  p y ta n ia  za­
d a liś m y  w id zo m , k tó rz y  w y c h o ­
d z i l i  z k in a , a także  ty m , k tó ­
rz y  trz y m a ją c  w  ręce w y k u p io ­
ne b ile ty  o c z e k iw a li na p ro je k ­
cję .

— L U B IĘ  „ D e l f in ” , g r a ją  t u  f i lm y  
a m b itn e , p o b u d z a ją c e  d o  z a s ta n a ­
w ia n ia  s ię  n a d  sobą i ś w ia te m . N o  a 
Z a n u s s i io ć ią g n ą l m n ie  ju ż  w  a tm o ­
s fe rę  s w o ic h  d z ie l.  W id z ia łe m  „ Z y ­
c ie  r o d z in n e ”  i  „ Z a  ś c ia n ą ” , a n a  
„ I l u m in a c ję ”  o d  2 d n i  n ie  s ta ło  ja -  
h o i czas w. Muszę stwierdzić, że bar

(Izo  m i te n  f a k t  p rz e s z k a d z a ł. P r a ­
c u ję  n o w ie m  n a  P o lite c h n ic e  S zcze­
c iń s k ie j,  w  S tu d iu m  W o js k o w y m  i  
n ie  m o g łe m  z a b ra ć  g ło s u  w  n a m ię t ­
n i-; w ś ró d  s tu d e n tó w  to c z ą c y c h  s ię  
d y s k u s ja c h  n a  te m a t  te g o  f i lm u .  
T ro c h ę  b y te m  z a s k o c z o n y  b r a k ie m  
c ią g ło ś c i a k c j i ,  c z ę s ty m i z m ia n a m i  
p la n u  s y tu a c y jn e g o , a le  o d  p o c z ą t­
k u  n a s ta w iłe m  s ię  n a  to ...

E W A  M A Z U R U J ^  i  W Ł A D Y S Ł A W  
D W U L A T , u c z n io w ie  T e c h n ik u m  
B u d o w la n e g o , z k l .  I V :

— D Z IS IA J  w c z e ś n ie j s k o ń c z y l iś m y  
le k c je ,  a p o n ie w a ż  w ś ró d  n a s z y c h  
k o le g ó w  i  k o le ż a n e k  z d a n ia  n a  te ­
m a t  ,,I lu m in a c j i ”  są p o d z ie lo n e , p o ­
s ta n o w i l iś m y  z a ją ć  s ta n o w is k o  na  
„ l a k ”  lu b  „ n i e ” . J e s te m  z a c h w y c o ­
n a  m ó w i E w a , a le  w y c ią g n ę  
W tad lca  c h y b a  je s z c z e  ra z , bo  n ie  
w s z y s tk o  z r o z u m ia ła m , a  b o h a te r  
b y l  t a ’ in te r e s u ją c y .  M n ie  p rz e d e  
w s z y s tk im  u d e r z y ły  c ie k a w e  ro z ­
w ią z a n ia  p la s ty c z n e  m a m  tu  na  
m y ś li  p rz e p la ta n ie  s ię  c z e r n i i  b ie l i  
w film ie  przecież kolorowym. Po­

c ią g n ię c ia  te  b y ły  je d n a k  u m o ty w o ­
w a n e  fo r m a ln ie  — d o d a je  W ła d e k .

S Ł A W O M IR  S Z U R E K  — u c z e ń :
—  B O M B O W Y  F IL M  i  b a rd z o  

w s p ó łc z e s n y  p r o b le m . N a m ó w ię  
k u m p li ,  a b y  z d e c y d o w a li  s ię  go  
o b e jrz e ć . B ę d z ie  te m a t n a  d łu g ie  
w ie c z o ry .. .

S T E F A N IA  J E Z IO R E K , n a u c z y ­
c ie lk a :

— W Y J Ą T K O W O  lu b ię  Z a n u ss ie g o , 
a p o n ie w a ż  ju t r o  ja d ę  d o  W a rs z a ­
w y ,  d z iś  b y ła  je d y n a  o k a z ja  z a fu n  
d o w a n ia  s o b ie  r o z r y w k i  w  S zcze c i­
n ie .  W ie m , że f i l m  je s t  t r u d n y ,  a le  
p rz y g o to w a ła m  s ię . S ły s z a ła m , że 
n ie k tó r z y  p o d o b n o  w y c h o d z ą  w  cza  
s ie  s e a sn u ? !

S ta n is ła w a  N IE Ć , b i le te r k a :
— „ G R A J Ą ”  u  na s  Z a n u s s ie g o  o d  

17 s ty c z n ia , a j a  w c ią ż  n ie  m o g ę  
o b e jrz e ć  p o c z ą tk u . L u d z ie  s ię  sp ó ź ­
n ia ją . . .

( w y s )

Zapłata za poczęstunek
W  M A R C U  ubieg łego  ro k u  R ysza rd  J . i  Z y g m u n t K . p raco­

w a li  p rz y  b ud ow ie  h y d ro fo rn i w  Ł u b ie n ic w ie . Pod ko n ie c  m ie ­
siąca obydwaj* o trz y m a li z a lic z k i a conto  p en s ji, w y b ra li się 
w ię c  po p ra cy  z b ryg ad z is tą  na „coś m ocn ie jszego“ . W  tró jk ę  

w y p i l i  o ko ło  3/4 l i t r a  w ó d k i i  ru s z y li na w ieś po d robne  sp ra ­
w u n k i.

B R Y G A D Z IS T A  w ró c ił do  b a - z p ow ro te m , do sk le pu  na p iw -  
ra ko w ozu , w  k tó ry m  m ieszka li, ko. To as ty  p ija n o  na zm ianę: 
a R ysza rd  J. i  Z y g m u n t K :  —  to  w in e m , to  p iw e m . A  że do­

łą czy ło  się do n ich  k i lk u  męż­
czyzn —  b y ło  w esoło. P ła c ili,  
oczyw iśc ie  „o b c y ” , tu b y lc y  b y li 
gośćmi.

O ko ło  g odz iny  20 R ysza rd  J. 
i  Z y g m u n t K . ru s z y li' w  s tronę  
b arako w o zu. W  p e w n ym  m o ­
m encie  za u w a ż y li, że ś lad w  
ś lad za n im i podąża trzech  n ie ­
daw n ych  ko m p a n ó w : K o n ra d  M ., 
Leon  K . i  S ta n is ła w  D. T rzech  
mężczyzn za a ta kow a ło  sw ych  n ie  

d aw n ych  w sp ó łb ie s ia d n ikó w . G dy  
o fia ra  zn a la z ła  się ju ż  na z ie ­
m i, n ap as tn icy  o k ła d a li ją  ko p ­
n ia k a m i. Z y g m u n t K . ko rz y s ta ­
ją c  z zam ieszania  czm ychną ł. 
O p raw cy  szybko  s ię  je d n a k  
u p o ra li z R ysza rdem  J. i  gdy 
ju ż  o p ró ż n ili m u  k ieszen ie  z 400 
zł, u d a li się w  pogoń za Z y g ­
m u n te m  K . D o p a d li go i ró w n ie  
b ły s k a w ic z n ie  o b e z w ła d n ili, po 
czym  z ra b o w a li 600 zł.

K IE D Y  s tan ę li p rzed sądem, 
do  n iczego się n ie  p rz y z n a w a li. 
S ta n is ła w  D  .tw ie rd z ił,  że w  ogó­
le  n ikog o  n aw e t n ie  d o tk n ą ł, że 
to  d op ie ro  od p ro k u ra to ra  do­
w ie d z ia ł się, iż  ja k o b y  m ia ł b rać  
u d z ia ł w  ja k im ś  napadzie  ra ­
b u n k o w y m . W y k rę ty  te na n ic  
się je d n a k  n ie  zda ły . Podczas 
ro z p ra w y  udo w o dn io no  ca łe j 
tró jc e  d okonan ie  przestępstw a. 
Nasz kodeks k a rn y  p rz e w id u je  
za tego ro d za ju  czyny  su row e  
k a ry . K o n ra d a  M . skazano na 8 
la t  p ozb aw ie n ia  w o ln ośc i, a L eo ­
na K . i  S ta n is ła w a  D . —  po  7 
la t. K a ż d y  ze skazanych  zap łac i 
także po 3 tys. z ł g rz y w n y .

(zdań)

Takie sobie 
ploteczki...

„ N A J M IL S Z Y  P R E Z E N T  g w ia Z  
d k o w y  k u p is z . . . “ . T e g o  ty p u  
in fo r m a c je  w id n ie ją  n a  p la n ­
sza ch  u s ta w io n y c h  p r z y  a l.  
W y z w o le n ia , n a  o d c in k u  od  a l. 
M . B u c z k a  d o  u l .  Ś w ie rc z e w ­
s k ie g o .

Z a p o b ie g liw i c i  n a s i h a n d ­
lo w c y  i  m y ś lą c y  z w y p rz e d z e ­
n ie m . T rz e b a  p rz y z n a ć . T o ć  to  
r z e c z y w iś c ie  n ie b a w e m  z n ó w  
g w ia z d k a . Z a  l i  m ie s ię c y .. .

K l ie n tk a  d z w o n i d o  s k le p u  
m e b lo w e g o  p r z y  a l.  W y z w o le -

— C h c ia ła b y m  s ię  d o w ie d z ie ć ,  
c o  w c h o d z i w  s k ła d  k o m p le tu  
m e b li t y p u  , ,L a s k - 10“ ?

— S e g m e n ty , p ro s z ę  p a n i  — 
o d p o w ia d a  e k s p e d ie n tk a .

— T o  j a  w ie m . A le  w  ta k im  
ra z ie , co  w c h o d z i w  s k ła d  ty c h  
s e g m e n tó w ?

— J a k  to  co?  M e b lo ś c ia n k a .. .
I  ta k  z a p e w n e  k o n w e rs a c ja

t r w a ła b y  d o  t e j  p o r y ,  g d y b y  
k l ie n tk a  n ie  s t r a c i ła  w c z e ś n ie j 
c ie r p l iw o ś c i.

W  l is to p a d z ie  u b ie g łe g o  ro k u ,  
lo k a to r  d o m u  p r z y  u l .  P o c z to ­
w e j  28 m . 7 z w ró c i ł  s ię  d o  
A D M -u  z  p ro ś b ą  o  p rz e p ro w a ­
d z e n ie  r e m o n tu  m ie s z k a n ia .  
„ P r z y jd z ie m y ,  o b e jr z y m y  co  
t r z e b a  z r o b ić “  o b ie c a ła  p ra c o w ­
n ic a . K ie d y ?  „ W  p ią te k “  — w y ­
z n a c z y ła  te rm in .

M in ę ło  ju ż  w ie le  p ią tk ó w ,  a 
lo k a to r  w c ią ż  c z e k a . I  n ie p o ­
t r z e b n ie . P o iu in ie n  b y ł  zn a ć  
p o r z e k a d ło :  O b ie c a n k i,  c a c a n ­
k i . . .


